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Zamiast pokoju — oszczerstwa i agresja

Konfliktowe współżycie 
Kambodży z sąsiadami

H A N O I PAP. Jak w yn ika  z doniesień agencyjnych, s iły  kam 
bodżańskie w  dalszym ciągu dokonują wypadów na te ry to ­
r iu m  W ietnam u, prowadząc działania ofensywne. Jakko lw iek 
strona w ietnam ska ponawia propozycje nawiązania bezpośred­
n ich negocjacji w  sprawie pokojowego uregulowania k o n flik -  
tu  granicznego, Phnom Penh w  dalszym ciągu uchyla się od 
zajęcia stanowiska w  te j kw e stii.

zaatakował z poniedziałku ha 
w torek ta jlandzką wioskę Ba- 
ranai położoną w  odległości 380 
km  na północny wschód od 
Bangkoku. Żołnierze kambo- 
dżańscy m ie li uprowadzić 50 
osób, w  tym  kob ie ty  i  dzieci.

Organ KC  KPW, dziennik 
„N han Dan”  w  a rtyku le  redak­
cy jnym  ponownie wezwał 
Phnom Penh do ja k  najszyb-

A. Suarez 
złoży wizytę 

w Polsce
W A R S Z A W A  P A P . N a  za p ro sze ­

n ie  p re ze sa  R a d y  M in is t r ó w  P R L , 
P io t r a  J a ro s z e w ic z a , w  d n ia c h  od  
28 lu te g o  d o  2 m a rc a  b r .  z ło ż y  o f i ­
c ja ln ą  w iz y tę  w  P o lsce  p r z e w o d n i­
c z ą c y  rz ą d u  H is z p a n ii  A d o l fo  S u a ­
re z . P rz e w o d n ic z ą c e m u  to w a rz y s z y ć  
b ę d z ie  m in is te r  s p ra w  z a g ra n ic z ­
n y c h  M a r c e l in o  O re ja .

Nowa zbrodnia
terrorystów

R Z Y M  P A P . 14 b m . s to lic a  W io c h  
s ta ła  s ię  w id o w n ią  n o w e j  z b r o d n i 
p o l i t y c z n e j .  T e g o  d n ia  r a n o  w  je d ­
n y m  z r u c h l iw y c h  p u n k tó w  R z y m u , 
w  p o b liż u  p la c u  L e c c e , z o s ta ł za ­
m o r d o w a n y  6 3 - le tn i u r z ę d n ik  s ą d o ­
w y ,  R ic c a rd o  P a lm a , ra d c a  T r y b u ­
n a łu  K a s a c y jn e g o , k ie r u ją c y  W y .  
d z ia łe m  d/s  B u d o w n ic tw a  P e n i te n ­
c ja rn e g o  w e  w ło s k im  M in is te r s tw ie  
S p ra w ie d liw o ś c i.  P a lm a  z o s ta ł za ­
b i t y  w  c h w i l i ,  g d y  w s ia d a ł d o  sa­
m o c h o d u . D w ó c h  te r r o r y s tó w  o d d a ­
ło  d o  n ie g o  s e r ię  s t r z a łó w  z p is to ­
le tó w  m a s z y n o w y c h  z  t łu m ik a m i .

szego nawiązania dwustron­
nych rozmów w  kwestiach gra­
nicznych. Dziennik przypom ­
niał, iż  strona w ietnam ska 5 
lutego przedstawiła nowe pro­
pozycje rozwiązania k o n flik tu  
z Kambodżą, proponując m. in. 
wycofanie s ił obu stron na od­
ległość 5 km  od wspólnej gra­
nicy, natychmiastowe przerwa­
nie działań wojennych, naw ią­
zanie rokowań pokojowych, a 
nawet wprowadzenie międzyna 
rodowej ko n tro li w  spornym 
pasie granicznym. Władze kam - 
bodżańskie jednak z uporem 
odrzucają wszelkie propozycje 
Wietnamu.

S ta n o w is k o  P h n o m  P e n h  s p o tk a ło  
s ię  z p o tę p ie n ie m  ś w ia to w e j o p in i i  
p u b l ic z n e j .  W  l ic z n y c h  o ś w ia d c z e ­
n ia c h  i  k o m e n ta rz a c h  p ra s o w y c h  
p o d k re ś la  s ię , i ż  n a  p o k o jo w e  p ro ­
p o z y c je  W ie tn a m u  K a m b o d ż a  do  
te j  p o r y  o d p o w ia d a  je d y n ie  a g re s ją  
i  k a m p a n ią  o s z c z e rs tw . S ta n o w is k o  
ta k ie  s p rz e c z n e  je s t  z in te r e s a m i 
sa m e g o  n a r o d u  k a m b o d ż a ń s k ie g o  
o ra z  n ie  s p r z y ja  p o p r a w ie  k l im a t u  
p o l i ty c z n e g o  w  A z j i  P o łu d n io w o -  
-W s c h o d n ie j.

N a  m a rg in e s ie  w y d a rz e ń  n a  g r a ­
n ic y  k a m b o d ż a ń s k o - w ie tn a m s k ie j 
o b s e r w a to r z y  p o l i t y c z n i  z w ra c a ją  
u w a g ę  n a  u t r z y m u ją c e  s ię  n a p ię c ie  
w  r e jo n ie  p r z y g ra n ic z n y m  K a m b o ­
d ż y  1 T a j la n d i i .

Agencja France Presse donio 
sła dziś rano, że oddział kam - 
bodżański w  sile 120 żołnierzy

ZIM O W Y obrazek ze sto 
licy. Z im a chociaż przy­
sparza nam w ie lu  kłopo­
tów, ma swój urok.

(CAF-Hawałej)

Nowoczesnym sprzętem — w trzy miesiące

Japońscy archeolodzy 
zbudują piramidę
K A IR  PAP. G rupa ar­

cheologów japońskich za­
mierza rozwiązać zagadkę 
budowy piram id . Uczeni 
sami wzniosą taką kon­
strukcję, na wzór w ie lk ie j 
p iram id y  Cheopsa.

Japońska p iram ida, mniejsza 
oczywiście od w ielkiego wzoru, 
zostanie rozebrana wkrótce po 
je j wzniesieniu, by nie stano­
w ić  konkurencji d la  oryginałów  
i n ie ściągać zbyt w ie lu  tu ry ­
stów.

Egiiptolodzy z Uniwersytetu 
Waseda uzbrojeni w  kamienne 
siekiery i  dysponujący dotacją 
w  wysokości m iliona dolarów 
przyznaną przez telew izję ja ­
pońską, rozpoczną pracę w  tym  
miesiącu w  pobliżu K a iru .

„ C ią g le  w ła ś c iw ie  n ie  w ie m y  ja k  
b u d o w a n o  p i r a m id y  — w y ja ś n ia  
sze f te g o  p rz e d s ię w z ię c ia ,  ja p o ń s k a  
e g ip to lo g  S a k u  i  Y o s z im u ra . D o b ry m  
s p o so b e m  w y ja ś n ie n ia  t e j  z a g a d k i 
b ę d z ie  p ró b a  s a m o d z ie ln e g o  z b u d o ­
w a n ia  p i r a m id y .  Y o s z im u ra  o cze ­
k u je ,  że p ra c e  p o t r w a ją  o k .  t r z e c h  
m ie s ię c y . N a u k o w c y  b ę d ą  s ię  s ta ­
r a l i  w ie r n ie  k o p io w a ć  m e to d y  p r a ­
c y  s ta ro ż y tn y c h  in ż y n ie r ó w ,  zna n e  
z z a c h o w a n y c h  op isó-w , le cz  o c z y .  
w iś o ie  k o rz y s ta ć  te ż  b ę d ą  z n o w o ­
czesn eg o  s p rz ę tu , b y  s k ró c ić  czas 
r e a liz o w a n ia  in w e s ty c j i .  N a  m ie js c e  
b u d o w y  z w ie z io n o  ju ż  k a m ie ń  — 
i  ta k  j a k  p rz e d  w ie k a m i p r z y b y ł  o n  
N i le m ,  le c z  d a le j  t r a n s p o r to w a n o  
go  ju ż  c ię ż a ró w k a m i.

100-tysięczny „Żuk“
na eksport

Z TAŚM Y montażowej Fa­
b ry k i Samochodów Ciężaro­
wych w  Lub lin ie  zejdzie dziś 
100-tysięczny samochód dostaw 
czy „Ż u k ” , przeznaczony na 
eksport. Pierwsze lubelskie sa­
mochody wyekspediowano za 
granicę przed osiemnastu la ty.

Karty wiecznej chwały Armii Czerwonej
Wspomnienia L. Breżniewa z czasów II wojny światowej

J A K  in form ow aliśm y sekre­
tarz generalny K C  KP ZR  Leo­
n id Breżniew udostępnił re­
dakc ji czasopisma „N O  W Y J 
M IR ”  swoje zapiski z la t W ie l­
k ie j W ojny Narodowej. „Zap is­
k i”  ukazały się w  lu tow ym  ze­
szycie miesięcznika. Podajemy 
opublikowane przez agencję 
TASS ich fragm enty.

„ PONAD 30 la t upłynęło od 
zakończenia W ie lk ie j W ojny

Narodowej. Jednakże to, co 
przeżył naród radziecki w  im ię  
zwycięstwa nad wrogiem  na 
zawsze pozostaje w  pam ięci (...)

Nam w o jna nie była potrzeb .  
na. K iedy  się jednak zaczęła, 
w ie lk i naród radziecki mężnie 
pod ją ł w a lkę  na śm ierć i  życie 
z agresorem — pisze Leonid 
Breżniew. Pamiętam, w  1940 r. 
Kom ite t Obwodowy K P  U k ra i­
ny w  D niepropietrow sku zorga­

nizował naradę lektorów . Po­
święcałem wówczas szczególną 
uwagę propagandzie w o jskow o . 
patrio tycznej, o tym  właśnie 
dyskutowaliśm y. Jak wiadomo, 
zaw arty został układ o n ie­
agresji z Niemcami. Układ za­
pew nia ł nam chw ilę w ytchn ie­
nia, daioał czas, w  k tórym  mo­
gliśm y umocnić zdolność obron .  
ną k ra ju , ale nie wszyscy to 
rozum ieli. Jeden z uczestników

narady zapytał mnie, czy nale­
ży wyjaśniać ludności ten 
układ. Czasy by ły  dosyć tru d ­
ne, na-^sali siedziało 400 osób, 
wszyscy czekali na odpowiedź.

„ Trzeba koniecznie wyjaśniać  
— powiedziałem. — 'Towar zy 
sze, będziemy wyjaśniać tak  
długo, jak długo z Niem iec fa ­
szystowskich nie pozostanie ka­
m ień na kam ien iu” .

(Dokończenie na str. 3)

Twórcy filmu
„Akcja pod Arsenałem“ 
przyjadą do Szczecina
W  CZW ARTEK 16 bm. na 

ekranie kina „Kosmos”  odbę­
dzie się szczecińska premiera 
nowego f ilm u  polskiego „A kc ja  
pod Arsenałem” , nawiązującego 
do głośnej operacji z marca 
1943 r. — odbicia przez grupy 
szturmowe „Szarych Szeregów” 
więźniów przewożonych przez 
gestapo.

Reżyserem film u , zrealizowa­
nego według scenariusza Jerze­
go Stefana Stawińskiego jest 
Jan Łom nick i (autor znanego 
nam dobrze dokumentu „Naro­
dziny statku” ). W łaśnie twórcę 
„A k c ji”  gościć będziemy 17 bm. 
(piątek) w  Szczecinie. Jan Łom ­
n ick i przybędzie z w ykonaw­
czynią ro li „B aśki”  — Magdą 
W ołłejko, a program ich poby­
tu  przewiduje spotkanie w  
Stoczni „Warskiego”  (stocz­
niowcy obe jrzeli f ilm  w  ub. ty ­
godniu), prezentację film u zało­
dze ZCh „Police” , spotkanie 
z widzam i w  k in ie  „Kosmos”  
(godz. 18.15) oraz wieczór dys­
kusy jny w  K lub ie  „13 Muz'* 
(godz. 20.30).

Najbardziej
kasowe...

N O W Y  J O R K  P A P . W y d a w a n e  w  
H o l ly w o o d  c z a s o p is m o  „ V a r ie t y ”  
p o d a je  a k tu a ln ą  l is tę  n a jp o p u la r ­
n ie js z y c h  w  h is to r i i  f i lm ó w ,  p r z y  
c z y m  s to p ie ń  p o p u la rn o ś c i m ie rz o ­
n y  je s t  w p ły w a m i k a s o w y m i,  ja ­
k ie  p r z y n io s ły  po szcze g ó ln e  p o z y ­
c je .  N a  cz e le  l i s t y  s to i  f i l m  „ W o j ­
n a  g w ia z d ” , k t ó r y  —  m im o  że je g o  
p r e m ie ra  w  U S A  o d b y ła  s ię  po d  
k o n ie c  m a ja  1977 — p r z y n ió s ł ju ż  
w p ły w y  w  w y s o k o ś c i 127 m in  d o i.  
N a  d r u g ie j ,  p o z y c j i  z n a la z ły  s ię  
„ S z c z ę k i”  z w p ły w a m i n ie c o  p o n a d  
121 m in  d o i.  N a  d a ls z y c h  p o z y c ja c h  
z n a jd u ją  s ię  w  k o le jn o ś c i:  „ O jc ie c  
C h rz e s tn y ” , „E g z o rc y s ta ” ,  „ D ź w ię k  
m u z y k i ” , „ Ż ą d ło ” , „ P r z e m in ę ło  z 
w ia t r e m ” , „ L o t  n a d  k u k u łc z y m  
g n ia z d e m ” , . .R o c k y ”  1 „ L o v e  s to ­
r y ” .

Zakończenie strajku 
am erykańskich

górników?
N O W Y  J O R K  P A P . P re z y d e n t 

U S A , J im m y  C a r te r  w e z w a ł w e  
w to r e k  s t r a jk u ją c y c h  od  11 ty g o ­
d n i  g ó r n ik ó w  a m e ry k a ń s k ic h , a b y  
p r z y s ła l i  s w y c h  p r z e d s ta w ic ie li  d o  
B ia łe g o  D o m u  n a  n e g o c ja c je ,  z m ie ­
rz a ją c e  d o  z a k o ń c z e n ia  s t r a jk u .  
U c z e s tn ic z y  w  n im ,  j a k  w ia d o m o , 
160 ty s . p r a c o w n ik ó w  k o p a lń .  Z a ­
n ie p o k o je n ie  w ła d z  b u d z i w y c z e r ­
p a n ie  za p a só w  w ę g la  w  n ie k tó r y c h  
s ta n a c h , z w ła szcza  w  W ir g in i i  Z a ­
c h o d n ie j,  M a r y la n d z ie ,  n a  p o łu d n iu  
In d ia n y  ł  w  O h io .

Sekret
długowieczności
P A R Y Ż  P A P . Z a p y ta n a  o s e k re t 

s w e j d łu g o w ie c z n o ś c i 1 5 4 -le tn ia  
m ie s z k a n k a  G h a n y , p a n i O d e k y e , 
p o w ie d z ia ła ,  że  sw e  d łu g ie  ż y c ie  
za w d z ię c z a  k o n s u m p c ji  w a r z y w  i  
s o k u  p a lm o w e g o , j a k  te ż  w y t r w a ­
łe m u  z a c h o w y w a n iu  d y s ta n s u  w o ­
be c  m ę ż c z y z n . P a n i O d e k y e  m a  
p ię c io r o  d z ie c i,  w t y m  je d n o  
9 4 - le tn ie .

DZIŚ
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5 iys. wystawców z 40 krojów

W czerwcu -  jubileuszowe 
Targi Poznańskie

POZNAŃ PAP. W  dniach od 11 do 20 czerwca br. odbędą d lo w y c h  d la  ty s ię c y  p r z y b y ły c h  do
1 «•« ------------- ------------ ™-------« ■»---------r»----------------------------- j - i - i  —  P o z n a n ia  ta rg o -w y c h  g o ś c i.się 50 Międzynarodowe T arg i Poznańskie. Zapowiedziało 

n ich swój udział ok. 5 tysięcy f irm  z ponad 40 k ra jó w  z< 
wszystkich kontynentów . Ta rekordowa liczba zgłoszeń po­
tw ierdza rosnącą rolę Poznania w  m iędzynarodowej wym ianie 
handlowej. S tanowi on ważny punkt kontaktów  przemysłowo- 
handlowych Wschodu i  Zachodu.

P O D C Z A S  w c z o ra js z e g o  p o ­
s ie d z e n ia  E g z e k u ty w a  K W  
P Z P R  w  S z c z e c in ie  d o k o n a ła  
o c e n y  p rz e b ie g u  w y b o ró w  Co 
ra d  n a ro d o w y c h  s to p n ia  p o d ­
s ta w o w e g o  w  n a s z y m  w o je ­
w ó d z tw ie . P rz e b ie g  w y b o ró w  i  
r e z u lt a ty  g lo s o w a n ia , w y s o k o  
o c e n io n e  p rz e z  E g z e k u ty w ę  
K W , b y ły  w y ra z e m  p o p a rc ia  
s p o łe c z e ń s tw a  P o m o rz a  Z a c h ó d  
n ie g o  d la  p r o g r a m u  d a ls z e g o  
d y n a m ic z n e g o  r o z w o ju  k r a ju  i  
re g io n u .

N a s tę p n ie  E g z e k u ty w a  K W  
P Z P R  o c e n iła  p rz e b ie g  K S R  w  
s p ra w ie  p la n ó w  n a  r o k  b ie żą ­
c y , re a liz a c ję  za d a ń  s p o łe c z n o -  
g o s p o d a rc z y c h  w  s ty c z n iu  i  
d z ia ła ln o ś ć  p rz e d s ię b io rs tw  w  
z m o d y f ik o w a n y m  s y s te m ie  go ­
s p o d a rc z y m . O s ta tn im  p u n k te m  
p o s ie d z e n ia  b y ła  a n a liz a  r o z ­
w o ju  w o je w ó d z k ie j*  o rg a n iz a c j i  
p a r ty jn e j  te  1977 r .

Dziś w kraju
D Z IŚ  o b ra d o w a ć  b ę d z ie  w  G d y n i  

k o n fe re n c ja  s p ra w o z d a  w c z o -w y  bo-r. 
cza  P Z P R  M a r y n a r k i  W o je n n e j.  W o  
je w ó d z k ie  k o n fe re n c je  spra -w ozda iw  
c z ło -w y b o rc z e  o d b ę d ą  s ię  ta k ż e  w e 
W ro c ła w iu ,  C ie c h a n o w ie  i  K ie lc a c h .

N O W O  u r u c h o m io n a  n o w o c z e s n a  
w y tw ó r n ia  pa sz  „ B a c u tŁ lu ”  w  I ło ­
w ie  ( w o j .  c ie c h a n o w s k ie )  w y p r o d u .  
k u je  d z iś  p ie rw s z e  t o n y  m ie s z a n k i 
p a s z o w e j d la  d r o b iu .  W y tw ó r n ia  po  
o s ią g n ię c iu  p la n o w e j z d o ln o ś c i p r o ­
d u k c y jn e j  w y tw a r z a ć  b ę d z ie  w  c ią ­
g u  r o k u  57 ty s .  to n  ró ż n e g o  r o d z a ju  
p a sz  d la  d r o b iu .

D Z IŚ  T e le w iz ja  P o ls k a  ro z p o c z y . 
a a  w  I I  p ro g ra m ie  e m is ję  ra d z ie c ­
k ie g o  s e r ia lu  s e n s a c y jn e g o  p t .  „ W a ­
r ia n t  O m e g a ” . A k c ja  f i l m u  r o z g ry ­
w a  s ię  w  cza s ie  o s ta - tn ie j w o jn y  i  
u k a z u je  w a lk ę  z h i t le r o w s k im  w y .  
w ia d e m  n a  te re n ie  Z S R R .

Z  T O U R N E E  po  W ło s z e c h  p o w ró .  
C ił d o  K r a k o w a  ze sp ó ł t e a t r u  C r i .  
c o t  2, k t ó r y  w  M e d io la n ie  i  F lo r e n ,  
c j i  p r z e d s ta w ił  s p e k ta k l  T a d e u sza  
K a n to r a  „ U m a r ła  k la s a ” . Z e s p ó ł 
p r z y g o to w u je  s ię  d o  w y ja z d u  na  
w y s tę p y  d o  A u s t r a l i i .

P O N O W N E  o p a d y  ś n ie g u  z n ó w  
u t r u d n i ły  p rz e ja z d  p o  d ro g a c h  w  
P o ls c e  p ó łn o c n o -w s c h o d n ie j.  W p ra w  
d z ie  d z iś  ra n o  w  w o je w ó d z tw a c h  
b ia ło s to c k im ,  ło m ż y ń s k im  i  s u w a ł ,  
s k im  w s z y s tk ie  d r o g i  b y ły  p rz e je z d  
n e  — to  je d n a k  z w ie lu  re jo n ó w  
n a d c h o d z i ły  m e ld u n k i  o tw o r z e n iu  
s ię  na  d ro g a c h  zasp . z w ła szcza  w  
o k o l ic a c h  P isza , G iż y c k a  i  S u w a łk .

Obraz Botticeliego
w Warszawie
W A R S Z A W A  P A P . W  z b io ra c h  

M u z e u m  N a ro d o w e g o  w  W a rs z a w ie  
z id e n ty f ik o w a n o  je d y n y  w  P o lsce  
o r y g in a ln y  o b ra z  S a n d ra  B o t t ic e l le -  
g o  (14"5— 1510), w ie lk ie g o  m a la rz a  f l o  
re n c k ie g o .  J e s t t o  d u ż e  to n  d o  (o 
k r ą g ły  o b ra z  c h a r a k te ry s t y c z n y  d la  
re n e s a n s u ), p rz e d s ta w ia ją c e  M a d o n ­
n ę  z d z ie c ią tk ie m , ś w . J a n a  C h r z c i­
c ie la  i a n io ła .  O b ra z  z n a jd u je  s ię  w  
z b io ra c h  w a rs z a w s k ie g o  m u z e u m  o d  
k i lk u d z ie s ię c iu  la t ,  u w a ż a n o  J e d n a k , 
że je s t  to  u m ie ję tn a  k o m p ila c ja  
s z tu k i  B o t t ic e lie g o .  w y k o n a n a  p rz e z  
n a ś la d o w c ę  m is t rz a . D o p ie r o  d o k ła d  
n e  b a d a n ia , p rz e p ro w a d z o n e  p o d ­
czas k o n s e r w a c j i  o b ra z u , p o z w o l i ły  
s tw ie r d z ić ,  że je s t  t o  o r y g in a ln e  
d z ie ło  m is t rz a .

S w o ją  h is to r ią  M ię d z y n a ro d o w e  
T a r g i  P o z n a ń s k ie  n a w ią z u ją  d o  ś re d  
n :o w ie c z n y c h  Jeszcze t r a d y c j i  h a n .  
d lo w y c h ,  d o  c z a s ó w , k ie d y  to  w  
1254 r .  P rz e m y s ła w  I  z w o ln i ł  o d  c ła  
k u p c ó w  p r z y b y w a ją c y c h  d o  g ro d u  
n a d  W a r tą . P ra w d iz d w y , w s p ó łc z e s ­
n y  r o z w ó j M T P  ro z p o c z ą ł s ię  od  
1925 r .  U z n a n o  w te d y  te  t a r g i  za 
r e g u la to r a  s to s u n k ó w  h a n d lo w y c h  
P o ls k i z  i n n y m i  p a ń s tw a m i.

O b ecn e , 50 T a r g i  P o z n a ń s k ie  
m ie ć  b ę d ą  c h a r a k te r  u n iw e r s a ln y ,  
a le  b ę d ą  to  d o b ra  In w e s ty c y jn e :  
m a s z y n y  i  u rz ą d z e n ia , l i n ie  te c h n o ,  
lo g ic z n e  1 w y p o s a ż e n ie  k o m p le tn y c h  
o b ie k tó w  p rz e m y s ło w y c h , ś r o d k i  
t r a n s p o r tu  i  łą c z n o ś c i, s p rz ę t e le k ­
t r o n ic z n y  i  a p a r a tu r a  k o n t r o ln o - p o ­
m ia r o w a .  S p o ro  m ie js c a  z a jm ą  ró w  
n ie ż  a r t y k u ły  t r w a le j  k o n s u m p c ji .  
Z  b o g a tą  o f e r tą  w y s tą p i  n a  50 M T P  
p o ls k i p rz e m y s ł,  o b r a z u ją c  nasze 
ro sn ą ce  m o ż liw o ś c i e k s p o r to w e  w e  
w s z y s tk ic h  d z ie d z in a c h  ro z b u d o w a ­
n e j 1 z m o d e rn iz o w a n e j g o s p o d a rk i.

R ó w n ie  a t r a k c y jn ie  z a p o w ia d a  s ię  
e k s p o z y c ja  k r a jó w  R W P G , w  ty m  
u d z ia ł  w  M T P  n a szeg o  n a jw ię k s z e ,  
go  p a r tn e ra  —  Z w ią z k u  R a d z ie c ­
k ie g o  o r a z  t r a d y c y jn ie  u cz e s tn ic z ą , 
c y c h  w  ta rg a c h :  C S R S . N R D , W ę ­
g ie r ,  B u łg a r i i ,  R u m u n i i  l  J u g o s ła ­
w i i .  W  ju b i le u s z o w y c h  M T P  w y ­
s ta w ią  sw e  w y r o b y  c z o ło w e  f i r m y  
z u p r z e m y s ło w io n y c h  k r a jó w  z a . 
c h o d n ie j E u ro p y ,  A m e r y k i  P ó łn o c , 
n e j,  f i r m y  z  A z j i ,  A f r y k i .  A m e r y k i  
P o łu d n io w e j 1 A u s t r a l i i .

A b y  z a p e w n ić  im  ja k  n a jle p s z e  
w a r u n k i ,  e k ip y  b u d o w la n o - m o n ta .  
żo w e  p ro w a d z ą  n a  te re n a c h  M T P  
p ra c e  z w ią z a n e  z u n o w o c z e ś n ie n ie m  
s ta ry c h  h a l  i  p a w ilo n ó w ,  z ro z b u ­
d o w ą  p u n k tó w  u s łu g o w y c h , u k ła d u  
k o m u n ik a c y jn e g o  i tp .  D o  u ż y t k u  
o d d a n y  te ż  z o s ta n ie  n o w y  p a w ilo n .

D o  ju b i le u s z o w y c h  50 M T P  p r z y .  
g o to w u ją  s ię  te ż  g o s p o d a rz e  m ia .  
s ta ;  o d d a n ie  d o  u ż y t k u  n o w e g o  h o ­
te lu  „P o z n a ń ”  z w ię k s z y  o  1000 
m ie js c  ba zę  n o c le g o w ą , a ta k ż e  za 
p ie c z e  g a s tro n o m ic z n e . B a rw n y m  
u z u p e łn ie n ie m  c z e rw c o w e j im p r e z y  
b ę d z ie  ró w n ie ż  p rz y g o to w a n y  ju ż  
po  r a z  d r u g i  „ J a r m a r k  Ś w ię to ja ń ­
s k i ”  z a p o w ia d a ją c y  w ie le  a t r a k c j i  
k u l t u r a ln y c h ,  r o z r y w k o w y c h  l  h a n .

„Kurier" pomógł
pracownikom 

z Kołbaskowa
W A R U N K O M  s o c ja ln y m  w  S t a c j i  

O b s łu g i S a m o c h o d ó w  w  K o łb a s k o ­
w ie  p o ś w ie c i l iś m y  a r t y k u ł  p t .  . .K to  
z a p o m n ia ł o  w a r u n k a c h  p ra c y ? ” , 
z a m ie s z c z o n y  n a  ła m a c h  „ K u r ie r a ”  
19 s ty c z n ia  b r .  Z a rz ą d  W o je w ó d z k ie j 
S p ó łd z ie ln i P r a c y  U s łu g  M o to ry z a ­
c y jn y c h  w  S z c z e c in ie  ( k tó r e m u  p o d ­
le g a  w s p o m n ia n a  p la c ó w k a )  n a d e ­
s ła ł  o b s z e rn e  w y ja ś n ie n ie ,  z  k t ó ­
re g o  w y n ik a ,  że z ro b io n o  tu ż  w ie le ,  
b y  u s u n ą ć  o p is a n e  n ie d o m a g a n ia .

I  ta k  w y d a n o  za le g łe  ś r o d k i  h i ­
g ie n y  o s o b is te j,  u s p ra w n io n o  za ­
o p a trz e n ie  i  d o w ó z  m le k a  o ra z  p rz e ­
w o z y  p r a c o w n ik ó w  ze S z c z e c in a  do  
p r a c y  i  z p o w ro te m . P rz y p o m n ia n o  
te ż  o s o b ie  p o b ie ra ją c e j w y n a g ro d z e ­
n ie  za  g o to w a n ie  k a w y  o  o b o w ią z ­
k u  c o d z ie n n e g o  d o s ta rc z a n ia  je j  
p r a c o w n ik o m  o ra z  ro z w ią z a n o  p r o ­
b le m  p r a n ia  o d z ie ż y  r o b o c z e j.  P o­
zo s ta łe  n ie d o c ią g n ię c ia  —  ja k  p o ­
in fo r m o w a ł nas p re ze s  J e r z y  J u r ­
c z a k  — z o s ta n ą  u s u n ię te  n a jp ó ź n ie j 
d o  30 k w ie tn ia  b r .  J e d n o c z e ś n ie  d o ­
w ie d z ie l iś m y  s ie . że w o b e c  osób 
w in n y c h  z a n ie d b a ń  za s to s o w a n o  
s a n k c je  d y s c y p l in a rn e  w łą c z n ie  z 
o d w o ła n ie m  ze s ta n o w is k a  z a s tę p c y  
k ie r o w n ik a  s p ó łd z ie ln i d/s p r o d u k c j i  
i  u s łu g .

© n e r w i e  e l e k t r y c z n a  
o » * c î a t © c ix a m y  
**■ g o d a i « na ch

Z Witnicy do Francji

Eksport bażantów
Ł O W IE C K I  o ś ro d e k  h o d o w la n y , 

is tn ie ją c y  p r z y  K o m b in a c ie  P G R  
W itn ic a  w  w o j .  s z c z e c iń s k im , w y ­
s ła ł  d o  F r a n c j i  p ie rw s z ą  p a r t ię  o k o ­
ło  2 ty s .  w y h o d o w a n y c h  t u  b a ż a n ­
tó w .  R ó w n o c z e ś n ie  p o d e jm u je  s ię  
t u  i n n y  c ie k a w y  e k s p e r y m e n t  —- 
h o d o w lę  tz w .  b a ż a n tó w  o z d o b n y c h  
o  o r y g in a ln y m ,  k o lo ro w y m  u p ie rz e ­
n iu .

Ł o w ie c k i  o ś ro d e k  h o d o w la n y  w  
W it n ic y ,  J e d y n y  w  w o j .  s z c z e c iń ­
s k im ,  d o s ta rc z a  r o c z n ie  o k o ło  10 
ty s .  b a ż a n tó w .

„Konfrontacje"
w stolicy

14 U T W O R O w  n a g ro d z o n y c h  na  
m ię d z y n a r o d o w y c h  fe s t iw a la c h  lu b  
w y ró ż n ia ją c y c h  s ię  s z c z e g ó ln y m i 
w a r to ś c ia m i a c ty s ty c z n o - id e o w y m i 
z ło ż y  s ię  n a  p ro g ra m  ro z p o c z y n a ją ,  
c y c h  s ię  27 b m . f i lm o w y c h  „ K o n .  
f r o n t a c j i " .  D o r o c z n y  p rz e g lą d  n a j ­
c ie k a w s z y c h  p o z y c j i  ś w ia to w e g o  k i ­
n a  z o rg a n iz o w a n y  z o s ta n ie  w  W a r .  
sza w ie  po  ra z  d w u d z ie s ty  p ie rw s z y .

Wiadomości z budowy „Polic-ll“

Powstaje wytwórnia 
gazów technicznych

KOSZTEM  600 m in  z łotych Zakłada sle. że wytwórnia gazów
__ ___. __ __te c h n ic z n y c h  u r u c h o m io n a  z o s ta -
p o w s t a m e  w  P o l ic a c h  n o w o — n j e ^  rolę p r o d u k c ja  w  p e łn i  p o ­
c z e s n a  w y t w ó r n i a  g a iz ó w  te c h u  k r y je  z a p o trz e b o w a n ie  n a  g a z y  
n ic z m y c h ,  k t ó r a  z a s p o k a ja ć  b ę _  te c h n ic z n e , a s z c z e g ó ln ie  n a  d e f i -  
d z ie  p o g r z e b y  z a k ła d ó w  che- cv wv w &
micznych, a w  przyszłości tak­
że Innych kontrahentów. In ­
westorem tego zadania jest 
Zjednoczenie „Polgaz”  w  G liw i­
cach, zaś g łów nym i w ykonaw­
cami są: Nad odrzańskie Przed­
siębiorstwo Budownictwa Prze­
mysłowego, „M ostostal”  — Po­
znań, „ In s ta l”  — Szczecin, 
W rocławskie Przedsiębiorstwo 
Robót Inżyn ie ry jnych n r I  i  
„E lektrom ontaż”  — Szczecin.

D O  c h w i l i  o b e c n e j N P B P  w y k o ­
n a ło  j u ż  o k o ło  45 p ro c . ro b ó t  b u ­
d o w la n y c h  i  m o n ta ż o w y c h , zaś 
„ M o s to s ta l ”  w y k o n a ł  e s ta k a d y  d la  
d o p ro w a d z e n ia  p a r y .  w o d y  c ie p le j  
i  z d e m in e r a liz o w a n e j.  a  ta k ż e  p o ­
w ie t r z a  p o m ia ro w e g o .

W y tw ó r n ia  g a z ó w  te c h n ic z n y c h  
w y tw a r z a ć  b ę d z ie  7.5 m in  m  sześ­
c ie n n y c h  ro c z n ie  t le n u  c ie k łe g o  ł 
ga zo w e g o . 3 m in  m  s z e ś c ie n n y c h  
a z o tu  c ie k łe g o  i  g a zo w e g o . 1000 to n  
a c e ty le n u  o ra z  4.5 ty s .  to n  d w u t le n ­
k u  w ę g la  d la  c e ló w  s p o ż y w c z y c h  
(w o d a  s o d o w a ) 1 p r z e c iw p o ż a ro ­
w y c h .

W  p ro c e s ie  o t r z y m y w a n ia  a c e ty ­
le n u  z k a r b id u  p r o d u k te m  u b o cz ­
n y m  je s t  m le c z k o  w a p ie n n e , k tó r e  
w  I lo ś c i 4200 to n  r o c z n ie  b e d z ie  m ia ­
ło  za s to s o w a n ie  d o  n e u t r a l iz a c j i  
k w a ś n y c h  o d p a d ó w  p o w s ta ją c y c h  w  
p ro c e s ie  te c h n o lo g ic z n y m  w  Z C h  
.P o lic e .” .

SPORT •  SPORT •  SPORT •  SPORT

Nie Australijka lecz Polka 
pierwsza na Wielkim Kręgu

N IE  M A  Ju ż  w ą tp l iw o ś c i  c o  do
te g o . że n i k t  n ie  u b ie g n ie  k o t .  ___  _______ _______.
K r y s t y n y  C h o jn o w s k ie J -L is k le w ic z  g d z ie  n a s tą p i z a k o ń c z e n ie  r e js u .  D o

w y ś c ig u  o  m ia n o  p ie rw s z e j że. 
g la r k i ,  k tó r a  s a m o tn ie  o k r ą ż y ła  
z ie m s k i g lo b . S e n s a c y jn a  w ia d o .  
m o ść  o  w y c z y n ie  A u s t r a l i j k i  A n n  
G a sh , k tó r a  rz e k o m o  z d o b y ła  p a l .  
m ę  p ie rw s z e ń s tw a , o d  p o c z ą tk u  w y  
d a w a ła  s ię  m a ło  p ra w d o p o d o b n a , a 
n ie b a w e m  p o ja w i ły  s ię  k o n k r e tn ie j
sze In fo r m a c je  p o d w a ż a ją c e  w ia ir y -  .  „ . _______ _
g o d n o ś ć  o w e g o  d o n ie s ie n ia . K o n t r o ,  ś w ia ta ,  d r u ż y n y  R F N  p o  a r g e n ty ń .  
w e r s je  w  ty m  w z g lę d z ie  ro z s tr z y g a  s k im  „ M u n d ia lu -78” . M e c z  te n  o d .

c ie  d n i  p ó ź n ie j ż e g la rk a  p o w in n a  
d o tr z e ć  d o  W y s p  K a n a ry js k ic h ,  

¡ tą p i z a k o ń c z e n ie  r e js u .  D c 
k r a ju  „ M a z u r e k ”  l  je g o  d z ie ln a  
p a n i k a p i ta n  p o w ró c ą  Już n a  p o . 
k ła d z ie  s ta tk u .

R F N  — C SR S P O  „ M U N D IA L U ”

P IŁ K A R Z E  m is t rz a  E u ro p y ,  re p re  
z e n ta n c i C SR S , b ę d ą  p ie rw s z y m i 
r y w a la m i a k tu a ln y c h  m is t r z ó w

p u b l ik a c ja  " . .L o n e  G ra n n ie  S a i lo r ”  
z a m ie s z c z o n a  w  a u s t r a l i j s k im  p iś .

b ę d z ie  s ię  U  p a ź d z ie rn ik a  b r . 
k o ń c a  b ie żą ce g o  r o k u  p i łk a rz e  R F N

m ie  „ W o m a n ’s  D a y ” , k tó r e  p a t r o .  s p o tk a ją  s ię  je s z c z e  z W ę g ra m i (15 
n o w a ło  w y p r a w ie  A n n  G a sh  i  f i -  l is to p a d a  w  G e ls e n k ir c h e n )  1 z H o -  
n a n s o w a ło  j e j  s a m o tn y  re js  na  Jach  la n d ią  (20 g r u d n ia  w  D u e s s e k to r -  
c ie  „ I l lm o ”  f ic ) .  D ru ż y n a  R F N  w  e l im in a c ja c h

A N N  G A S H , k tó r a  p o d ję ła  s a m o t M is t r z o s tw  E u ro p y  (g ru p a  7) s p o tk a  
n ą  w y p r a w ę  m a ją c  55 la t  ł  b ę d ą c  s ię  z  M a l tą  (25 lu te g o  1979), T u - rc ją
Ju ż  b a b c ią , n a  s ta rc ie  n ie  m ia ła  
a m b ic j i  o k rą ż e n ia  g lo b u . D o p ie ro  w  
t r a k c ie  r e js u  z a czę ła  o d k r y w a ć  sw o  
je  w ie lk ie  m o ż liw o ś c i.  W  p e w n y m  
m o m e n c ie  je d n a k  n a s tą p i ło  z a ła m a . 
n ie .  Z m o r d o w a n a  p r z e c iw n y m i w ia  
t r a m i  z b rz e g ó w  G h a n y  s k o rz y s ta ła  
z  n a d a r z a ją c e j s ię  o k a z j i  l  w s ia d ła  
w ra z  z ja c h te m  na  s ta te k  p ły n ą c y  
d o  L o n d y n u .  P ó ź n ie j,  c h cą e  u n ik .

(1 k w ie tn ia  1979) i  W a lią  (2 m a ja  
1979). M ecze  r e w a n ż o w e  o d b ę d ą  s ię  
—  17 p a ź d z ie rn ik a  1979 z  W a lią ,  22 
g r u d n ia  1979 z T u r c ją  i  27 lu te g o  
1980 z M a ltą .

L I  ES E L  W E S T E R M A N N
n ą ć  ż e g lu g i p rze z  b u r z liw e  B aska je  n ie g d y ś  d y s k o b o lk a  z a c h o d n io n ie -
w  n ie k o r z y s tn y m  o k re s ie ,  p r z e p ły ­
n ę ła  z  k a n a łu  L a  M a n c h e  n a  M o ­
rz e  Ś ró d z ie m n e  tra s ą  ś ró d lą d o w ą . 
P o n a d to  k o rz y s ta ła  z p o m o c y  in ­
n y c h  ż e g la rz y  — • —
s k im .

m ie c k a  je szcze  r a z  z w ró c i ła  n a  s ie ­
b ie  u w a g ę  o p in i i  p u b l ic z n e j.  N a 
p ó łk a c h  k s ię g a rs k ic h  p o ja w i ła  s ię  

«. „„« ..-w -., . . .  k s ią ż k a  „ N ie  zaw sze  w ie n ie c
K a n a le  P a n a m -  la u r o w y ” , w  k tó r e j  p o le m iz u je  ona 

-  p se ud o-d iz ia  ła  c za m i ja k o b y  ty lk o
O P R O C Z  M o r m a c j l  .p o d a n y c h  d o p t o g u ) , ^  « a, y  ,st o t „ y

p rz e z  „ W o m a n ’ s D a y "  je s t  r ó w n ie ż  
o ś w ia d c z e n ie  je d n e g o  z ż e g la rz y  po 
łu d n io w o a f r y k a ń s k ic h .  k t ó r y  t w ie r .

w p ły w  na  w z ro s t  w y n ik ó w  s p o r to ­
w y c h .  L ie s e l W e s te rm a n n  p rz y ta c z a  
z n a m ie n n ą  o p in ię  w y ra ż o n ą  p rz e z  
d z ia ła c z y  s p o r to w y c h :  „S a m a  bę_

» »  u  h S k T Î S ;  ,w i™ a  .o i t e g p p iw  «C

W s z y s tk o  to  o c z y w iś c ie  n ie  u .  t r e a lu  p o to c z y ły  s ię  j a k  n a  i r o n ię  
m n ie js z a  w ie lk ie g o  s u k c e s u  a u s t r a .  p o  m y ś l i  „p s e u d o -d z ia ła c z y ” , L ie s e i 
l i j s k ie j  ż e g la r k l ,  k t ó r e j  w y c z y n  z a -  '  *
s łu g u je  na  n a jw y ż s z e  u z n a n ie . N ie

od  ś r o d k ó w  d o p in g u ją c y c h ’ .
J e j  lo s y  p rz e d  O lim p ia d ą  w  M o n -  

n ie  u .  t r e a lu  p o to c z y ły  s ię  j a k  n a  iro n i<

je s t  oo p ra w d a  p ie rw s z ą  k o b ie tą ,  
k tó r a  s a m o tn ie  o k r ą ż y ła  g lo b  p o d  
ż a g la m i,  a le  z d o b y ła  p r a w o  d o  t y .  
t u lu  p ie rw s z e j p o g r o m c z y n i t r z e c h  
o c e a n ó w . W s z y s tk ie  b o w ie m  o d c in ­
k i  t ra n s o c e a n ic z n e  p r z e b y ła  rz e c z y , 
w iś c ie  s a m o tn ie .

T A K  W IĘ C  K r y s ty n a  C h o jn o w .  
s k a - L is k ie w lo z  p o z o s ta je  z  n a jw ię k  
s z y m i sz a n s a m i w p is a n ia  s ię  na  
p ie rw s z e  m ie js c e  l i s t y  k o b ie t ,  k tó r e  
s a m o tn ie  o p ły n ę ły  Z ie m ię . D w ie  n a  
s tę p n e  k a n d y d a tk i  są ju ż  n a  t r a ­
s ie ,  a le  p rz e w a g a  n a s z e j ż c g la rk i  
Jes t ta k  z n a czn a , że k o n k u r e n tk i  
są p r a k ty c z n ie  be z  szan s . W e d łu g  
n ie  s p ra w d z o n y c h  I n fo r m a c j i  „ M a ­
z u r e k ”  p rz e d  ty g o d n ie m  o p u ś c i ł  
C a p e to w n , z czeg o  w y n ik a ło b y ,  że 
za m ie s ią c  m ożn a  s ię  s p o d z ie w a ć  
z a m k n ię c ia  w ie lk ie g o  k r ę g u .  N a s tą ­
p i to  n a  w y s o k o ś c i W y s p  Z ie lo n e g o  
P r z y lą d k a ,  a  w  k i l k a  lu b  k i lk a u a ś .

n ie  u z y s k a ła  w y z n a c z o n e j n o r m y  i  
d o  M o n t re a lu  n ie  p o je c h a ła .

Niebezpieczne
wiązania

Z A K O P A N E  P A P . O k o ło  4« p ro c . 
p o w a ż n ie js z y c h  w y p a d k ó w  n a r c ia r ­
s k ic h  w y d a rz a  s ię  z w in y  n ie o d p o ­
w ie d n io  u r e g u lo w a n y c h  w ią z a ń  bez 
p ie c z n ik o w y c h .  P o d cza s  u p a d k u  
n a r t y  s ię  n ie  o d p in a ją  i  d o c h o d z i 
d o  c ię ż k ic h  k o n tu z j i .

W  r e jo n ie  T a t r  m o n ta ż e m  w ią z a ń  
o ra z  ic h  r e g u la c ją  z a ja ł  s ię  w a rs z ­
t a t  „ P o ls p o r tu ”  w  K u ź n ic a c h ,  k t ó ­
r y m  o p ie k u je  s ię  s ły n n y  o n g iś  n a r ­
c ia r z ,  w ie lo k r o t n y  re p re z e n ta n t  P o l 
s k i ,  m is t r z  i  o l im p i jc z y k  m g r  in ż .  
J e r z y  W o y n a .

BOCIANIE
GNIAZDO

S T A T K I  N A  W E J Ś C IU :

m /s  „ M o d l in ”  s D u b l in a  i  
H a m b u rg a ,

m /s  „ K u d o w a - Z d r ó j "  ze S zw e  
c j i ,

m /s  „ K o p a ln ia  G rz y b ó w ”  z 
N o r w e g ii ,

m /s  „ K o p a ln ia  W a łb r z y c h ”  z 
D a n i i.

S T A T K I  N A  W Y J Ś C IU :

m /s  „ G ó r n ik ”  d o  M u r m a ń ­
s k a ,

m /s  „ F e l ik s  D z ie r ż y ń s k i ’ ’ d o  
W ło c h ,

m /s  „C ie c h o c in e k ”  d o  B r e ­
m e n  v ia  G d y n ia ,

s/s „ W ie c z o r e k "  d o  D a n i i,
s/s „ S o łd e k ”  d o  D a n i i,
s /s  „ P s t r o w s k i "  d o  D a n ii.

W  P O R C IE :

D Z IŚ  r a n o  w  Z e sp o le  P o r to ­
w y m  S zc z e c in  —  Ś w in o u jś c ie  
p r z e b y w a ło  58 s ta tk ó w  z  ła d u n  
k łe m  lu b  p o  ła d u n e k  o  łą c z ­
n y m  to n a ż u  316 ty s .  to n .

P o r to w c y  N a b rz e ż a  W ę g ie r ­
s k ie g o  k o n ty n u u ją  w y ła d u n e k  
k a w y  ze  s ta tk u  P L O  m /s  „ R a ­
d o m ” . D ro b n ic o w ie c  te n  p r z y ­
w ió z ł  d o  n a sze g o  p o r tu  c a ło -  
s ta tk o w ą  p a r t ię  k a w y  z  A n g o ­
l i .

M in io n e j  d o b y  d o k e r z y  Z P S S  
p r z e ła d o w a li  o g ó łe m  62 706 to n  
r ó ż n y c h  to w a r ó w .

„Delfin“ popłynął
na łowiska

Oceanu Spokojnego
DZIŚ opuścił szczeciński port 

rybacki traw le r-p rze tw órn ia  
„D e lfin ” , p ływ ający pod bandę* 
r ą  PPDiUR „G ry f”  udając się 
na Ocean Spokojny. „D e lfin ”  
wspólnie z drug im  traw lerem  
„G ry fa ”  — „B on ito ” , prowadził 
tam będzie — zgodnie z m ię­
dzynarodowym i porozumienia* 
m i — połowy niektórych gatun 
ków ryb, charakterystycznych 
dla tego rejonu.

„D e lfin ”  i  „B on ito ”  przeby­
wać będą na łowiskach przez 
dwa lata. Oczywiście co pół 
roku dokonywać się będzie sa­
m olotowej w ym iany załóg.

18-letni pirat jezdni 
— sprawcą 

tragicznego wypadku
W C Z O R A J  k r ó t k o  p o  go dz . 11 u  

z b ie g u  u l ic  U n i i  L u b e ls k ie j  i  a l .  W o j  
s k a  P o ls k ie g o  w  S z c z e c in ie , a u to b u s  
W P K M  m - k i  „ J e lc z ”  ja d ą c  z n a d ­
m ie r n ą  s z y b k o ś c ią  „ n ie  w y r o b i ł ”  
n a  z a k rę c ie  i  w p a d ł n a  w y s e p k ę  
t r a m w a jo w ą ,  g d z ie  s ta ła  g r u p k a  lu ­
d z i o c z e k u ją c y c h  n a  t r a m w a j.  Z n a j ­
d o w a l i  s ię  w ś ró d  n ic h  d w a j  ż o łn ie ­
rz e  W o js k a  P o ls k ie g o : 2 2 - le tn i H e n ­
r y k  W ., ż o łn ie r z  s łu ż b y  z a s a d n ic z e j 
o ra z  p p o r .  L e s z e k  J . O b a j s ta l l  s ię  
o f ia r a m i p i r a ta  Je z d n i. H e n r y k  W . 
p o n ió s ł ś m ie rć  n a  m ie js c u ,  L e s z k a  
J . o d w ie z io n o  d o  s z p ita la .

S p ra w c a  w y p a d k u  d o d a ł g a zu  i  
o d je c h a ł.  Z a t r z y m a n o  g o  —  w  p o ś c i 
g u  —  n a  u l .  O b o t r y c k ie j .  J e s t n im  
1 8 - le tn i W a ld e m a r  K u n a s z . u c z e ń  
Z a s a d n ic z e j S z k o ły  Z a w o d o w e j p r z y  
W P K M . K u n a s z  z a b r a ł a u to b u s  sa­
m o w o ln ie  z  b a z y  W P K M  p r z y  u L  
K lo n o w ic a  i  u d a ł  s ię  n a  p rz e ja ż d ż ­
k ę . J a k  w y n ik a  z  r e la c j i  m i l i c j i  d r o  
g o w e j —  s p ra w c a  n ie  p o s ia d a ł p r a ­
w a  ja z d y  i  b y l  p o d  w p ły w e m  a lk o ­
h o lu .

K u n a s z a  z a t rz y m a n o  do  d y s p o z y ­
c j i  p r o k u r a to r a .  D o c h o d z e n ie  w  to ­
k u ,  (» P i
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Karty wiecznej chwały 
Armii Czerwonej

(Dokończenie ze str. 1)
W  T Y M  C Z A S IE  —  k o n ty n u u je  

L .  B r e ż n ie w  — b y te m  s e k re ta rz e m  
K o m i te tu  O b io o d o w e g o  p a r t i i  w  
D n ie p r o p ie t r o w s k u ,  z a jm o w a łe m  s ię  
s p r a w a m i p r z e m y s łu  o b ro n n e g o .  
S p a d a ło  n a  m n ie  n ie m a ło  w a ż n y c h  
I  p i ln y c h  s p ra w  z w ią z a n y c h  z o r ­
g a n iz o w a n ie m  ł  k o o r d y n a c ją  ta k ie ­
g o  p o tą ż n e g o  k o m p le k s u  o b ro n n e g o .  
F a b r y k i ,  k tó r e  z a jm o w a ły  s ię  d o ­
tą d  z d e c y d o w a n ia  p o k o jo w ą  p r o ­
d u k c ją ,  p rz e s ta w io n e  b y ły  n a  to ­
r y  p r o d u k c j i  io o je n n e j,  h u tn ic y  o -  
p a n o w y w a l i  p r o d u k c ją  s p e c ja ln y c h  
g a tu n k ó w  s ta ll ,  m u s ia łe m  u t r z y m y ­
w a ć  łą c z n o ś ć  z k o m is a r z a m i lu d o ­
w y m i ,  je ź d z ić  d o  M o s k w y ,  be z  p rz e r  
w u  je ź d z ić  p o  o b w o d z ie . N ie  m ie ­
l i ś m y  w ó w c z a s  w o ln y c h  d n i ,  d o  
d o m u  w p a d a łe m  t y l k o  n a  c h w ilą .  
P a m ię ta m , że  to  n o c y  z  21 n a  22 
c z e rw c a  1941 r o k u  d o  p ó ź n a  za­
s ie d z ia łe m  s ię  w  K o m ite c ie  O b w o ­
d o w y m , a  p o te m  jeszcze  p o je c h a ­
łe m  n a  lo tn is k o  to o js k o w e , k tó r e  
b u d o w a liś m y  p o d  D n le p r o p ie t r o w -  
s k ie m . T e n  w a ż n y  o b ie k t  s tra te g ic z ­
n y  p o z o s ta w a ł p o d  k o n t r o lą  K o m i­
te tu  C e n tra ln e g o , p ra c o w a ło  s ię  
d n ie m  i  n o c ą , d o p ie ro  n a d  ra n e m  
m o g łe m  w r ó c ić  z p la c u  b u d o w y .  
P o d je ż d ż a ją c  d o  d o m u  z o b a c z y łe m  
s a m o c h ó d  K .  G ru s z e w o ja , k t ó r y  za ­
s tę p o w a ł w  ty m  czas ie  1 s e k re ta ­
r z a  K o m ite tu  O b w o d o w e g o .  O d  r a ­
z u  z r o z u m ia łe m , że coś  m u s ia ło  s ię  
s ta ć . G ru s z e w o j w y j r z a ł ,  d a ł  m i  
z n a k , ż e b y m  d o  n ie g o  w s tą p i ł ,  a 
j a  jeszcze  n a  sc h o d a c h  c z u łe m , że  
co ś  je s t  n ie  w  p o r z ą d k u ,  a  m im o  
to  s ły s z ą c : „ W O J N A ! ” , d rg n ą łe m .

W te j właśnie c h w ili — p i­
sze L. Breżniew  — jako  kom u­
nista zdecydowanie i  n ieodw ra­
calnie uśw iadom iłem  sobie 
gdzie jest moje miejsce. Zw ró_ 
ciłem  się do K C  z prośbą o 
skierowanie mnie na fro n t —

T A R G I W  B R N IE

•  W  B r n ie  z o s ta ły  o tw a r te  
M ię d z y n a ro d o w e  T a r g i  Ż y w n o ­
ś c io w e . W  te g o ro c z n e j im p r e ­
z ie  u c z e s tn ic z y  600 w y s ta w c ó w  
z  34 k r a jó w  ś w ia ta . O p ró c z  go ­
s p o d a rz y  d o  n a jw ię k s z y c h  w y ­
s ta w c ó w  n a le ż ą : B u łg a r ia .  N R D  
i  P o ls k a .

L I B A Ń S K I  S Ą D  S P E C J A L N Y

•  P a r la m e n t  l ib a ń s k i  u c h w a  
l i ł  p r o je k t  u s ta w y  o  u tw o r z e ­
n iu  w  k r a ju  s p e c ja ln e g o  s ą d u , 
k t ó r y  b ę d z ie  r o z p a t r y w a ł  s p ra ­
w y  ż o łn ie r z y  i  o f ic e r ó w  o d ­
p o w ie d z ia ln y c h  za  o s ta tn ie  
s ta rc ia  z b r o jn e  m ię d z y  Jed n o ­
s tk a m i a r m i i  l ib a ń s k ie j  a a ra b  
s k im  k o rp u s e m  b e z p ie c z e ń ­
s tw a .

P R Z E C IW  T E R R O R Y S T O M

#  N a jb liż s z e  p o s ie d z e n ie  B u n  
d e s ta g u  b ę d z ie  p o ś w ię c o n e  
m . in .  g ło s o w a n iu  n a d  p rz y g o ­
to w a n y m i p rz e z  r z ą d  p r o je k ta ­
m i  u s ta w  a n ty te r r o r y s t y c z ­
n y c h .  P o  w p r o w a d z e n iu  p e w ­
n y c h  p o p ra w e k  r z ą d  m o że  l i ­
c z y ć  n a  p o p a r c ie  w ię k s z o ś c i 
d e p u to w a n y c h .

S P A D E K  K U R S U  D O L A R A

•  N a  w s z y s tk ic h  z a c h o d n ic h  
g ie łd a c h  w a lu to w y c h  z a n o to ­
w a n o  p o n o w n ie  g w a ł to w n y  
s p a d e k  k u r s u  d o la r a  i  w z ro s t  
ce n  z ło ta .  B r a k  ja k ic h k o lw ie k  
o z n a k , b y  S ta n y  Z je d n o c z o n e  
z a m ie r z a ły  p o d ją ć  k o n k r e tn e  
k r o k i  w  k ie r u n k u  r a to w a n ia  
p o z y c j i  s w e j w a lu t y .

Aznavour w „Olympii“
„ F R A N C E -S O IR ”  r e la c jo n u je  „ g a ­

lę ”  C h a r le s a  A z n a v o u ra  w  „ O ly m ­
p i i ” . B y ł  t o  p ie rw s z y  w y s tę p  a r t y ­
s ty  n a  e s t ra d z ie  p a r y s k ie j  p o  p r o ­
ces ie , s k a z u ją c y m  g o  za p rz e s tę p ­
s tw a  p o d a tk o w e  i  c e ln e . N a  s a li 
z n a jd o w a ło  s ię  w ie le  o s o b is to ś c i ze 
ś w ia ta  s z tu k i.  Z e b ra n i,  s z c z e g ó ln ie  
c i  „ w t a je m n ic z e n i ” , b y l i  c ie k a w i,  
c z y  A z n a v o u r  o F g a n ic z y  s ię  d o  ś p ię  
w u ,  c z y  te ż  p r z e m ó w i,  je d n a k  — 
p r z e m ó w ił .  S p o k o jn ie  p o d s z e d ł d o  
r a m p y  i  w  c is z y  z d o s k o n a łą  d y k ­
c ją  m ó w i ł  o  „ s ę d z ia c h  i  c e ln ik a c h  
m o r a ln o ś c i,  ż o n g lu ją c y c h  d e m a g o ­
g ią  p o  to ,  a b y  z a p e w n ić  w s z y s tk ic h ,  
że  s to ją  n a  s t r a ż y  in te r e s ó w  s p o łe ­
c z n y c h ” . S łu c h a c z o m  z  w ra ż e n ia  
z a b r a k ło  tc h u  w  p ie rs ia c h , le cz  
A z n a v o u r  o d d y c h a ł n o r m a ln ie ,  zaś 
je g o  g ło s  w  p io s e n k a c h  b r z m ia ł  
m o że  je szcze  le p ie j  i  p e łn ie j,  n iż  
d o ty c h c z a s .. . (P A P )

tego samego dnia m oja prośba 
została uwzględniona: skiero­
wano mme do dyspozycji szta­
bu fro n tu  południowego. Jes­
tem wdzięczny Kom ite tow i 
Centralnem u partH  za to, że 
uw zględnił moje pragnienie  
w a lk i w  szeregach czynnej 
a rm ii już od pierwszych d n i 
w ojny.

Całe m oje życie fron tow e  
związane jest z  18 arm ią de­
santową, k tóra  stała m i się b li­
ska na zawsze. W je j szeregach 
walczyłem  w  górach Kaukazu, 
w  czasie, gdy decydowały się 
tam losy ojczyzny, walczyłem  
na półach Ukraśmy, pokonywa­
łem szczyty Karpa t, uczestni­
czyłem w  w yzw alan iu : Polski, 
Rum un ii, Węgier, Czechosło­
w acji. Z  tą arm ią byłem rów ­
nież na M a łe j Z iem i, k tó re j ro_ 
la w  wyzw oleniu Noworosyjska  
l  całego Półwyspu Tam ańskie- 
go była tak znaczna.

L E O N ID  B R E Ż N IE W  —  k o n ty n u ­
u je  T A S S  — o p o w ia d a  n a s tę p n ie  o  
t y m .  ja k  n a  p o c z ą tk u  1943 p r z y g o ­
to w y w a n o  ła d o w a n ie  d e s a n tu  na  
M a łe j Z ie m i.  T e n  p r z y le g a ją c y  do  
m o rz a  k a m ie n is ty  k a w a łe c z e k  ła d u  
p o d  N o w o ro s y js k le m . m a ia c y  6 k m  
s z e ro k o ś c i i  s ię g a ją c y  w  g łą b  4.5 
k m ,  z w o js k o w e g o  p u n k t u  w id z e ­
n ia  b y ł  b a rd z o  w a ż n y . H i t le r o w c y  
r z u c i l i  n a  p r z y c z ó łe k  t y le  p o c is k ó w  
i  b o m b . że n a  je d n e g o  ż o łn ie rz a  
ra d z ie c k ie g o  p r z y p a d a ło  p o  1250 k g  
ś m ie rc io n o ś n e g o  m e ta lu .

O p is u ją c  b o h a te rs tw o , ia k ie  p rz e ­
ja w ia l i  ż o łn ie rz e , a  p rz e d e  w s z y s t­
k im  k o m u n iś c i w  w a lc e  o te n  p r z y ­
c z ó łe k ;  L .  B r e ż n ie w  p r z y p o m in a ,  że 
n a  f r o n ta c h  W ie lk ie j  W o jn y  N a r o ­
d o w e j p o le g ło  3 m in  k o m u n is tó w .  
D o  s z e re g ó w  p a r t i i  w  la ta c h  w o j ­
n y  w s tą p i ło  5 m in  ra d z ie c k ic h  pa ­
t r io tó w .

„ C H C E  iś ć  d o  w a lk i  ia k o  k o m u n i­
s ta ”  — te  s ło w a , k tó r e  s ta ły  s ię  
j u ż  le g e n d a rn e  - -  z w ra c a  u w a g ę  
L e o n id  B re ż n ie w  — s ły s z a łe m  n ie ­
o m a l p rz e d  k a ż d a  b i tw a ,  p o w ta ­
rz a n o  je  ty m  c z ę ś c ie j, im  t r u d n ie j ­
sza b y ła  w a lk a .  J a k ie  p r z y w i le je  
m ó g ł o t r z y m a ć  c z ło w ie k ,  ja k ie  p r a ­
w a  m o g ła  m u  p rz y z n a ć  p a r t ia  w  
p r z e d e d n iu  ś m ie r te ln e j  w a lk i?  T y l ­
k o  je d e n  p r z y w i le j ,  t y l k o  je d n o  
p ra w o , t y l k o  je d e n  o b o w ią z e k  —• 
a b y  p ie rw s z y  ru s z y ł  d o  a ta k u ,  p ie r ­
w s z y  p o sze d ł n a  s p o tk a n ie  z  w r o ­
g ie m .

P iszą c  o  d z ia ła n ia c h  b o jo w y c h  i 
o  ż y c iu  n a  M a łe j Z ie m i.  L .  B re ż ­
n ie w  w ie le  u w a g i p o ś w ie c ą  p ra c y  
a p a r a tu  w y d z ia łu  p o l i ty c z n e g o ,  k t ó ­
r y m  k ie r o w a ł.  P o d k re ś la ją c  r o lę  
p r a c o w n ik ó w  p o l i t y c z n y c h ,  k tó rz y  
s ta l i  s ię  d u szą  s i ł  z b r o jn y c h ,  p isze  
o n :  nasza  g łó w n a  b r o n ią  b y ło  r o z ­
g rz e w a ją c e  s ło w o  p a r t i i ,  p o d b u d o ­
w a n e  c z y n e m  —  o s o b is ty m  p r z y k ła ­
d e m  w  w a lc e . L e o n id  B r e ż n ie w  o p i­
s u je  w ie le  e p iz o d ó w  w a lk .  w  k t ó ­
r y c h  u c z e s tn ic z y ł.  Z  b ó le m  w s p o ­
m in a  o  to w a rz y s z a c h  b r o n i ,  k tó r z y  
o d d a li  ż y c ie  w  w a lc e  z  h i t le r o w s k i ­
m i  z a b o rc a m i.

M A Ł A  Z IE M IA ,  to  t y l k o  je d e n  z 
e p iz o d ó w  s z la k u  b o jo w e g o  L e o n id a  
B re ż n ie w a .

TRUDNO zapomnieć o entu­
zjazmie  — pisze L. Breżniew  — 
z ja k im  nasza arm ia powitana  
została przez narody: Rum unii, 
Węgier, Polski i  Czechosło­
wacji. W w yzw oleniu tych k ra ­
jó w  obok innych związków bo_ 
jow ych uczestniczyła 18 arm ia  
desantowa. Trzeba pamiętać, że 
im peria liśc i przez całe dziesię­
ciolecia w b ija li narodom do 
głowy monstrualne bzdury o 
naszym życiu, o pa rtii, o na­
szych ludziach. 1 oto człowiek 
radziecki przyszedł do Europy 
ja ko  w yzw olicie l. Ważne było  
byśmy nie u ro n ili niczego z te­
go szczytnego, humanitarnego  
posłannictwa. Nasi żołnierze nie 
u ro n ili niczego. Wszędzie w i­
dziano w  n ich bezinteresow­
nych, szlachetnych, hum anita r­
nych, spraw iedliw ych i  zahar­
towanych przez wojnę ludzi.

W bardzo trudnym  1941 r. — 
kontynuu je  au to r — w ierzy liś ­
my, że zwycięstwo nadejdzie. 
Cały bieg wydarzeń przygoto­
wał nas do zwycięstwa. A m i­
mo bo, k iedy wreszcie-podeszło 
zwycięstwo, radość nas oszoło­
m iła... B y ł to najszczęśliwszy 
dzień w  moim  życiu. Nasze 
zwycięstwo wykazało wielkość 
naszej socjalistycznej ojczyzny, 
wykazało wszechmoc idei ko­
m unizm u, dało zadziuńające 
przyk łady ofiarności i  bohater. 
stioa. To prawda. Niech będzie 
pokój, ponieważ jest on bardzo 
potrzebny ludziom  radzieckim  
i  w szystkim  uczciwym ludziom  
na śwtecie. I  gdyby zapytano 
m nie dzisiaj, ja k i g łówny w n io ­
sek — ja , k tó ry  przeszedłem 
całą wojnę od je j pierwszego 
do ostatniego dnia — wyciąg­
nąłem z tych la t, odpowiedział­
bym : nie powinno być więcej 
wojen. N igdy więcej w o jny!

K iedy wysunęliśmy program  
pokoju, kiedy na w ie lu  spotka­
niach międzynarodowych w y­
stępowaliśmy z in ic ja tyw am i 
zm ierzającym i do w ye lim ino­
wania groźby wo jny, robiłem  
to, walczyłem  o to, m ów iłem  o 
tym , w  co jako komunista głę­
boko i  do końca wierzę. Jest 
to, chyba, główny wniosek, ja ­
k i wyciągnąłem z doświadcze­
nia W ie lk ie j W ojny” .

ZSRR. Modele pojazdów 
kosmicznych „ Sojuz”  i  „A .  
polio”  na W ystawie Osiąg­
nięć Gospodarki Narodo­
w e j w  Moskwie przyciąga­
ją  uwagę zwiedzających.

(Fot. CAF—TASS)

Port pięciu mórz
M O S K W A  (P A P ). D o  R e w o lu c j i  

P a ź d z ie rn ik o w e j w  M o s k w ie  o d ­
c z u w a n o  d o t k l iw y  . b r a k  w o d y .  W  
1931 r .  p o s ta n o w io n o  w y b u d o w a ć  
k a n a ł  w o d n y  o  d łu g o ś c i 128 k m  w y ­
p o s a ż o n y  w  240 ró ż n e g o  t y p u  u r z ą ­
d z e ń  h y d r o lo g ic z n y c h .  Z  o tw a r c ie m  
k a n a łu  n a s tą p i ło  w z b o g a c e n ie  w  
w o d ę  r z e k i  M o s k w y ,  k t ó r e j  p o z io m  
p o d n ió s ł s ię  o 3 m . H is to r ia  ś w ia ­
to w e g o  b u d o w n ic tw a  w o d n e g o  n ie  
z n a  d r u g ie g o  ta k ie g o  p r z y k ła d u ,  
ż e b y  m ia s to  le ż ą c e  n a d  p ły t k ą  r z e ­
k ą  p rz e m ie n ić  w  „ p o r t  p ię c iu  
m ó rz ” . O b e c n ie  k a n a łe m  m o s k ie w ­
s k im  p rz e w o z i s ię  r o c z n ie  p o n a d  
2,5 m in  p a s a ż e ró w  i  17 m in  to n  ła ­
d u n k ó w ,  a M o s k w a  u z n a w a n a  je s t  
za je d n ą  z n a j le p ie j  za b e zp ie czo ­
n y c h  w  w o d ę  p i tn ą  s to l ic  ś w ia ta .

Broń
dla Bliskiego Wschodu
W ASZYNGTON PAP. Sekre­

tarz stanu USA, Cyrus Vance 
ozna jm ił we wtorek, że Stany 
Zjednoczone zamierzają w y ­
eksportować do k ra jów  B liskie  
go Wschodu broń za sumę 4,8 
m ld dolarów.

Gigantyczna tokarka
M O S K W A  P A P . W  K r a m a to r s k u  

n a  U k r a in ie  ro z p o c z ę to  s e r y jn ą  
p r o d u k c ję  g ig a n ty c z n y c h  to k a r e k ,  
n a  k tó r y c h  m o ż n a  o b ra b ia ć  w a ły  
o  d łu g o ś c i d o  20 m e tr ó w  i  c ię ż a ­
rz e  w ie lu  to n . W  to k a r c e  z a s to ­
s o w a n o  w ie le  n o w y c h  ro z w ią z a ń  
k o n s t r u k c y jn y c h  i  s te ro w a n ie  n u ­
m e ry c z n e  c o  z w ię k s z a  w y d a jn o ś ć  
p r a c y  to k a r z y  o  12 p ro c . Z m n ie j ­
szon o  te ż  o  p ó łto r a  ra z a  h a ła s  i  
p rz e d łu ż o n o  d o  12 ła t  o k re s  g w a ­
r a n c j i .

Niebezpieczny ładunek
T O K IO  P A P . P o l ic ja  ja p o ń s k a  

p o d a ła  w e  w to r e k  d o  w ia d o m o ś c i,  
że n a  p u s ty m  p la c u  w  T o k io  z n a ­
le z io n o  s k ra d z io n ą  c ię ż a ró w k ę , n a  
k tó r e j  z a ła d o w a n y  b y ł  m a te r ia ł  r a ­
d io a k ty w n y .  Z d a n ie m  n a u k o w c ó w , 
o d p a k o w a n ie  te g o  m a te r ia łu  m o g ło  
s ta n o w ić  p o w a ż n e  z a g ro ż e n ie  d la  
z d r o w ia  w ie lu  osób.

Londyńska komunikacja 
w  opałach

L O N D Y N  P A P . A ż  p ię ć  ra z y  
s z y b c ie j m o ż n a  p rz e je c h a ć  p rz e z  
c e n tr u m  L o n d y n u  r o w e re m  n iż  a u ­
to b u s e m . M n o ż ą  s ię  n a rz e k a n ia  n a  
n ie re g u la r n e  k u r s o w a n ie  a u to b u s ó w
1 częs te  a w a r ie  w o z ó w . K o m u n ik a ­
c ja  s a m o c h o d o w a  o d c z u w a  b r a k
2 300 w y k w a l i f i k o w a n y c h  k ie r o w ­
c ó w  1 1200 k o n d u k to r ó w .  Jeszcze 
g o rz e j w y g lą d a  s y tu a c ja  w  lo n d y ń ­
s k im  m e trz e . J e s t o n o  b a rd z o  b r u ­
d n e , z a n ie d b a n e  i  s ła b o  o ś w ie t lo n e . 
J a zd a  z a t ło c z o n y m  m e tr e m  w  go ­
d z in a c h  s z c z y tu  s ta je  s ię  b a rd z o  
u c ią ż l iw a .

Go rzeczywiście wydarzyło się w Stammheim?
S K A N D A L  z a c z ą ł s ie  o d  . .M in o -  

x a ” . P ó ź n y m  w ie c z o re m  13 w rz e ­
ś n ia  1977 r . .  w  ty d z ie ń  p o  u p r o w a ­
d z e n iu  S c h le y e ra . w ię z ie ń  A n d re a s  
B a a d e r  z a ż ą d a ł n a g le  w id z e n ia  s ie  
z w y s o k im i fu n k c jo n a r iu s z a m i w ię ­
z ie n n y m i.  In s n e k to r  B u b a c k  i  d y ­
r e k to r  w ię z ie n ia  N u s s e r  m u s ie l i  w ię c  
ju ż  p o  g o d z . 22 u d a ć  s ie  ze s w y c h  
m ie s z k a ń  d o  w ie z ie n ia .  B a a d e r  o -  
ś w ia d c z y ł im ,  że  o d  w ię ź n ió w  z  
n iż s z y c h  p ię te r  o t r z y m a ł w ia d o ­
m o ś ć . iż  w  t y c h  d n ia c h  u p ły w a  
u l t im a t u m ,  i  że w  k w e s t i i  S c h le y ­
e ra  m a  co ś  p i ln e g o  d o  p rz e k a z a n ia  
fu n k c jo n a r iu s z o w i P r o k u r a t u r y  F e ­
d e r a ln e j .

T o . cze g o  B a a d e r  d o w ie d z ia ł  s ie  
m im o  z a k a z u  k o n ta k to w a n ia  s ię . 
b y ło  j u ż  d o s ta te c z n ie  a la rm u ją c e .  
T e g o  d n ia  ..K o m a n d o  im .  S ie g f r ie -  
d a  H a u s n e ra ”  p rz e k a z a ło  rz ą d o w i 
fe d e ra ln e m u  2 4 -g o d z in n e  u l t im a t u m ;  
o p u b lik o w a n a  p o  p o łu d n iu  p rz e z  
A F P  w ia d o m o ś ć  n a  te n  te m a t  n ie  
m ia ła  b y ć  je d n a k ,  n a  p ro ś b ę  F e d e ­
r a ln e g o  U rz ę d u  P ra s o w e g o . D o d a w a ­
n a  w  R e p u b lic e  F e d e r a ln e j.  C z y ż ­
b y  w ię ź n io w ie  ze S ta m m h e im  o t r z y ­
m a l i  in fo r m a c je  r a d io w e  lu b  z n a ­
k i  o p ty c z n e  z z e w n ą trz ?  C z y  te ż  
B a a d e r  s łu c h a ł j a k ie jś  z a g ra n ic z ­
n e j s ta c j i  r a d io w e j?  U rz ę d n ic y  w y ­
m ia r u  s p r a w ie d l iw o ś c i d o p u s z c z a li 
ta k ą  m o ż liw o ś ć :  w y d a w a ło  s ie  im .  
że s ły s z e l i  z c e l i  B a a d e ra  o d g ło s y  
ra d ia .  D la te g o  z a r z ą d z i l i  p rz e p ro w a ­
d z e n ie  r e w iz j i  n a s ie n n e g o  d n ia .

13 w rz e ś n ia  j u ż  o  9 r a n o  p r o k u ­
r a to r  i  p e łn o m o c n ik  F e d e ra ln e g o  
U rz ę d u  K r y m in a ln e g o  u d a l i  s ie  do  
r o z m ó w n ic y  n a  ro z m o w ę  z B a a d e -  
r e m . a  fu n k c jo n a r iu s z e  p r z e t rz ą s a l i

je g o  ce le . P o n ie w a ż  r e w iz ja  p rz e ­
c ią g a ła  s ię , B a a d e ra  z a m k n ię to  w  
p u s te j c e l i  n r  715. N ie d łu g o  p o te m  
z a d z w o n ił  o n  d o  d y ż u r k i,  ż e b y  m u  
p rz y n ie s io n o  k a w ę  z le g o  c e l i .  J a -  
d e n  z  u r z ę d n ik ó w  p r z e p ro w a d z a ją ­
c y c h  r e w iz je  w z ią ł  do  - re k i p u d e łk o  
z  f i l t r a m i  d o  k a w y ,  ż e b y  je  z a n ie ś ć , 
u s ły s z a ł ja k iś  p o d e jrz a n y  o d g ło s  i 
o d k r y ł  k a m e re  m a ło o b ra z k o w a  . .M i-  
n o x ” . b a te r ię  d o  n ie j  i  k a s e te  z 
f i lm e m  30 m m .

F u n k c jo n a r iu s z e  w ię z ie n n i n ie  b y ­
l i  z b y tn io  z d z iw ie n i.  J e d n e m u  z se­
k r e ta r z y  w y m k n ę ła  s ie  u w a g a , że 
..B a a d e r  c h y b a  z a p o m n ia ł le p ie j  1a 
s c h o w a ć ” : w ic e d y r e k to r  w ie z ie n ia  
s k o n s ta to w a ł n a w e t ..sw e go  r o d z a ju  
s c h a d e n f re u d e ”  —  p a n o w ie  z  K r a ­
jo w e g o  U rz ę d u  K r y m in a ln e g o  te ż  
ra z  co ś  p r z e g a p il i  W  c h w i l i ,  g d y  
g ra  sz ła  o b e z p ie c z e ń s tw o  w ie z ie ­
n ia  i  o  o p in ie  R F N . d o m in o w a ło  
m y ś le n ie  c ia s n y m i k a te g o r ia m i k o m ­
p e te n c j i  1 k o n k u r e n c j i .

J e d n a k ż e  ta  r e a k c ja  b y ła  aż z b y t 
d o b rz e  z ro z u m ia ła .  C z y ż  ty d z ie ń  
w c z e ś n ie j,  w  n o c y  p o  p o r w a n iu  
S c h le y e ra . 25 p r a c o w n ik ó w  K r a jo ­
w e g o  U rz ę d u  K r y m in a ln e g o  n ie  
p r z e w r ó c iło  d o  g ó ry  n o g a m i c z te ­
re c h  c e l w  k o r y ta r z u  te r r o r y s tó w ?  
N a d p r o k u r a to r  B id e ra  z P r o k u r a ­
t u r y  F e d e r a ln e j,  k t ó r y  k ie r o w a ł  ta  
r e w iz ja  — z re s z tą  bez n a k a z u  sa d o ­
w e g o . b o w ie m  is tn ia ło  . .n ie b e z p ie ­
c z e ń s tw o  z w ło k i ”  — p rz y p o m in a  so­
b ie . że . .p rz e s u n ię to  k a ż d v  p rz e d ­
m io t ” ; u r z ę d n ic y  p r z e trz ą s a l i  w s z y ­
s tk o .  z a g lą d a l i  d o  ka żd e g o  g a rn k a , 
d o  k a ż d e j to r b y ,  w y lm o w a l i  z p ó ­
łe k  k a ż d a  z l ic z n y c h  k s ią ż e k  po  
k o le i .  P o d  m a te ra c e m  B a a d e ra  le ż a ł

ś r u b o k r ę t .  Z n a le z io n o  n a w e t  a p a ­
r a t  t r a n z y s to ro w y  W ła ś c iw ie  w  
o g ó le  n ie  p o w in n o  b y ło  g o  ta m  
b y ć . p o n ie w a ż  ju ż  p a rę  g o d z in  
w c z e ś n ie j k ie r o w n ic t w o  w ie z ie n ia  
k a z a ło  z a r e k w ir o w a ć  w s z y s tk ie  o d ­
b io r n i k i  r a d io w e  i  te le w iz y jn e .  O d y  
ra n k ie m  0 w rz e ś n ia  u rz ę d n ic y  za ­
k o ń c z y l i  s w o je  ż m u d n e  p o s z u k iw a ­
n ia .  d y r e k to r  w ie z ie n ia  N u s s e r  c ie ­
s z y ł s ie :  „ P r z e t r z ą s n ę liś m y  ty m  r a ­
ze m  w s z y s tk o  i  je s te ś m y  p e w n i,  że 
n ie  z o s ta ło  n ic ” . N ie  z a g lą d a n o  t y l ­
k o  p o d  l i s tw y  p o d ło g o w e .

B A A D E R  n ie  m ó g ł ra c z e j p rz e ­
c h o w y w a ć  „ M in o x a ”  w  k ie s z e n i 
s p o d n i — w s z y s c y  w ię ź n io w ie  m u ­
s ie l i  s ię  p rz e b ra ć , z a n im ,  p rz e d  
ro z p o c z ę c ie m  w ie lk ie g o  . .n a lo tu ”  z o ­
s ta l i  p rz e n ie s ie n i d o  in n y c h  c e l.  O  
ty m .  że g d z ie ś  je s t  u k r y t y  a p a ra t 
f o to g r a f ic z n y  f u n k c jo n a r iu s z e  w ię ­
z ie n n i  w ie d z ie l i  ju ż  d a w n o . W  k o ń ­
c u  l is to p a d a  1976 r . .  te g o  d n ia .  k ie d y  
w  s ie c i z a s ta w io n e  p rz e z  p o l ic je  
w p a d ł  k r y la c y  s ie  w  p o d z ie m iu  a d ­
w o k a t  S ie g f r ie d  H a a g , u rz ę d n ic y  
k r y m in a ln i  z a t r z y m a l i  ty m c z a s o w o  
p e w n a  p ra c o w n ic e  s tu t tg a r c k ie e o  
b iu ra  a d w o k a ta  C ro is s a n ta  E lis a b e th  
v o n  D y s k . W  1eJ m ie s z k a n iu  z n a ­
le ź l i  n a ś w ie t lo n y  n e g a ty w  f i l m u  z 
„ M in o x a ” . o d b i t k i  z d ję ć  B a a d e ra . 
E n s s l in  i  R asp eg o  o ra z  w id o k ó w  z 
o k ie n  c e l. L u d z ie , na  k tó r y c h  s p o ­
c z y w a ła  o d p o w ie d z ia ln o ś ć  za S ta m m  
h e im ,  z a d o w o l i l i  s ię  s tw ie r d z e ­
n ie m . że k a m e re  i  f i l m  p rz e s z m u - 
g lo w a ł  z  w ie z ie n ia  p e w n ie  ja k iś  
a d w o k a t .  O b ro ń c ó w  b o w ie m  n ie  
k o n t r o lo w a n o  p o  w iz y ta c h .  J a k  je d ­
n a k  a p a r a t  d o s ta ł s ie  d o  w ie z ie n ia ?  
W y k lu c z o n o  p rz e s z m u g ło w a n ie  p rz e z

a d w o k a tó w ,  b o w ie m  k o n t r o le  u c h o ­
d z i ły  za s u p e rp e w n e .

C Z Y  n a jp ó ź n ie j  te ra z  w  g ło w a c h  
o s ó b  o d p o w ie d z ia ln y c h  n ie  p o w in ­
n o  b y ło  z a b ły s n ą ć  ś w ia te łk o  o s t rz e ­
ga w cze ?  J e ś li w  c e l i  m o ż n a  b y ło  
u k r y ć  „ M in o x a ” , to  m o g ły  s ię  ta m  
z n a le ź ć  r ó w n ie ż  p is to le ty .  G d y  k ie ­
r o w n ik  w y d z ia łu  w y k o n y w a n ia  k a r  
k r a jo w e g o  m in is te r s tw a  s p r a w ie d l i­
w o ś c i „ p r z y p a d k o w o ”  d o w ie d z ia ł 
s ię  p rz e z  te le fo n  o  ty m  z n a le z is k u ,

{»oc ieszy ł s ię  ty m .  że „ M in o x a ”  zn a  
e z io n o  p rz e c ie ż  w  m ie js c u  d o s tę p ­

n y m  k a ż d e j k o n t r o l i . . .  R ó w n ie ż  d y ­
r e k c ja  w ię z ie n ia  n ie  s p ie s z y ła  s ię . 
Z a  to  21 w rz e ś n ia  s e n s a c ję  te  r o z g ło  
s iła  „ D I E  W E L T ”  (m o ż n a  z a p y ta ć , 
k t o  p rz e k a z a ł g a ze c ie  te  In fo r m a ­
c ję ) .

K I E D Y  fe d e ra ln y  m in is te r  s p ra ­
w ie d liw o ś c i  V o g e l, b a d a ją c  tę  s p ra ­
w ę , u s ły s z a ł ja k o  u s p r a w ie d liw ie ­
n ie ,  że  n a  s k u te k  b a ła g a n u  p a n u ją ­
c e g o  w  c e la c h  s k u te c z n a  r e w iz ja  
b y ła  b a rd z o  u t ru d n io n a ,  je g o  
c ie r p l iw o ś ć  s ię  w y c z e rp a ła .  W  n ie ­
z w y k ły m  u  n ie g o  c h ło d n y m  i  rz e ­
c z o w y m  to n ie  z w r ó c i ł  s ię  za po ­
ś re d n ic tw e m  d a le k o p is u  d o  sw e g o  
s tu t tg a r c k ie g o  k o le g i  B e n d e ra , a b y  
n a  p rz y s z ło ś ć  z e c h c ia ł z a d b a ć  o le p ­
sze w a r u n k i  p r z y  p rz e p ro w a d z a n iu  
k o n t r o l i  w  c e la c h , a p o n a d to  za p o ­
b ie g a ł te m u . b y  „ t a k ie  łu b  p o ­
d o b n e  p r z e d m io ty  m o g ły  w  spo­
s ó b  n ie z a u w a ż o n y  d o s ta w a ć  s ie  d o  
c e l t y c h  w ię ź n ió w ” .
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Kio zaopiekuje
policjantem...
W Y D A J E  s ię , że s i ln e  n e r w y  — 

t o  p o d s ta w o w y  w a r u n e k  p r z y d a t­
n o ś c i z a w o d o w e j p o l ic ja n ta  — i  te ­
o r e ty c z n ie  t a k  r z e c z y w iś c ie  w y g lą ­
d a  ta  s p ra w a  w  S ta n a c h  Z je d n o c z o ­
n y c h .  P r a k t y c z n ie  — p rz e d s ta w ia  
s ię  in a c z e j.  W  k r a ju ,  g d z ie  co  27 
m in u t  g in ie  c z ło w ie k  od k u l i  p rz e ­
s tę p c y , zaś co  75 s e k u n d  m a  m ie j­
sce  n a p a d  z b r o n ią  w  r ę k u ,  na  
r o z s t r ó j  n e r w o w y  c ie r p i  — w e d łu g  
o c e n y  p s y c h ia t r ó w  —  35 p r o c e n t 
p o l ic ja n tó w .

D z ie n n ik  „ C h r is t ia n  S c ie n c e  M o ­
n i t o r ”  p o in fo r m o w a ł że n a le ż ą  o n i 
d o  p ie rw s z e j g r u p y  lu d n o ś c i,  je ś l i  
c h o d z i o  i lo ś ć  p o p e łn ia n y c h  sa m o ­
b ó js tw ,  zaś — ja k  s tw ie r d z a  r a p o r t  
o p r a c o w a n y  p rz e z  s p e c ja l is tó w  — 
a lk o h o l iz m  o s ią g a  w ś ró d  n ic h  
w p r o s t  n ie w ia ry g o d n e  r o z m ia r y .  
N a jw ię c e j  c h o r y c h  p o l ic ja n tó w  n o ­
t u je  s ię  w  w ie lk ic h  m ia s ta c h . C zę­
s to  c e c h u je  ic h  b r u ta ln o ś ć , c o ra z  
c z ę ś c ie j te ż  n a ru s z a ją  p ra w o . Z  d a ­
n y c h  o p u b l ik o w a n y c h  p rz e z  w ła d z e  
fe d e ra ln e  w y n ik a  że co  t r z e c i po ­
l i c ja n t  w  C h ic a g o , co  c z w a r ty  w  
B o s to n ie  i  co  p ią t y  w  W a s z y n g to ­
n ie  — z o s ta ł u z n a n y  w in n y m  d o ­
k o n a n ia  ró ż n e g o  r o d z a ju  p rz e ­
s tę p s tw . m o rd e rs tw a , g ra b ie ż y , w y ­
m u s z e n ia  1 in .

KURIER KULTURALNY

Ryba pod ręką

CO TO JEST 
marikulłura?

HO DO W LA ryb  w  pasie m orskich wód przybrzeżnych zna- n a s z y m  k r a ju  p o p u la rn ą . N ie s te ty ,  

na jest w Europie od ponad stu la t. Niegdyś rozw ijano ją  jed- w^brz”  ża w sch o d ń fifo ^b U y  
nak ty lko  po to, by podtrzymać niektóre ginące gatunki, b a rd z o  n ie k o r z y s tn ie  n a  ty m  ga - 
Z czasem akwa-, a w łaściw ie — m a riku ltu rą  zaczęło się in te re - t u n k u .  T r o ć  w iś la n a  za czę ła  p o ją -  

sować coraz w ięcej k ra jó w  świata, nie ty lko  europejskich; dziś ?a1i zsŝ 0c°S am "w ?ć1̂ e X ra = a 'l:  
hodują ryby  w  morzach państwa azjatyckie, a frykańskie, Po ł- n y ,  z d a w a ło b y  s ię , p ro c e s  g in ię -  
nocnej i  Połudn iow ej A m eryk i czy Oceanii. c ia  g a tu n k u .  N a u k o w c y  z d z ie d z i­

n y  r y b a c tw a  w  p o rę  u d e r z y l i  na
HO DO W LA ryb  w  pasie wód fy , a także — gdy na n iektó - ałarm- 

przybrzeżnych zaczęła się p rak- rych akwenach zaobserwowano prof w lktor lad ie 
tycznie rozw ijać dopiero od k u -  przełowieme pewnych gatunków dziwym oczkiem w głowie jego 
ku  la t, k iedy spodziewano się, ryb, m. in. śledzia czy ha libu - placówki są właśnie te dwa gatun- 
że w iele f lo t świata odciętych ta. Tak więc m a rik u ltu rą .c h o ć  g IR_r0̂  ^  
zostanie od bogatych w  rybę ma długoletnią juz tradycję, raią słĘ znaleźć odmianę, która by 
szelfów, gdyż państwa nadbrzeż w łaściw ie jest jeszcze dziedziną się najlepiej, nadawała do hodowli 
ne ustanowią 200-milowe stre- zupełnie nową. N iektóre k ra je  ™ warunkach bałtyckich, jednak 

osiągają W  niej już zupełnie me polskiej marikultury wyłącznie do 
złe w y n ik i hodowlane, na p rzy- tych dwóch gatunków. Tworzy się 
kład USA, gdzie trzecia część tutaJ podstawy, by w przyszłości 
dostarczanych na rynek łososi, £ & &
połowa ostryg i całość pstrą- nie wyginął już w naszym kraju i 
gÓ W  pochodzi właśnie Z m or- spotkać go można już tylko w 
ę lr io h  h r tH r tw l i  prawie oraz węgorze. W  przyszło-skicn noaowll. ści MIR-owcy wezmą także „na

warsztat”  łososia pacyficznego. Z  
M IĘ D Z Y N A R O D O W A  Organizacja *ym ® 

d/s Wyżywienia przy O N Z  -  F A O  Amerykanie ile  także nas? sasie*
S l  Pio w ? J C a d “ e d “ n ° e ,WS y ż  S r o d S c t ?  t * ' l
s ię  o n a  n ie ja k o  d o d a tk o w y m  ź r ó d -  r y b y  d o  B a ł ty k u ,
łe m  p o z y s k iw a n ia  b ia łk a .  F A O  t o -u d a  je szcze  n ie  w ia -
n rz e z n a e z y łn  n ie d a w n o  zn a c z n e  a o m o > D'

N A  Z D J Ę C IU : je d n a  z s a l p rz y s z łe g o  k lu b u  —  ,

L A U R E A T K A :  A N N A  S Z M ID T  w ła ś n ie  w  g r u d n iu  o k a le n d a rz e  do-
___ „  b i ja n o  s ię  z  t r u d e m , n a to m ia s t w

N A  V I I  O g ó ln o p o ls k ic h  S p o tk a -  s ty c z n iu  i  w  lu t y m  K r a jo w a  A g e n -  
n ia c h  A m a to r s k ic h  T e a tr ó w  J e d n e -  c ja  W y d a w n ic z a  d o s ta rc z y ła  k s ie g a r -  
g o  A k to r a ,  k tó r e  o d b y ły  s ie  w  Z g o -  n io m  d u ż ą  ic h  p o r c ie ,  w y d a n a  na  
rz e lc u  —  n a g ro d ę  g łó w n a  o t r z y m a ła  z n a k o m ity m  p a p ie rz e . P o d o b n ie  b v -  
A n n a  S z m id t  ze S z c z e c in a . J e j p ro -  ło  w  u b ie g ły m  ro k u .  W  te ł  s y tu a -  
p o z y c ja  a k to r s k a ,  o o a r ta  na  te k -  c j i  n a le ż y  p rz y p u s z c z a ć , że sa m i 
S tach  W itk a c e g o  i  L e m a . z a t y tu ło -  w y d a w c y  p r a c u ją  bez k a le n d a rz a , 
w a n a  ..M a s k a ”  — w z b u d z i ła  w ie l -  N ic  s tra c o n e g o  — m o g a  go  n a b y ć  
k ie  u z n a n ie , z a ró w n o  d la  tr e ś c i.  1ak w  p ie rw s z e l le p s z e l k s ię g a r n i,  
i  p o w ś c ią g liw e g o  w y k o n a n ia  p r z y ­
g o to w a n e g o  m o n o d ra m u . T O R U Ń  Z A P R A S Z A  P L A S T Y K Ó W

A n n a  S z m id t p r a c u je  n a u k o w o  w
P o lit e c h n ic e  S z c z e c iń s k ie j,  z a lm u ja c  W D K  w  T o r u n iu ,  w ra z  z W v -  
s ie  w  In s ty tu c ie  A r c h i t e k tu r y  i  P la -  d z ia łe m  K u l t u r y  i  S z tu k i  o ra z  
n o w a n ia  P rz e s t rz e n n e g o  o r o le k to -  W R Z Z  w  ty m  m ie ś c ie  za p rasza  
w a n ie m  p r z y  u ż y c iu  m a s z v n  c y f r o -  w s z y s tk ic h  a b s o lw e n tó w  l ic e ó w  p la -  
w y c h .  J a k o  a k to r k a  — z d o b y w a  n a -  s ty c z n y c h  d o  u d z ia łu  w  p rz e g lą d z ie  
g r o d y  w  o g ó ln o p o ls k ic h  k o n k u r s a c h  ic h  tw ó rc z o ś c i I n ic ja t y w ę  te  z ro -  
a m a to r s k ic h  n ie  1est le d n a k  zn a n a  d z i ła  c h ę ć  o k re ś le n ia  s ta tu s u  tw ó r -  
w  ś ro d o w is k u  m a c ie r z y s ty m . P o - czeg o  osób. k tó r e  u k o ń c z y ły  te  s zko - 
w o d ?  N ik t  n ie  k w a p i  s ie  z z a p ro -  ł y  i  n ie  sa t r a k to w a n e  a n i la k o  
s z e n ie m  1e1 d o  w v s te o u . C ie k a w o s t-  p r o fe s jo n a liś c i,  a n i  la k o  a m a to rz y , 
k a  ta k a .

w o z d a w c y  m ie s ię c z n ik a  ..S cen a ' 
k t ó r y  p iszą c  o u c z e s tn ic z k a c h  w v -  d ła te g o ^ te ż  
ż e i w y m ie n io n y c h  s p o tk a ń  z a c z y -  • - •
n a  z d a n ia  w  n a s tę p u ją c y  soo sób : 
„ M a z u r k ie w ic z  z a ty tu ło w a ła .
„D e s z c z  z r e a liz o w a ła - . ” , „ W r ó b e l  
k o n t r a p u n k te m  e fe k to w n ie  w e s z ła ...”
W ła ś n ie

M IĘ D Z Y  L IS T O P A D E M L U T Y M

B IE G  p o  k a le n d a r z  ro z p o c z y n a  
s ię  n a  o g ó ł w  l is to p a d z ie , a s z c z y ­
to w y  o k re s  z a p o trz e b o w a n ia  n a  to  „ r acp  
n ie o d z o w n e  w  ż y c iu  w v d a w n ic tw o  k w ie tn ia  
p r z y p a d a  w  p r u r fn łu  Tw m p?oęom  .g r u d n iu .  T y m c z a s e m

In n a  n a to m ia s t i m t  c„ ra P r z y  na szVm  W o je w ó d z k im  D o m u
o ? d f w c v m f e s i e c z n i k a “w '  K u l t u r y  p o w s ta ło  k o ło  b y ły c h  a b - o z a a w c y  m ie s ię c z n ik a  S c^n a  s c lw e n tó w  L ic e u m  P la s ty c z n e g o

w y s ła n ie m  p ra c  na  
p rz e g lą d  n ie  p o w in n o  b y ć  t r u d n o ­
ś c i K a ż d y  u c z e s tn ik  m o ż e  p rz e d ­
s ta w ić  t r z y  d z ie ła  z z a k re s u  m a ­
la r s tw a .  g r a f ik i  lu b  rz e ź b y  i t k a ­
n in y .  N ie  m o ż n a  z g ła sza ć  p ra c  p a ­
m ią tk a r s k ic h  a n i  z z a k re s u  s z tu k i 
u ż y t k o w e j .  R ó w n ie ż  s z k ic e  i  p rz e d ­
m io t y  w y k o n a n e  z m a te r ia łó w  n ie ­
t r w a ły c h  1ak s ty r o p ia n  c z y  g l in a  
n ie  w y p a lo n a ,  n ie  b e d a  b ra n e  ood 
u w a g ę .

P ra c e  p r z y jm o w a n e  sa d o  30 
. p o d  a d re s e m : W D K  T o ­

ru ń .  u l .  P ia s to w s k a  7. n u m e r  k o ­
d u  87-100. N a  o d w ro c ie  p ra c  n a ­
le ż y  z a m ie ś c ić  m e tr y c z k ę  z d a n y m i 
a u to ra , łą c z n ie  z r o k ie m  u ro d z e n ia , 
m ie js c e m  p r a c y ,  o k r e ś le n ie m  te c h ­
n ik i  i  t y t u łe m  O tw a rc ie  w y s ta w y  
z a k w a l i f ik o w a n y c h  p rz e z  1 u rv  d z ie ł 
n a s tą p i w  c z e rw c u  1978 r .

„ N O R A ”  J A K  N O R A

A D A P T A C J A  p o m ie s z c z e ń  p iw ­
n ic z n y c h  n a  k lu b  a k t o r ó w  w  T e a trz e
P o ls k im  d o  p o t r z e b  z a t ru d n io n e g o  
t u  z e s p o łu  — p rz e b ie g a  do ść  po ­
w o l i .  P ra c e  p r o w a d z i K P R B  n r  1. 
k tó re m u  p o z o s ta ło  p o ło ż e n ie  t y n ­
k ó w  i  p o sa d ze k . S z k o p u ł w  tv m .  że 
p rz e d s ię b io rs tw o  n ie  m a  p o tr z e b ­
n y c h  p ły te k  k l in k ie r o w y c h .  D la te g o  
te ż  w n e tr z e  o rz y s z łe l . .N o ry  a k t o ­
r a ”  w y g lą d a  j a k  p o b o jo w is k o .  (P a t rz  
id ję c ie  p o w y ż e j) .

T o c z ą  s ie  ró w n o c z e ś n ie  z a b ie g i 
p r z y  p r z y g o to w a n iu  w y p o s a ż e n ia  
w n ę trz a . S z c z e c iń s k a  S to c z n ia  J a c h ­
to w a  k o ń c z y  b o a z e r ię  d o  w y ło ż e n ia  
ś c ia n . Są ju ż  z m a g a z y n o w a n e  s to ­
l i k i  i  k r z e s ła .  P r z e w id u je  s ię . że 
n a  p rz e ło m ie  lu te g o  i  m a rc a  p ra c e  
b ę d ą  n a  u k o ń c z e n iu .

Polonia
w Río Grande do Sul
N IE D A W N O  w  B r a z y l i i  u k a z a ła  

s ię  k s ią ż k a , k t ó r e j  a u to re m  Jest k s . 
A lb e r t  S ta w iń s k i.  a  j e j  t y t u ł  
b r z m i:  . .P r im o r d io s  d a  Im ig r a c a o  
P o lo n e s a  n o  R io  G ra n d e  d o  S u l”  
J e s t on a  sw e g o  r o d z a ju  p o d s u m o ­
w a n ie m  b a d a ń  n a d  d z ie ja m i P o la  
k ó w  w  B r a z y l i i ,  a ta k ż e  p r z y p o m i­
n a  w ie lu  o so b o m  z a m ie s z k u la c v r ' 
te n  k r a j  o  w ię z a c h , łą c z ą c y c h  ic h  
z P o ls k ą  P ra c a  A .  S ta w iń s k ie g o  
Jest t y m  c e n n ie js z a , że je d n a - z  j - J  
c z ę ś c i p o ś w ie c o n o  P o lsce  d z is ie j ­
s z e j. t a k ie j ,  ja k ą  w id z ia ł  1 z a p a ­
m ię ta ł  a u to r  J a k  p is a ł je d e n  z r e ­
c e n z e n tó w , „ w id z ia ł  lu d z i,  zn iszcze ­
n ia  w o je n n e , h is to r ie ,  p ię k n o  k r a ju  
i  le g o  m ia s t n o w o c z e ś n ie  o d b u d o ­
w a n y c h  i  t y c h  p o k r y t y c h  p a ty n ą  
l a t ” #

N A ZDJĘCIU: ratow nicy ze swym i podopiecznymi w y ru ­
szają na poszukiwanie zasypanych — tym  razem to ty lko  ćw i­
czenia.

(Fot.: CAF-M om ot)

Międzynarodowy kurs GOPR

p rz e z n a c z y ło  n ie d a w n o  
k w o ty  n a  h o d o w lę  r y b  
T rz e c ie g o  Ś w ia ta .

w K a c i  »» 1« w
b o w ie m  ro z r ó d  ło s o s ia  o d b y -

rz e k a c h .

PROF. W IK TO R  podkreśla, 
że w  naszych wodach regenero-N a u k o w c y  p o w ia d a ją ,  że  w ła ś c i­

w ie  d o  u p r a w ia n ia  m a r i k u l t u r y  , . 
n a d a je  s ię  w ię k s z o ś ć  ś w ia to w y c h  wać trzeba, i  to  ja k  najszyb- 
m ó r z  i  o c e a n ó w ,' o c z y w iś c ie  —  z b ió r  cie j, populację siei, certy i  in -  
n i k i  n ie  z a t ru te  jeszcze  ś c ie k a m i.  nvCh smacznych i noszukiwn- 
S w ie tn e  w y n ik i  h o d o w la n e  o s ią g a  P  . ,  ^  3
s ię  j u ż  z a te m  w  M o r z u  B a re n ts a  n y c “  ryb. Wreszcie, w  siad za 
i  M o r z u  B ia ły m ,  g d z ie  n ie d a w n o  naukowcami z ZSRR, prowa- 
p o d ję to  „ p r o d u k c ję "  ło s o s ia  p a c y -  dzić się będzie badania z nowy-
f ic z n e g o . N a  a k w e n a c h  ty c h  d o b rz e  . ____■ , . J  .
s o b ie  ra d z ą  z  m a r ik u l t u r ą  s p e c ja l i -  m i  gatunkam i wyhodowanym i 
ś c i r a d z ie c c y , n a  M o rz u  P ó łn o c -  przez rybaków  radzieckich: bes- 
n y m  —  N o rw e g o w ie . A m e r y k a n ie  terem  — krzyżówka bie łue i ze  
i  F r a n c u z i  z a m ie rz a ją  h o d o w a ć  te n  d o o 4  o ie i u g i  ze
g a tu n e k  r y b  w  A t la n t y k u  i  n a  W ie l  Sierietem 1 rSrJo — bestera Z 
k ic h  J e z io ra c h . O s ta tn io  u w a g ę  ś w ia  bielugą. Jest w ie le gatunków, 
to w y c h  b a d a c z y  w s z y s tk ie g o  co  które  można będzie hodować w
z w ią z a n e  z m a r ik u l t o r ą  z a p rz ą ta  „  ?  _  __ . . .
hodow lany  ekspe rym en t a m e ryka ń - Z a to c e  P u c k ie j ,  P o m o r s k ie j,  u 
sko -fra n cu sk i, p ierw sza zresztą b rz e g ó w  B a ł t y k u .  T y m c z a s e m

w  p o je m n ik a c h ,  tz w .  s a d za ch , za  Qz 3 C h  zakotwiczonych na W y- 
k o tw ic z o n y c h  n a  A t la n t y k u  w  r e jo -  brzeżu Wschodnim pow iod ły
n ie  B r e s tu .  W a r to  d o d a ć , że  e u ro ­
p e js k i  p a r tn e r  U S A  h o d u je  ju ż  ło ­
sos ia  p a c y f ic z n e g o  o d  p o c z ą tk ó w  
la t  s ie d e m d z ie s ią ty c h , a w  k w ie t ­
n iu  1974 r .  p ie rw s z a  p a r t ia  ty c h  
r y b  z n a la z ła  s ię  w  s k le p a c h  P a ry ­
ża.

M A R IK U LT U R A  
PO POLSKU

POLSCY naukowcy także 
przewidzie li w  porę, że 
rybołówstwo dalekomorskie znaj 
dzie się kiedyś w  trudne j sy­
tuac ji. Szukano zatem m ożli­
wości zwiększenia połowów 
rodzimego Ba łtyku, czyniono 
próby zarybiania tego akwenu 
narybkiem  ryb  szlachetnych. Od 
w ie lu  la t badano także zacho­
wanie się pstrąga — ryby  ży­
jącej w  wodach słodkich 
słabo zasolonym zbiorn iku ba ł­
tyckim .

Profesor d r Józef W ik to r ; 
Morskiego In s ty tu tu  Rybackie­
go w  G dyni należy do n iew ie l­
kiego grona na jw ybitn ie jszych 
polskich specjalistów w  dziedzi­
nie m a riku ltu ry . Przez w iele la t 
w ykonyw ał w  akw arium  liczne 
doświadczenia związane z za­
chowaniem się pstrąga w  dwóch 
różnych środowiskach wodnych, 
zaś w  197-6 r. mógł już — po 
zakończeniu żmudnych badań — 
rozpocząć eksperyment hodow­
lany w  Zatoce Puckiej. Tak 
więc wiosną tegoż roku kup io­
no w  Grzybowskim  M łyn ie  spo­
rą partię  pstrągowego smolta i  
umieszczono ją  w  specjalnych 
k la tkach — sadzach, zakotw i­
czonych we wspomnianym  ak­
wenie. Cztery la ta  prób labora­
to ry jnych  prof. W ikto ra  m ia ły  
się wreszcie sprawdzić w  w a­
runkach naturalnych.

B A D A N IA  p la c ó w k i  M IR  n ie  d o ­
ty c z ą  w y łą c z n ie  r o z w in ię c ia  pod? 
s ta w  h o d o w l i  p s t rą g a . R ó w n o c z e ś ­
n ie  n a u k o w c y  z a jm u ją  s ię  t r o c ią  
w iś la n ą , z w a n ą  p o ls k im  ło s o s ie m , 
r y b ą  sm a c z n ą  i  n ie g d y ś  b a rd z o  w

się, o czym 
numerach.

w  najbliższych

W IĘ C K O W SK A-M A C H AY

NIEDAWNO w Dolinie Chocho­
łowskiej, po raz pierwszy w Pols­
ce, odbył się międzynarodowy 
kurs GOPR, w którym oprócz ra­
towników wzięli udział czworonoż­
ni przyjaciele człowieka — psy 
specjalnie przeszkolone do poszu­
kiwania ludzi zasypanych przez 
lawiny. 17 psów z Austrii, Słowa­
cji i Polski doskonaliło swe umie­
jętności — czworonożni kursanci

W Stoczni Północnej

Powstaje największy 
polski statek łowczy

G D A Ń S K . S to c z n ia  p ó łn o c n a  
im .  B o h a te ró w  W e s te rp la t te ,  k tó r a  
s p e c ja l iz u je  s ię  w  k o n s t r u k c j i  d u ­
ż y c h  p r z e m y s ło w y c h  s ta tk ó w  ło w ­
c z y c h , p r z y s tą p i ła  d o  b u d o w y  t r a w -  
le r a - p r z e tw ó r n i  ro z p o c z y n a ją c e g o  
n o w ą  s e r ię  B-407. B ę d z ie  to  n a j ­
w ię k s z y  s ta te k  ło w c z y  z b u d o w a n y  
w  P o lsce . D w ie  ta k ie  je d n o s tk i  za ­
m ó w i ł  s z c z e c iń s k i „ G r y f ”  a je d n ą  
g d y ń s k i  „ D a lm o r ” . P ie rw s z e  w e jd ą  
d o  e k s p lo a ta c j i  w  p r z y s z ły m  r o k u .

J e d n o s tk i  B-407 o  n o ś n o ś c i 2100 
to n  b ę d ą  n ie  t y l k o  w ię k s z e  od  s ta ­
n o w ią c y c h  o b e c n ie  t r z o n  n a s z e j f l o ­
t y  d a le k o m o r s k ie j t r a w le r ó w - p r z e -  
tw ó r n i ,  a le  ta k ż e  b a r d z ie j  u n iw e r ­
sa ln e  i  le p ie j  w y p o s a ż o n e , p r o je k t  
u w z g lę d n ia  m o ż n o ś ć  p o ło w ó w  w e  
w s z y s tk ic h  s t r e fa c h  k l im a ty c z n y c h ,  
w  ty m  ta k ż e  p o la r n e j .  S i l n i k  o m o ­
c y  5 200 K M  z a p e w n i s z y b k o ś ć  15 
w ę z łó w  i  z n a c z n y  u c ią g  p r z y  t r a ło ­
w a n iu .

nie tylko więc odszukiwali ukry­
tego kilka metrów pod śniegiem 
człowieka, ale i wraz ze swymi 
opiekunami skakali z „zawieszo­
nego" kilka metrów nad ziemią 
śmigłowca.

Pierwszy pies lawinowy pojawił 
się w Polsce nie tak dawno, bo w 
1974 r. Była to Honda, która uło­
żona została na specjalnym kur­
sie w Słowacji, dokąd pojechała 
wraz ze swą właścicielką — pre- 
kursorką całego ruchu, lekarką 
weterynarii Marią Gutowską, ordy- 
natorką rzeszowskiej lecznicy dla 
zwierząt. Obecnie liczba tych od­
dających niecodzienne usług! 
psów wzrosła do dziesięciu. 
Sześć z nich jest „na etacie" 
GOPR-u, pozostałe zaś w razie 
potrzeby współpracują z pracow­
nikami górskiego pogotowia.

Chwasty pod prądem
W  U S A  o p ra c o w a n o  m e to d ę  n i ­

szcze n ia  c h w a s tó w  za p o m o c ą  w y ­
s o k ie g o  n a p ię c ia  S to s u ją c  1ą. w y ­
k o r z y s tu je  s ie  r ó ż n ic e  w y s o k o ś c i 
r o ś l in  u p r a w n y c h  i  c h w a s tó w  w e  
w c z e s n y c h  s ta d ia c h  r o z w o ju  ( w te ­
d y  g d y  w y s o k o ś ć  c h w a s tó w  p rz e ­
w y ż s z a  w y s o k o ś ć  r o ś l in  u p r a w ­
n y c h ) .  U rz ą d z e n ie  d o  n is z c z e n ia  
c h w a s tó w  z m o n to w a n o  n a  c z te ro ­
k o ło w e j  p la t fo r m ie  c ią g n io n e j p rze z  
t r a k t o r .  J e g o  z a s a d n ic z e  e le m e n ty  
to  g e n e r a to r  p rą d u , p rz e w o d y  i  m e  
ta lo w e  h a k i .  G d y  h a k  d o ty k a  r o ­
ś l in y  — p r z e p ły w a  n ią  p rą d  i  r o ­
ś l in a  g in ie .

Produkcja „w ciemno“?

WUTEH ułatwia 
pracę handlowcom

Z A K Ł A D  nazywał się kiedyś ENTRA, fab ryka  wyrobów 
m etalowych. W związku z nowym podporządkowaniem o trzy­
m ał nazwę Przedsiębiorstwo P rodukc ji Urządzeń Transporto­
wych WUTEH. Generalnie specjalizuje się w  urządzeniach 
transportow ych bez napędu stosowanych w sklepach i maga­
zynach, u ła tw ia jących pracę nie ty lko  obsłudze ale także k lien  
tom  zrobienie zakupów.

— W  PROG RAM IE produk­
cy jnym  — stwierdza dyrektor 
M arian  Rodziewicz — mamy 33 
typow ym iary wózków. A k tu a l­
nie w  produkcji znajduje się 10 
typowym iarów . I  choć w ykonu­
jem y p lany produkc ji i sprze­
daży mamy pewien niedosyt. Na 
dobrą sprawę nie ma rozezna­
nia zapotrzebowania ryn ku  na 
nasze wyroby. A  chcemy pro­
dukować urządzenia nowoczes­
ne i  potrzebne, wprowadzające 
element postępu w  technice 
handlu. W 1974 r. opracowaliś­
my, a w  1975 r. uruchom iliśm y 
szlagier — wózek o nośności 
100 kg jeżdżący po schodach, 
typow y do użytku w  małych 
sklepach. N ie produkujem y, bo 
nie ma zapotrzebowania. A le 
czy naprawdę nie ma? O tym  
nie jesteśmy przekonani. Może 
ty lko  in form acja o tym  sprzę-

Francuzi
jeżdżą ostrożniej

N A  d ro g a c h  f r a n c u s k ic h  w  m in io ­
n y m  r o k u  w  w y p a d k a c h  d ro g o ­
w y c h  z g in ę ło  o k o ło  13 ty s ię c y  osób.

M im o  s m u tn e j  w y m o w y  te g o  b i ­
la n s u , w y k a z u je  o n  je d n o c z e ś n ie  
p e w n ą  p o p ra w ę  b e z p ie c z e ń s tw a  na 
d ro g a c h  i  z m n ie js z e n ie  o  o k o ło  8 
ty s .  l ic z b y  o f ia r  w  p o r ó w n a n iu  z 
ro k ie m  1976.

G łó w n e  p rz y c z y n y  w y p a d k ó w  d ro  
g o w y c h  to  n a d u ż y w a n ie  a lk o h o lu  
p rz e z  k ie r o w c ó w  (43 p ro c . k r a k s  sa ­
m o c h o d o w y c h )  ze sz c z e g ó ln ie  g ro ź ­
n y m i  n a s tę p s tw a m i z w ła szcza  p o d ­
czas ja z d y  n o c ą . M im o ,  że n a  o g ó l 
f r a n c u s c y  k ie r o w c y  w y k a z u ją  o b e c ­
n ie  w ię c e j o s t ro ż n o ś c i i  o g ra n ic z a ­
ją  s z y b k o ś ć  p o ja z d ó w , ty m  n ie  
m n ie j  n a d a l jeszcze  p a n u je  n ie c h ę ć  
d o  u ż y w a n ia  p a s ó w  b e z p ie c z e ń ­
s tw a .

Balu Zamkowego
J L if f l

Foto: Z. Jodkowski

cie nie dotarła  do w łaściwych 
adresatów?

Obecnie chcemy lansować pro 
ste urządzenie — ramkę zaopa­
trzoną w  kółka. Po jem nik i ze 
śmietaną, m lekiem, napojam i 1 
innym i tow aram i przeciągane są 
po podłodze w  ogromnej w ięk­
szości sklepów. Nasz wózeczek 
jest dostosowany do gabarytów 
pojem nika. Tak więc można u- 
stawione na wózku po jem n ik i 
wtoczyć do sklepu, a następnie 
puste opakowania lokować na 
drug im  wózku i  odstawić na za­
piecze. Nie ty lko  większa h ig ie­
na, ale także znaczne u ła tw ie ­
nie dla personelu. In n y  wózek 
tego typu  przystosowany jest do 
przewozu 30 transporterów  „Pe­
psi”  czy oranżady, 20 transpor­
terów  m leka lub  20 transporte­
rów  pieczywa. Tu sprawa jest 
bardziej złożona, gdyż wózek 

• ta k i pow inien być ładowany u 
w ytw ó rcy, eksponowany w  skle 
pie, a po sprzedaży tow aru od­
syłany po świeżą partię. Do roz 
wiązania pozostaje także spra­
wa transportu — załadunku na 
samochód u w ytw ó rcy  towaru 
ja k  i rozładunku wózka-konte- 
nera przed sklepem. Transport 
handlu wewnętrznego dysponu­
je  już samochodami um ożliw ia­
jącym i podobne operacje. Na­
szym wózkiem o tak im  przezna­
czeniu in teresuje się szczeciń­
ska mleczarnia. Wózek ma koła 
osadzone na łożyskach tocznych 
i  zaopatrzone w  gumowe opo­
ny, będzie więc ła tw y  do ob­
sługi.

W U T E H  p r z y g o to w u je  ta k ż e  w ó ­
z e k  in n e g o  ro d z a ju .  B ę d z ie  to  le k k a  
k o n s t r u k c ja  o  d w ó c h  p a le ta c h , lu b  
p ó łk a c h  j a k  k to  w o l i  (g ó rn a  p r z y  
s k ła d o w a n iu  w ó z k ó w ,  o p u s z c z a n a ), 
z w a n a  p o to c z n ie  w ó z k ie m  o g ro d o ­
w y m . W p ra w d z ie  z o g ro d e m  ja k o «  
t a k im  m a  o n  n ie w ie le  w s p ó ln e g o , 
a le  m o że  b y ć  s to s o w a n y  w  s z k la r ­
n ia c h ,  k w ia c ia r n ia c h ,  s k le p a c h , d o  
t r a n s p o r tu  i  e k s p o z y c j i  n p . ja b łe k  
i  p o m id o r ó w  w  s k r z y n k a c h ,  d o n i­
c z e k  z k w ia ta m i,  t r a n s p o r te r ó w  z 
n a p o ja m i,  a ta k ż e  d o  u rz ą d z a n ia  
e k s p o z y c j i  c z y  te ż  s p rz e d a ż y  p rz e d  
s k le p a m i.  M o ż e  b y ć  ta k ż e  s to s o w a ­
n y  w  d u ż y c h  s k le p a c h  s p o ż y w c z y c h  
p r z y  r o b ie n iu  w ię k s z y c h  z a k u p ó w .

E k s p o r t ,  k t ó r y  w  1974 r o k u  w y ­
n o s i ł  220—240 ty s .  z ł d e w .,  z a c z y n a  
s ię  l ic z y ć  w  d z ia ła ln o ś c i p rz e d s ię ­
b io rs tw a .  R o k  1977 z a m k n ię to  7 m in  
z ł  d e w .

— C A ŁA  NRD „jeździ”  na­
szymi wózkami zakupowym i 
m ówi dyr. Rodziewicz. — Współ 
praca z NRD dała nam bardzo 
dużo. P rodukcji wózków koszy­
kow ych nauczyliśmy się w  
sadzie na rynku  naszych sąsia­
dów. Nie ty lko  s taw ia li wyso­
kie wymagania, ale także wska­
zyw a li co należy dopracować. 
I  po tra filiśm y się dostosować do 
tych wymagań W  roku ub. na 
eksport w yprodukow aliśm y ok. 
40 tys. wózków zakupowych, 
w  roku bieżącym m amy zamó­
w ienia na 46 tys. sztuk. Nato­
m iast rynek k ra jo w y  w zią ł za­
ledwie ok. 4 tys. sztuk mimo 
że zamówiono 9 tys. W  tym  ro­
ku  k ra jow e zamówienia m ówią 
o 8 tys. wózków zakupowych, 
ale ta liczba prawdopodobnie 
się nie utrzym a. Nasze kon tak ty  
eksportowe rozciągają się także 
na CSRS i Węgry, ostatnio za­
interesowała się naszymi w yro ­
bam i Bułgaria . Spodziewamy się 
także zainteresowania Związku 
Radzieckiego. W  RWPG specja­
lizu jem y. się bow iem  w  w ytw a ­
rzaniu wózków zakupowych, 
sztaplarek ręcznych z napędem 
hydrau licznym  i  innych tego ro -

dzaju urządzeń. W  ub. roku w 
październiku bra liśm y udział w  
INTECO-77 w  międzynarodo­
wej imprezie organizowanej w  
B rn ie  pod egidą RWPG. B y ł to 
pokaz wyposażenia i sprzętu 
handlu i  gastronomii. M. in. 
nasz wózek zakupowy 50-litro - 
w y  — w  „samach”  są 35 1 — 
większy i wygodniejszy, uzy­
skał „G rand P r ix ” . Tam też 
znalazł się w  centrum  uwagi 
radzieckich specjalistów.

W Ó Z K I W UTEH-u rozprowa­
dzane są przez Centralę Tech­
niczną w  Gdańsku i  Zakład 
Zaopatrzenia i  Zbytu  Zjedno­
czenia W UTEH we W rocław iu. 
Mankamentem te j działalności 
jest brak in fo rm ac ji o tym  co 
się produku je. Z jednej strony 
przedsiębiorstwa handlowe tw ie r 
dzą, że nie m ają czym trans­
portować tow arów  w  swych 
sklepach, z drugie j natomiast 
przemysł nie zna rzeczywistego 
zapotrzebowania. Przedsiębior­
stwo Urządzeń Transportowych 
W UTEH w  Szczecinie przygoto­
wało wprawdzie rodzaj kata lo­
gu, k tó ry  przez resort m ia ł t ra ­
f ić  do dyrektorów  wojewódz­
k ich  wydzia łów  handlu, ale nie 
przyniosło to  większych efek­
tów. Od sierpnia ub. roku ciąg­
nie się sprawa wydrukowania 
aktualnego katalogu. W ydaw ni­
ctwo handlu wewnętrznego „ L i ­
bra”  obiecuje zrealizowanie za­
m ówienia w  I I  półroczu br. A k­
ty w  przedsiębiorstwa tw ierdzi, 
że z in form acją należy dotrzeć 
do k ie row n ikó w  sklepów, a więc 
do ludz i zainteresowanych bez­
pośrednio w  unowocześnianiu 
w łasnej pracy. Bez pełnego ro ­
zeznania potrzeb kra jow ych 
trudno precyzować perspektywy 
produkcyjne i rozwojowe za­
kładu. A  załoga ambicje ma du­
że. Świadczyć może o tym  6 
znaków jakości „1 " i wystąpie­
nie o nadanie 4 dalszym w yro­
bom wytwarzanym  w  zakładzie.

E. W ITU SZYŃ S KI

Wyścigi samochodowe 
na monitorze
F IR M A  In te r t o n  E le c t ro n ic  (R F N )  

o p ra c o w a ła  n o w y  s y s te m  g ie r  te le ­
w iz y jn y c h  V ID E O  2800. N o w e  u r z ą ­
d z e n ie  d o łą c z a  s ię  d o  d o m o w e g o  
o d b io rn ik a  te le w iz y jn e g o ,  n a  e k r a ­
n ie  k tó r e g o  u k a z u ją  s ię  o d p o w ie d ­
n ie  s y m b o le . W  w y n ik u  m a n ip u la ­
c j i  p o k r ę t ła m i u rz ą d z e n ia , s y m b o le  
te  p rz e s u w a ją  s ię , im i t u ją c  g rę  w  
te n is a , h o k e ja  i tp .  V ID E O  2800 ro z ­
sze rza  z n a n e  d o ty c h c z a s  m o ż liw o ś c i 
d o m o w e g o  te n is a  c z y  h o k e ja ,  p rz e ­
w id u ją c  m o ż liw o ś ć  z a s tą p ie n ia  
w s p ó łp a r tn e r a  g r y  „ r o b o te m ” . z 
k tó r y m  m o ż n a  w y g r a ć  lu b  p rz e ­
g ra ć , p o n ie w a ż  m a  o n  r e g u lo w a n ą  
a u to m a ty k ę .  N o w y  s y s te m  u m o ż li­
w ia  te ż  r o z g ry w a n ie  w  d o m o w y c h  
p ie le s z a c h  w y ś c ig ó w  s a m o c h o d o ­
w y c h .  P r z y  s ły s z a ln y m  w a r k o c ie  
p ę d z ą c y c h  n a  e k r a n ie  s y m b o li  sa­
m o c h o d ó w , n a le ż y  t a k  m a n e w ro ­
w a ć  p o k r ę t ła m i,  a b y  w y p rz e d z a n ie  
n ie  k o ń c z y ło  s ię  k ra k s ą .

Złoto w piaskach
W  A R A B I I  S A U D Y J S K IE J  —  n a j ­

w ię k s z y m  n a  ś w ie c ie  e k s p o r te rz e  
r o p y  n a f to w e j  — o d k r y to  o s ta tn io  
ró w n ie ż  z ło ż a  ze zn a c z n ą  z a w a r to ­
śc ią  z ło ta .  B r y t y js k a  f i r m a  „C o n s o ­
l id a te d  G o ld  F ie ld  L T D  L o n d o n  . 
s p e c ja l iz u ją c a  s ię  w  p o s z u k iw a n ia c h  
1 e k s p lo a ta c j i  z łó ż  z ło ta ,  ro z p o c z ę ła  
ju ż  n a  p o d s ta w ie  z d ję ć  s a t e l i ta r ­
n y c h  w y d o b y w a n ie  z ło to n o ś n y c h  
r u d .  Z n a jd u ją  s ię  on e  w  r e jo n ie  
M a h d  A l- D h a h a b ,  o 275 k m  n a  p ó ł­
n o c n y  w s c h ó d  od  m ia s ta  p o r to w e g o  
D ż id d y .  Z a k o m u n ik o w a n o  r ó w n ie ż , 
że f r a n c u s k ie ,  a m e ry k a ń s k ie  i  in n e  
f i r m y ,  o t r z y m a ły  o s ta tn io  k o n c e s je  
n a  p o s z u k iw a n ia  z ło ta  w  in n v c h  p u ­
s ty n n y c h  r e jo n a c h  A r a b i i  S a u d y j­
s k ie j .  C z y  w ię c  ' 'o  s a u d y js k ic h  ,.n e -  
T o d o la r ó w  d ^ s z iu s u ją  n o w o  o d k r y ­
te  . . z ło to d o la r y ” ?.

GEORGES SIMENON

Przekład: Wandy WqsowskîeJ 

Tytuł oryginału: Mon ami Maigret

95
Czy to nie je j dotyczyło to odkrycie , które, ja k  mu  

się wydawało, z rob ił te j nocy? W zamyśleniu zszedł 
na dół do sali, gdzie na stolach sterczały p iram idy  
krzeseł. D rzw i by ły  pootwierane, Jia tarasie krzesła 
też sta ły jedne na drugich. N ikogo tu nie było.

M aigret wszedł do kuchni, k tóra  wydała m u się 
ciemna. M usiał przez chw ilę  przyzwyczaić wzrok, żeby 
coś zobaczyć.

— Dzień dobry, panie komisarzu. Dobrze pan spał?
Była  to Jo jo  w  sw o je j bardzo k ró tk ie j, czarnej su­

kience, k tóra dosłownie oblepiała je j cia ło, tak że 
wydaioało się, iż  pod suknią jest zupełnie naga.

—  Napije się pan kawy?
M aiaret przez chw il ę pom yślał o żonie, któ ra  praw ­

dopodobnie szykuje teraz śniadanie w  ich mieszkaniu 
na bulwarze R ićhard-Lenoir. W Paryżu może pada 
deszcz. Gdy wyjeżdżał, było tam  chłodno, n iem al jak  
w  zimie. T u ta j wydawało m u się to wprost nie do 
uwierzenia.

—• Czy przygotować panu stolik?
Kom isarzowi nie było to potrzebne. Czuł się dosko­

nale w  kuchni. Jo jo  w rzuciła  do ognia-trochę suchych 
gałęzi w inorośli, któ re  nape łn iły  kuchnię przyjem nym  
zapachem.

M aigret wciąż usiłow ał przypomnieć sobie, ja k ie  to 
odkrycie z rob ił te j nocy, gdy nie mógł zasnąć. Trochę 
go żenowało to sam na sam z młodą dziewczyną.

— Czy pan Paweł już wstał? — zapytał, aby coś 
powiedzieć.

— O, pan Paweł już dość dawno jest w  porcie. 
Zawsze z samego rana udaje się tam, aby kup ić  ryb, 
gdy ty lko  bark i powrócą z połowu.

Rzuciła okiem  na zegar.
—  „K orm oran”  odpływa za pięć m inut.
— Czy n ik t  w ięcej nie schodził na dół?
— Pan Karol.
—  Ale nie zabrał swego bagażu?
— Nie. Jest razem z panem Pawłem. Pański p rzy­

jacie l także wyszedł jakieś pół godziny temu.

86
M aigret spojrzał na plac przez otwarte na oścież 

drzw i.
— Pewnie p ływa  — in fo rm ow ała  dale j Jo jo  — 

M ia ł na sobie kostium  kąpielowy, w zią ł ze sobą także 
ręcznik.

O ile  przedtem wydało się kom isarzowi przez chw i­
lę, że jego odkrycie m ia ło związek z G inette, o tyle  
teraz m ia ł wrażenie, że było w  n im  również coś o te j 
m ałe j Jojo. Przypom nia ł sobie, że w  tym  półśnie 
ukazała m u się ona taka, jaką ją  w idzia ł, gdy szła 
przed nim  po schodach na górę. W te j m yśli nie było  
nic erotycznego. Zwrótcenie uwagi na je j nogi było 
czymś zupełnie ubocznym. Po co w łaściw ie weszła 
ona potem do jego pokoju? M im o w o li jednak po­
w róc ił myślą do G inette. Poprzedniego dnia domagał 
się, aby mu powiedziała, w  ja k im  celu z ja w iła  się na 
Porąuerolles.

„Dlaczego pani tu  przyjechała?”  Zadawał to pyta­
nie k ilkak ro tn ie , ona zaś za każdym razem podawała 
inny powód. N a jp ie rw  oświadczyła, że po prostu 
chciała się z n im  zobaczyć. Dowiedziała się, że jest 
on na wyśnię i  przypuszczała, że wyda polecenie, aby 
ją  odnaleziono.

Nieco później tw ie rdz iła , że jest zaręczona z panem 
Emilem, przyjechała więc, aby oczyścić go z ja k ich , 
ko lw iek bądź podejrzeń i  przekonać komisarza, że 
E m il nie ma nic wspólnego ze śm iercią Marcelego.

Czyż nie m ia ł rac ji, gdy odniósł się do n ie j z taką 
surowością? W prawdzie w  końcu rozwiązał się je j ję ­
zyk, ale jeszcze za mało.

Opanowany tym i myślam i, M aigret stał koło pieca, 
pijąc m a łym i łyka m i kawę. Uwagę jego zwróciła f i ­
liżanka, k tórą  trzym ał w ręku. Wykonana ze zwyczaj­
nego fajansu, m iała ona ksztąłt staroświecki i  była 
praw ie kopią tej, ja k ie j używ ał w domu rodziców, 
gdy był dzieckiem, i którą uważano za jak iś  unikat.

— Nie będzie pan nic jadł?
— Jeszcze nie teraz.

(cdn)
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Z udziałem 23 ekip zakładowych

Stargardzki RTN po raz piąty
OGROMNE powodzenie się z żywym  zainteresowa- PROGRAM  stargardzkiej 

szczecińskiego Rekreacyj- niem  pracow ników tam tejszych spartakiady m iędzyzakładowej 
nego T u rn ie ju  N a jlep - przedsiębiorstw i in s ty tu c ji, przew iduje udział uczestników 

szych zainspirowało przed pa- Spraw iło  to  iż, podobnie ja k  w  im prezy w  15 konkurencjach, 
rom a la ty  stargardzki ak tyw  Szczecinie, RTN wszedł na s ta- A  oto one: tenis stołowy, brydż, 
sportowy do przeprowadzenia łe do kalendarza sportowych szachy, s ia tków ka, p iłka  nożna, 
podobnej im prezy w  grodzie wydarzeń w  Stargardzie. strzelectwo, pływanie, tenis
nad Iną. Propozycja spotkała W  tym  rok.u spartakiada ziemny, wędkarstwo, sp ływ  ka-
« ■ ■ -------------------------- •• stargardzkich zakładów pracy jakow y, ścieżka zdrowia, lekko
7 ! m A U f 4  C n a r ł o l / i a H a  obchodzi jubileusz. Entuzjaści a tle tyka, pięciobój szefów, ¿JlllUWd wUdl tdlYidUd rekreacji spotkają się bowiem przeciąganie liny . (jg)

już po raz p ią ty  na arenach

Młodzieży
P O D  Z N A K I E M  r y w a l iz a c j i  r e p re  

z e n ta n tó w  Z a k o p a n e g o  1 B łe ls k a -  
. B ia łe j  to c z y  s ic  Z im o w a  S p a r ta ­
k ia d a  M ło d z ie ż y . W c z o r a j ro z e g ra ­
n e  z o s ta ły  k o le jn e  k o n k u r e n c je  — 
d w u b ó j  a lp e js k i  i  k o n k u r s y  s k o k ó w  
n a r c ia r s k ic h .  N a jw ię c e j  d o  p o w ie ­
d z e n ia  w  w a lc e  o  m e d a le  m ie l i  re  
p re z e n ta n c i ty c h  d w ó c h  m ia s t.  W  
k la s y f ik a c j i  s z k ó ł p o d s ta w o w y c h  
z d e c y d o w a n ie  p r o w a d z i S z k o ła  M i.  
s tr z o s tw a  S p o r to w e g o  z Z a k o p a n e g o  
—  73 p k t . ,  w y p rz e d z a ją c  S z k o łę  P o d  
s ta w o w ą  z  K a rp a c z a  —  14,5 n a to ­
m ia s t  w  p u n k t a c j i  s z k ó ł p o n a d p o d ­
s ta w o w y c h  p ie rw s z e  m ie js c e  z a jm u  
je  L ic e u m  O g ó ln o k s z ta łc ą c e  im .  A s . 
n y k a  z B ie ls k a - B ia łe j  — 107 p k t .  
p rz e d  L ic e u m  O g ó ln o k s z ta łc ą c y m  z 
Z a k o p a n e g o  — 108 p k t .

Mundial-78
*  Uczestnicy MŚ wybrali kwatery
*  Plejada dawnych gwiazd 

w roli komentatorów
K O M IT E T  O R G A N IZ A C Y J N Y  w z a sa d z ie  n ie  In te r e s u ją  Ic h  w a r u i i

„M u n d ia l-7 8 ”  p o w o ła ł 3 -o so b o w a  k o -  k i .  c z y  u d o g o d n ie n ia , ja k ie  h o te la  
m is je ,  k t ó r e j  z a d a n ie m  je s t  d o k  la d -  ł  o ś r o d k i  p r z y g o to w u ją  d la  r y w a l i  
n e  z a p o z n a n ie  s ię  z  k w a te r a m i w y -  A r g e n t y n y .  P o d  p o z o re m  k o n t r o l i  
b r a n y m i  p rz e z  u c z e s tn ik ó w  m i-  t y c h  w a r u n k ó w  k o m is ja  m a  za z a - 
s t r z o s tw .  O r g a n iz a to r z y  o d n ie ś l i  d a n ie  w y m u s ić  z g o d ę  w ła ś c ic ie l i  n a  
s ię  d o  t e j  s p r a w y  b a rd z o  d y p lo -  w y p ła c e n ie  o rg a n iz a to ro m  s p e c ja ł-  
m a  ty c z n ie .  'W ia d o m o  w s z y s tk im ,  że  n e g o  p o d a tk u  o d  o b ro tu .

P ra s a  a rg e n ty ń s k a  zam ie szcza  w le -
tu rn ie ju . Do V  Jubileuszowego 
Rekreacyjnego T u rn ie ju  N a j­
lepszych przystąpią ekipy 23 
stargardzkich przedsiębiorstw i 
in s ty tuc ji.

V  RTN zainaugurow ali przed 
kilkom a dniam i tenisiści stoło­
w i. Zwyciężył zespół Zakładów 
Naprawczych Taboru Ko le jo ­
wego w  składzie: M aria  Tala­
rek, Zdzisława H orak, Jan D i­
xa, Bogusław Podleżański i 
A d o lf Timochowicz przed M ie j­
ską Radą Zakładową ZNP i  
Urzędem M iejskim . Po tenisis­
tach stołowych przystąpią do 
ryw a liza c ji brydżyści (25— 
—26.11).

Po formę do Kuwejtu
W C Z O R A J  p i łk a r s k a  r e p re z e n ta -  p u n k t y  n a sze g o  p la n u . D o  k r a j u  

c ja  P o ls k i  o p u ś c iła  J u g o s ła w ię  1 w ra c a m y  w  p ią te k  w ie c z o re m . J e -  
o d le c ia ła  d o  K u w e j tu .  D z iś  ł  j u t r o  s te m  p rz e k o n a n y  —  s tw ie r d z i ł  n a  
r o z e g r a ją  d w a  s p o tk a n ia  z  I - l łg o -  z a k o ń c z e n ie  J .  G m o c h  —  że  w s z y -  
w y m i  z e s p o ła m i te g o  k r a ju .  s c y  z a w o d n ic y  k a d r y  w  m e c z a c h

P R Z E D  o d lo te m  d o  K u w e j tu  t r e -  l ig o w y c h  n a le ż e ć  b ę d ą  d o  n a j le p -  
n e r  G m o c h  p o w ie d z ia ł:  s z y c h  na  b o is k u . W ie lu  z n ic h  w

„C h o c ia ż  p o g o d a  w  J u g o s ła w ii  n ie  p o r ó w n a n iu  z J e s ie n ią  u b ie g łe g o  
d o p is a ła , u d a ło  n a m  s ię  w  p e łn i  r o k u  z r o b iło  z n a c z n e  p o s tę p y . N a le -  
z re a liz o w a ć  n a sz  p r o g r a m  t r e n łn g o  ż y  s ię  w ię c  s p o d z ie w a ć , że  r y w a l i -  
w y .  O c z y w iś c ie  n a s z y m  z a w o d n i-  z a c ja  o  m ie js c a  w  r e p re z e n ta c j i  b ę -  
k o m  b ra k o w a ło  je szcze  s z y b k o ś c i i  d z ie  b a r d z ie j  z a c ię ta , n iż  m o ż n a  
tw a r d o ś c i,  a le  są t o  e le m e n ty ,  k t ó -  b y ło  p ra y p u s z c z a ć . P o m o ż e  to  w  
r e  o p a n u ją  w  p ó ź n ie js z y m  o k re s ie , d a ls z y m  k s z ta łt o w a n iu  r e p re z e n ta -  
P i łk a r z e  m a ją  d o b r ą  k o n d y c ję  i  c j i  p o d c z a s  M u n d ia l-7 8 ” . 
n ie z łą  w y tr z y m a ło ś ć .  '

W  E U R O P IE  n ie ła tw o  je s t  z n a ­
le ź ć  w ła ś c iw y c h  s p a r r in g p a r tn e -  
r ó w .  P o za  ty m  w  o b e c n y m  o k r e ­
s ie  p rz y g o to w a ń  p o tr z e b n i są n a m  
p r z e c iw n ic y  n a jw y ż e j  ś r e d n ie j k la ­
sy . Z e s p o ły  K u w e j tu  o d p o w ia d a ją  
m n ie j  w ię c e j  t y m  k r y te r io m .  O rg a ­
n iz a to r z y  te g o  w y ja z d u  g w a ra n tu ­
j ą  b a rd z o  k o r z y s tn e  w a r u n k i .  W  
K u w e jc ie  b o is k a  są z n a k o m ic ie  
p rz y g o to w a n e . M a m y  n a d z ie ję , że 
u d a  n a m  s ię  w y k o n a ć  o s ta tn ie

K O M U N IK A T  T O T A L IZ A T O R A

T O T A L IZ A T O R  S P O R T O W Y  z a .
w ia d a m ia ,  że w  z a k ła d a c h  piłka<r_ 
s k ic h  s tw ie r d z o n o :  8 ro z w . z 13 t r a ­
f ie n ia m i  — w y g r a n e  p o  o k o ło  
67 000 z ł, 200 ro z w . z  12 t r a f ie n ia m i  
— w y g r a n e  p o  2 604 z ł ,  2 602 ro z w . 
z U  t r a f ie n ia m j  — w y g r a n e  p o  207 
z ł ,  19 685 r o z w . z 10 t r a f ie n ia m i  — 
w y g r a n e  p o  27 z ! ( lig a  a n g ie ls k a ) .

Przed hokeistami - Belgrad
17 M ARC A W  Belgradzie Do wyjazdu na Mistrzostwa Swla- 

rozpoczną się Hokejowe Mu,-
trzostwa Świata, w  k tórych O to n  z a p e w n e  z o s ta n ie  z m u s z o n y  do  
pow ró t do grupy „ A "  walczyć W p ro w a d z e n ia  k o r e k t .  K o n tu z jo w a n i  
h e d a  n n k r v  h o k e iś c i  N a  h e l -  * *  d w a * c z o ło w i h o k e iś c i — A n d r z e j  D ę a ą  polscy n O K e iS C l. « a  D e l Z a b a w a  J W te s ja w  jo b c z y k .  J e s t to
g r a d z k i e j  ta f l i prócz p o ls k ie g o  z n a czn e  o s ła b ie n ie  r e p re z e n ta c j i  — 
zespołu wystąpią drużyny: Ju - a.ta^c, J o b c z y k a  i  z a b a w y  z M a ły -  

s la k le m  b y ł  b o d a jż e  n a jg ro ź n ie js z a  
g o s ł a w i i ,  R um un ii, Japonii, fo r m a c ją  n a s z e j d r u ż v n v  podcza s  
Szw ajcarii, Norwegii, Węgier i  n ie d a w n y c h  m e c z ó w  z N R D , R u m u -  

n ią  c z y  to u r n e e  p o  S k a n d y n a w ii.
v t i w .1i . P r z y g o to w a n ia  d o  M is t r z o s tw

N A S I  c z o ło w i h o k e iś c i w  k o ń c u  Ś w ia ta  s p o w o d o w a ły , że  na lo d o -  
ty g o d n la  ro z p o c z n ą  o s ta tn i  e ta p  w ls k a c h  e k s t ra k la s y  n a s tą p i p r z e r -  
p rz y g o to w a ń  d o  b e lg r a d z k ie j  im o r e -  W a w  ro z g ry w k a c h  d o  2 k w ie tn ia ,  
z y . P o  b a d a n ia c h  le k a r s k ic h  w  K a -  
to w ic a c h .  k a d r o  w le z ę  be  d a  t r e n o ­
w a ć  w  W a rs z a w ie . D o  m o m e n tu  
w y ja z d u  d o  J u g o s ła w ii  P o la c y  r o ­
z e g r a ją  k i l k a  s p o tk a ń  — w  W a r ­
s z a w ie  z d r u g ą  r e p re z e n ta c ja  C S R S . 
n a  w y je ź d z ie  d w a  m e c z e  z  N R D  
o ra z  k i l k a  s p o tk a ń  w  C z e c h o s ło w a ­
c j i .

POKRÓTCE
M Ł O D Z I B O K S E R Z Y  P IĘ C IU  

P A Ń S T W  W Y S T Ą P IĄ  W  G N IE Ź N IE  
W  D N IA C H  16—18 b m . o d b ę d z ie  

s ię  w G n ie ź n ie  I V  m ię d z y n a r o d o w y ,  
m ło d z ie ż o w y  t u r n ie j  b o k s e r s k i o 
„ Z lo t y  pa s ”  A le k s a n d r a  P o lu s a . k tó  
r y  w w a d z e  p ió r k o w e j z d o b y ł p ie r w  
szy  d la  P o ls k i t y t u ł  m is t rz a  E u ro ­
p y . W  im p r e z ie  w y s tą p i  88 z a w o d ­
n ik ó w  d o  19 la t  z B u łg a r i i ,  N R D . 
R u m u n i i ,  Z S R R  i  P o ls k i.  T a  k o n ­
f r o n ta c ja  n a s z y c h  m ło d y c h  b o k s e ­
r ó w  z c z o ło w y m i p rz e d s ta w ic ie la m i 
t e j  k a te g o r i i  w ie k o w e j z c z te re c h  
p a ń s tw  m a  n a  c e lu  m . In .  w y ło n ię  
n ie  p rz y s z ły c h  o l im p i jc z y k ó w .  P o l­
ska  e k ip a  p r z y g o to w u je  s ię  d o  te j 
im p r e z y  w C e tn ie w ie . W ś ró d  g o śc i 
n a jw ię c e j  z a w o d n ik ó w  z g ło s i ły  R u ­
m u n ią  t  N R D  — p o  10.

W IA D O M O Ś C I H O K E J O W E  
W  S Z T O K H O L M IE  ro z e g ra n o  to ­

w a r z y s k i  m e c z  h o k e ja  n a  lo d z ie , w  
k tó r y m  S z w e c ja  p rz e g ra ła  z C zech o  
S ło w a c ją  4:7 (1:2 , 0:3. 3:2).

W  N O E R K O E P IN G  d r u g a  r e p re ­
z e n ta c ja  h o k e is tó w  S z w e c ji  z m ie ­
r z y ła  s ię  z d r u ż y n ą  N R D  o d n o szą c  
z d e c y d o w a n e  z w y c ię s tw o  5:0 (0:0, 
4:0, 1:0).

l e  i n fo r m a c j i  o  p r z y s z ły c h  k w a te ­
ra c h . W ia d o m o , że g o sp o d a rze  m i­
s t r z o s tw  —  p i łk a r z e  A r g e n ty n y  za ­
m ie s z k a ją  w h o te lu  S a lv a to r !  F u n -  
d a c io n , k t ó r y  z n a jd u je  s ie  w  p o b li­
ż u  B u e n o s  A ire s ,  n a  te re n ie  tz w .  
p a sa  r e k r e a c y jn o -w y p o c z y n k o w e g o .  
W  p o b liż u ,  r ó w n ie ż  na  p ó łn o c  od  
c e n tr u m  s to l ic y ,  w  H im d u  C lu b . w  
m ie js c o w o ś c i w y p o c z y n k o w e j D o n  
T o r c u a to  z a m ie s z k a ją  p i łk a r z e  
W ło c h  i  F r a n c j i .

A u s t r ia c y  n a  m ie js c e  p o b y tu  w y ­
b r a l i  o ś ro d e k  r e k r e a c y jn y  w  m ie j­
s c o w o ś c i M o ro n  — n a  z a c h ó d  od  
B u e n o s  A ire s .  P i łk a r z e  S z w e c H  n ie  
s z u k a ją  c is z y  — z a m ie s z k a ją  w  g ło ­
ś n y m  i  r u c h l iw y m  c e n t r u m  B u e n o s  
A ire s ,  w  h o te lu  L ib e r ta d o r .  N a j ­
w ię k s i  r y w a le  n a s z e j d r u ż y n y ,  p i ł ­
k a r z e  R F N . z a m ie s z k a ją  w  m ie js c o ­
w o ś c i A s c o c h in g a . O ś ro d e k , w y ­
b r a n y  p rz e z  n ic h  —  G o lf  C lu b . je s t  
p o ło ż o n y  k i lk a n a ś c ie  k i lo m e t r ó w  na  
za c h ó d  o d  C o rd o b y  i  je s t  c a łk o w ic ie  
o d iz o lo w a n y .

P i łk a r z e  S z k o c j i  z a m ie s z k a ją  w  
h o te lu  S ie r ra s , w  m ie js c o w o ś c i A l ta  
C ra c la . Z e s p o ły  P e ru  ł  I r a n u ,  w y ­
b r a ły  so b ie  m ie js c o w o ś ć  C a r lo s  P a z . 
P e ru  b ę d z ie  m ia ło  k w a te r e  w  h o ­
te lu  O b  ra s  S a n ita r ia s , a I r a n  — w 
h o te lu  M o n a c o .

S ą s ia d a m i P o la k ó w , k tó r z y  z a m ie ­
s z k a ją  w  c e n tr u m  R o s a rio , w  ho ­
te lu  L lb e r a d o r ,  b ę d ą  p i łk a r z e  M e k ­
s y k u .  k tó r z y  z a r e z e r w o w a li s o b ie  
h o te l M a je s t ic

W ę g rz y  —  p o d o b n ie  ja k  B r a z y l i j -  
c z y c y  —  b ę d ą  m ie s z k a li  w  M a r  d e l 
P la ta . H is z p a n ie  jeszcze  n łe  w y b r a ­
l i  m ie js c a  p o b y tu ,  a T u n e z ja  za m ó ­
w i ła  p o k o je  w  h o te lu  M a r is ta ,  n ie ­
d a le k o  M e n d o z y . H o le n d rz y  p o s ta ­
n o w i l i  m ie s z k a ć  w  o ś ro d k u  t u r y ­
s ty c z n y m  C h a m p a d m a la i.

B iu r o  P ra s o w e  „ M u n d la l-7 8 ”  m a  
ju ż  p r a w ie  k o m p le tn a  l is tę  a k r e d y ­
to w a n y c h  d z ie n n ik a r z y  o ra z  s p ra ­
w o z d a w c ó w  ra d io w y c h  i  te le w iz y j ­
n y c h .  W ś ró d  n ic h  z n a jd ą  s ię  m . in . :  
L e w  J a s z y n  (Z S R R ). B o b b y  C h a r l -  
to n  i  B o b y  M o o re  (o b a j A n g l ia ) ,  a 
ta k ż e  K o p a  i  F o n ta in e  (o b a j F r a n ­
c ja ) .  A lb e r t  (W ę g ry ) .  N e tze T  i  S e e le r  
(R F N )  o ra z  G e rs o n  i M a u ro  (B ra ­
z y l ia ) .  W ie lk i  P e le  b ę d z ie  k o m e n ­
to w a ł  p rz e b ie g  m is t r z o s tw  d la  te le ­
w iz j i  W e n e z u e li.

» TEAT.RY
— U S A . 1. 15; G R Y F  ( G r y f in o )
„ G d z ie  s ię  p o d z ia ła  7 k o m p a n ia ”  — 
f r . ;  W IS Ł A  (G o le n ió w )  ..W ła sn e  
z d a n ie ”  —  ra d ź .,  p a n o r a m ..  1. 15; 
„ S ta r a  s t r z e lb a ”  — f r . .  1. 18: D A R  
(S ta rg a r d )  „ Ż o łn ie r z e  w o ln o ś c i”  — 

W S P Ó Ł C Z E S N Y  — „ D o ż y w o c ie ”  g . ra d ź .-p o i. ,  p a n o ra m .. 1. 12 — cz. 
19; P O L S K I —  „ S k lz ”  g . 19: M U -  I  i  I I ;  I N A  ( S ta rg a rd )  . .P o w r ó t  s t r a -  
Z Y C Z N Y  — „R o s ę  M a r ie ”  g . 19. c o n y c h ”  — ju g .  1. 12.

D E L F IN  ( te l.  468-78) „ U t ra c o n a  cześć 
K a ta r z y n y  B lu m ”  g . 15.30. 18. 20.15 
—  R F N . 1. 15; c z w a r te k :  g . 9. 11.
13.15, 15.30. 20.15: K O S M O S  ( te l.
380-03) „ Ś m ie r ć  z k o m p u te ra ”  g . 9.
11.15. 13.30. 16, 18.15 20.30 — f r . .  1. 15
(ś ro d a  i  c z w a r te k ) :  B A Ł T Y K  ( te ł.  
733-35) „ W r z o s ”  g . 18 —  p o i. ,  a rc h ..  
1. 12: „ N a  t r o p ie  W i lb v ’e g o ”  g.
15.45. 20 — a n g .. 1. 18: c z w a r te k :  
„W ą ż ż ż ”  g. 18 —U S A . 1. 15: ..T ra n s -  
a m e r ic a n  e x p re s s ”  g . 15.45, 20 —
U S A . 1. 15; C O L O S S E U M  ( te l.  458-18) 
„ N ic k e lo d e o n ”  g . 16, 18.15 —  a n g ., 
1. 12: ..Jo e  K id d ”  g . 20.30 — U S A . 
1. 15; c z w a r te k :  „ B r u n e t  w ie c z o ­
r o w ą  p o rą ”  g. 11.15 —  p o i. .  1. 12: 
„ N ic k e lo d e o n ”  g . 9. 13.30. 16. 18.15. 
20.30: P O L O N IA  ( te l.  22-18-34) „ U lz a -  
n a  w ó d z  A p a c z ó w ”  g . 15 —  N R D .

Ea n o ra m .;  „ O d d z ia ł ”  g . 17.30 —
S A , 1. 15 — p a n o ra m .; „ C h a r le y  

V a r r i c k ”  g .  19.45 —  U S A , 1. 18; 
P IO N IE R  ( te l.  475-02) „ R e k s io  
s a m o tn ik ”  g. 10 17 —  p o i. :
„ P o d r ó ż  S in d b a d a  d o  z ło te j  k r a in y ”  
g  11. 13. 15 — a n g . :  „ C z y  L u c y n a  
to  d z ie w c z y n a ”  g . 18 — o o l. .  1. 12:
, O s ta tn i p o c ią g  z G u n  H i l l ”  g. 20. 
22 — U S A . 1. 15; H E T M A N  (P o ­
m o r z a n y )  „P o s ła n n ic tw o  z in n e j  p la ­
n e ty ”  g. 17. 19 —  R F N : D R U Ż B A  
( te l .  356-05) „ N ie w in n e ”  g. 15.30 — 
w ł . .  1. 18: P R O M IE Ń  —  ..G ra n ic a ”  
g . 18, 18 20 — p o i.. 1. 15: S Z M A ­
R A G D O W E  (Z d r o je )  . .G o d z il la  k o n ­
t r a  G lg a n ”  g. 17.30 — ja p . .  1. 12 — 
p a n o r a m .;  „ A k c ja  S a la m a n d ra ”  g.
19.30 —  r u m . - w ł . .  1. 15: M E W A  (Z e - 
le c h o w o )  „C e n n y  d e p o z y t”  g . 18 — 
f r . .  1. 12 —  p a n o ra m .: P R Z Y J A Ź Ń  
(D ą b ie )  „P o w o d z e n ia  s ta r v ”  g. 17.30
19.30 — f r . .  1. 15: H U T N IK  ( S to ł-  
c z y n )  „ K a r ie r a  na  z le c e n ie ”  g . 17. 
19 — f r . ,  1 18; 1 M A J  (Ż y d ó w c e )
„ S y n o w ie  s z e r y fa ”  g . 17 —  U S A . 
1. 15 — p a n o ra m .: „ L u d z ie  g o d n i 
s z a c u n k u ”  g . 19 _  w ł . .  1. 18: B A J ­
K A  ( P o lic e )  „ K o n ie  V a ld e z a ”  g. 
17. 19 — w ł.  1. 15: S Y R E N K A
(J a s ie n ic a )  „ D z ie ń  s z a ra ń c z y ”  g. 18

M U Z E U M  — S ta r o m ły ń s k a  27 — 
S z tu k a  P o m o rz a  Z a c h o d n ie g o  X I I I — 
X V I I  w . :  S ta re  s re b ra  ze z b io ­
r ó w  w ła s n y c h :  S z tu k a  p o ls k a : 
P o k a z  je d n e g o  o b ra z u : W ła d z tw o  
K s ią ż ą t  P o m o r s k ic h  g . 9—15: 
W A Ł Y  C H R O B R E G O  3 — P o ls k a  
n a d  B a ł ty k ie m  p rz e d  1000 la t :  P r z y ­
ro d a  m o rz a : U rz ą d z e n ia  i  m e c h a ­
n iz m y  s ta tk ó w  m o r s k ic h :  G o s p o d a r­
k a  m o rs k a  n a  P o m o rz u  Z a c h o d n im  
1945—70: D a w n a  k u l t u r a  lu d o w a  n a  
P o m o rz u  Z a c h o d n im : K u l t u r a  A f r y ­
k i  z a c h o d n ie j:  Z  d z ie jó w  rz e m io s ła  
i  m o n e ty  n a  P o m o rz u  Z a c h o d n im : 
W y s ta w a  p r z y r o d n ic z a :  p t a k i :  „ D o -  
g o n o w ie  1 i n n i ”  g . 9—15: S T A R Y  
R A T U S Z  — p l.  R z e p ic h y  — D z ie je  
S z c z e c in a  o d  X  w ie k u  d o  w s p ó ł­
c z e s n o ś c i: A r c h i t e k tu r a  i  u r b a n is t y ­
k a  S z c z e c in a  — w  X X X - le c ie  S A R P  
g . 9—15; Z A M E K  — „ F o to g r a f ia ”  
g . 10—18: K A W  — H o łd u  P ru s k ie g o  
8 — „ A r c h i t e k c i  p o ls c y  w  k o n k u r ­
sach  m ię d z y n a r o d o w y c h ”  g . 10— 15: 
B W A  — Z A M E K  — .60 ro c z n ic a
W ie lk ie j  R e w o lu c j i  P a ź d z ie rn ik o ­
w e j ”  g . 10—18: 13 M U Z  — Dl. Ż o ł­
n ie rz a  2 — m a la r s tw o  Z o f i i  K u g l in .

1 t le n )  te l.  372-75: W O J S K A  P O L ­
S K IE G O  i7  — te l.  352-61: W O J S K A  
P O L S K IE G O  134 — te l.  749-00;
S T O Ł C Z Y N , N A D  O D R Ą  20 — te ł.  
23-94-22: P O D J U C H Y . P L . W O L N O ­
Ś C I 5 -  t e l  61-28-20.
IN F O R M A C J E
S Ł U Ż B A  Z D R O W IA  — te l.  425-25 
t 446-46 -  g 7 -2 1
P U N K T  IN F O R M A C J I T U R Y S T Y ­
C Z N E J  — J e d n o ś c i N a r o d o w e j 50 — 
te l.  428-32 — g 8—18 
K O L E J O W A  — te l  460-23: p o c ią g i 
p rz y je ż d ż a ją c e  — 934: p o c ią g i o d ­
je ż d ż a ją c e  — 933.
U S Ł U G I — te l.  428-14. 473-15 — g. 
8—17
S T A N  D R Ó G  — S z c z e c in  -  te l.  
426—51: D ą b ie  — te l  612-448 1 612-449: 
P U N K T  IN F O R M A C Y J N Y  „ R O D Z I ­
N A ”  te l.  918
T O W A R Z Y S T W O  P L A N O W A N IA  
R O D Z IN Y  — te l.  17-19.

TELEWIZJA
P R O G R A M  1

15 M e lo d ie  — m u z y c z n y  k lu b  
m ia s t.  15.30 N U R T  —  o rg a n iz a c ja  
p r a c y  d z ie c k a  (k o l. ) .  16 D z ie n n ik  
( k o l. ) .  16.10 O b ie k ty w .  16.30 P ro g ra m  
d la  d z ie c i 17 R o d o w o d y  ..C z e rw o n y  
k a s z te la n ie c ”  ( k o l. ) .  17.25 L o s o w a ­
n ie  M a łe g o  L o tk a .  17.40 F i lm  ra d ź . 
„R z e k a  p ły n ie  d la  z a k o c h a n y c h ”  
19 D o b ra n o c , d z ie n n ik  ( k o l . )  20.30 
F i lm  ja p .  z  c y k lu  „ M i t y  i  r z e c z y w i­
s to ść ”  ( k o l. ) .  22.45 D z ie n n ik  ( k o l. ) .  23 
K o m e d ia  o m y łe k  — p r o g r a m  w  f o r ­
m ie  z a b a w y - te le tu m ie ju  ( k o l. ) .

15 M e lo d ie  — k a m e ra l iś c i  ( k o l. ) .
15.30 K in o  f i lm ó w  a n im o w a n y c h . 
18 D z ie n n ik  ( k o l. ) .  16.10 O b ie k ty w .
16.30 E k r a n  z b r a tk ie m  ( k o l . ) .  18 
R e p o r ta ż  w o js k o w y  „ D o z ó r ” . 18.20 
S ta ra  n a s tr o jo w a  m u z y k a  i  p ie śń  
p o ls k a  (k o l. ) .  18.50 R a d z im y  r o ln i ­
k o m  (k o l. ) .  19 D o b ra n o c , d z ie n n ik  
( k o L ) .  20.30 —  F i lm  k r y m .  U S A  
„ In s p e k t o r  „ T ib b s ”  ( k o l. ) .  22.25 P e­
g a z  (k o l. ) .  23.10 D z ie n n ik  ( k o l.) .

P R O G R A M  11

18 D la  m ło d y c h  w id z ó w  „ P a r a g r a ­
f y  i  m y ” . 18.30 In ic ja t y w y  — h i ­
s to r ia  p o ls k ie g o  p o r c e l i tu  ( k o l. ) .  17 
G a le r ia  35 m il io n ó w .  17.30 S tu d io  
S p o r t  ( k o l. ) .  18 P o p o łu d n ie  p o d ró ż y  
i  p rz y g o d y  „ O d  M o rz a  C z e rw o n e g o  
d o  K i l im a n d ż a r o ”  ( k o l. ) .  19 K r o n i ­
k a  (S zcz .). 19.20 D o b ra n o c , d z ie n ­
n i k  ( k o l. ) .  20.30 N U R T  — k u l t u r a  
f iz y c z n a  (k o l. ) .  21 N U R T  — r o z w ó j 
p ro c e s ó w  p o z n a w c z y c h . 21.30 N U R T  
—  d ia le k ty k a  b y t u  s p o łe c z n e g o  1 
ś w ia d o m o ś c i s p o łe c z n e j.  22 ..24 go ­
d z in y ”  ( k o l. ) .  22.15 F i lm  T V P  „ C h ło ­
p i ”  ( k o l. ) .  23.05 S y tu a c je  — „ N ie  
je s te ś  s a m ” .

d la  s łu c h a c z y  z  k r a ju  1 za g ra n ic ą . 
0.07 K a le n d a rz  K u l t u r y  P o ls k ie j .  
0.11 N o c  z  m e lo d ią  l  p io s e n k a .

P R O G R A M  I I
(n a  f a l i  230 m  i  U K F  67.52 M H z )

W IA D O M O Ś C I: 13.30. 18.30. 23.30;
S E R W IS  R Y B A C K I :  18.25. 0.01.
13.35 Z e  w s i ł  o  w s i.  13.50 I V  F e­
s t iw a l  M ło d y c h  w  F i lh a r m o n ii  N a ­
r o d o w e j.  14.10 W ie c e j.  le p ie j ,  n o w o ­
c z e ś n ie j. 14.30 S tu d io  „ S ło n e c z n ik ” .
15.30 S tu d io  P lu s . 16.10 G ita ra  S e- 
g o v i l .  16.40 P rz e g lą d  A k tu a ln o ś c i  
W y b rz e ż a . 17 „ Z  a k to r s k ie g o  ś p ie w ­
n ik a ” . 17.20 T e a t r  S e n s a c ji „C z a s  to  
za s a d z k a ” . 18.40 P o d  s k r z y d ła m i 
H e rm e s a . 19 K o n c e r t  w ie c z o rn y . 
19.40 In fo r m a c je ,  r a d y .  p r o p o z y c je . 
19.55 K a ta lo g  w y d a w n ic z y .  20 P u ­
b l ic y s ty k a  k r a jo w a .  20.20 O p e ra  w  
p r z e k r o ju .  21.40 W ir tu o z i  n o w e j m u ­
z y k i .  22 M e t r  k s ią ż e k  w  k a ż d y m  
d o m u . 22.15 S z k ic  d o  p o r t r e tu  S a in t  
J o h n  P e rs e ’a . 22.30 M a g a z y n  S tu d e n ­
c k i .  23.35 C o  s ły c h a ć  w  ś w le c ie .

P R O G R A M  B E R L IŃ S K I

15.05 F i lm  T V P  „ W  p u s ty n i  1 
w  p u s z c z y ” . 15.45 F i lm  r u m .  „ B ia ł y  
p o k ó j ” . 17 W ia d o m o ś c i. 17.05 G im ­
n a s ty k a . 17.15 W  p r z e rw ie .  18.50 P o ­
z d r o w ie n ia  T V  d z ie c ię c e j 19 
„U c h o d ź c y  p a le s ty ń s c y ” . 19.25 P ro g ­
n o z a  p o g o d y , k r o n ik a .  20 S tre s  — 
a t r y b u t  D oste ou ? 20.30 K u b a ń s k ie  
r y tm y .  21 — S tre s  —  a t r y b u t  p o - 
s *e pu ?  21.45 K r o n ik a .  22 F i lm  C SR S 
„ Z y c ie  n a  w y g n a n iu ” . 23.20 W ia ­
d o m o ś c i.

DYŻURY
S Z P IT A L E
C H IR . D Z IE C IĘ C A  —  W o jc ie c h a  7: 
W E W N . —  P o m o rz a n y : C H IR . — 
P io t ra  S k a rg i :  P O Ł O Ż N IC T W O  — 
G o lę c in o ; N E U R O L O G IA  —  U n i i  
L u b e ls k ie j :  D E R M A T O L O G IA  —
A r k o ń s k a  
P R Z Y C H O D N IE
D Z IE C IĘ C A  — W o lc ie c h a  7 — g. 
19—7. D O R O S Ł Y C H  — J e d n o ś c i N a ­
ro d o w e j 12 — g. 20—7: S T O M A T O ­
L O G IC Z N A  — J e d n o ś c i N a r o d o w e j 
12 — g. 20—7- N A D  O D R A  18 -  
g 15—8.
A P T E K I
W IE L K A  17 ( d o d a tk o w o  o d t r u t k i

P R O G R A M  I I

16 K in o  T D C  ..D o  p r z e rw y  0:1” . 
16.30 F i lm  ra d ź . . .W a r ia n t  ..O m e g a ”  
cz . I  17.40 Ż e g la rz  r o k u  (S zcz .). 18.10 
P re z e n ta c ja  p r o g r a m ó w  m u z y c z n y c h  
(k o l. )  19 K r o n ik a  (S zcz.). 19.20 D o ­
b ra n o c . d z ie n n ik  ( k o l  ). 20.30 J .  ro ­
s y js k i  2! J . a n g ie ls k i.  21 30 . 24 go ­
d z in y ”  ( k o l . )  21.40 T e a t r  T V  „ M ln -  
d o w e ”  ( k o l. ) .  22.40 F i lm  w ł .  „ N ie ­
w id o m a  z S o re n to ” .

C Z W A R T E K

6 i  6.30 R T S Ś . 9 P rz y s p o s o b ie n ie  
o b ro n n e  d la  k la s  V I I I  i  1 l ic .  
11.05 J . p o ls k i d la  k la s  V I I
11.35 F i lm  ra d ź . ..W ? r l ~ n t O m e ? a ”  
(p o w t .) .  12.45 i  13.25 R T S Ś .

W IA D O M O Ś C I: 15. 19. 20. 21. 22. 0.01. 
15.10 S tu d io  „ G a m a ” . 16 T u  J e d y n ­
k a .  17.30 R a d io k u r ie r .  18.25 N ie  t y l ­
k o  d la  k ie r o w c ó w  18.33 D ix ie la n d  
na  ś w le c ie  19.15 P rz e b o je  sp rze d  
la t .  19.40 S p ra w o z d a n ie  z Z im o w e j 
S p a r ta k ia d y  M ło d z ie ż y  w  K a to w i ­
c a ch . 20.10 K o n c e r t  d n ia .  21.20 K o n ­
c e r t  C h o p in o w s k i z n a g ra ń  V la d i-  
m ir a  A s z k e n a z ie g o . 22 23 L u b l in  na 
m u z y c z n e j a n te n ie .  23.15 W O S P R iT V

15.05 P io s e n ik i ja k ż e  d a w n y c h  la t .  
15.25 „ P o o b ie d n ia  d r z e m k a ” . 15.40 
R o z s z y fr o w u je m y  p io s e n k i.  16 H e r ­
b a tk a  p r z y  s a m o w a rz e . 16.20 M u z y -  
k o b r a n ie  16.45 N a sz  r o k  78. 17.05 
M u z y c z n a  p o c z ta  U K F . 17.40 Ś la d a ­
m i ja z z o w y c h  le g e n d . 18.10 P o l i t y k a  
d la  w s z y s tk ic h . 18.25 C zas  re la k s u . 
19 „ K a p i ta n  F ra ca sse . 19.35 O p e ra  
ty g o d n ia .  19.50 „ W i r  p a m ię c i” . 20 
Z g r y z  — m a g a z y n  M a c ie ja  Z e m b a ­
te g o . 21 L u d w ig a  v a n  B e e th o v e n s  
o p e ra  o m n ia . 22.08 G w ia z d a  s ie d ­
m iu  w ie c z o ró w  22.15 T r z y  k w a d r a n ­
se ja z z u . 23 M o rz e  u  p o e tó w . 23.05 
M ię d z y  d n ie m  a sn e m . 23.15 O p o ­
w ie ś c i m y ś liw s k ie .

P R O G R A M  IV
( U K F  68.78 M H z )

15.05 R a d io w y  T y g o d n ik  K u l t u r a l ­
n y .  15.45 K w a d r a n s  p o e ty c k i.  16.05 
R o z m o w y  o k s ią ż k a c h . 16.25 W  
s tro n ę  n o w e j te c h n ik i .  16.40 P rz e ­
g lą d  A k tu a ln o ś c i  W y b rz e ż a . 17 
S z c z e c iń s k ie  p o p o łu d n ie . 18.25 K a ­
le jd o s k o p  n a u k i .  19 S tu d io  w ie d z y  
p o l i ty c z n o -s p o łe c z n e j.  19.15 J . h is z ­
p a ń s k i.  19.30 S tu d io  s te re o  z a p ra ­
sza. 21.45 W il l i s  C o n o v e r  p rz e d s ta ­
w ia . 22.15 W  tro s c e  o s ło w o  i  t re ś ć . 
22.35 S z k o ła  Ś re d n ia  d la  P ra c u  la ­
c y  c h . 22.50 I .  S t r a w iń s k i  —  2 S u ita  
n a  m a łą  o r k ie s t rą .
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Szczecińskie Zakłady Graficzne
w Szczecinie, al. Wojska Polskiego 128

ogłaszają przyjęcia kandydatów
do klas I  czteroletniego

LICEUM POLIGRAFICZNEGO 
w Warszawie

I n f o r m u j e m y ,  że w  roku szkolnym 1978/79 posiadamy 
10 m iejsc w  Liceum  Poligraficznym  w  Warszawie z zabez­
pieczeniem miejsc w  in ternacie dla uczniów z terenu Szcze­

cina w g niże j podanych zawodów (ty lko  chłopców):

O  FOTOGRAF — 3 miejsc»
O  KO PISTA — 3 miejsca 
O  CH EM IG RAF — 4 miejsca

Term in  składania podań — do 28 lutego 1978 r.
Kandydaci do szkoły składają następujące dokumenty: poda­
nie — ankieta poświadczona przez szkolę podstawową, św ia­
dectwo zdrowia oraz orzeczenie lekarza o przydatności kan­
dydata do wybranego zawodu — (OB, morfologia, badania 

• moczu, szczepienia).

Kandydaci ubiegający się o przyjęcie do in te rna tu  — kw e­
stionariusz w  sprawie przyznania miejsca w  in ternacie do­
kładnie wypełn iony i  poświadczony przez zakład pracy ro ­

dziców lu b  opiekunów.
Trzy fo togra fie  (w  wym iarze 4X3), świadectwo ukończenia 

k lasy V I I  oraz wykaz ocen za półrocze klasy V I I I .

É  O d s e t k i
z odniesieniami do domu
■■MBOMMIHHIi WMM IM IWHIM
Zlecenia odsetkowe umożliwiają dopisanie odsetek do 
wkładów oszczędnościowych gromadzonych na ksią­
żeczkach obiegowych bez konieczności pozostawienia 
książeczki w PKO. Tryb załatwiania jest prosty i wy­
godny dla klienta:

—  w każdej placówce pocztowej i ajencji zakładowej 
można otrzymać formularz zlecenia odsetkowego,

—  właściciel książeczki wypełnia formularz I składa go 
w dowolnej placówce,

—  właściwy oddział PKO zwraca pod adresem klienta 
to zlecenie zawierające kwotę należnych odsetek,

—  ze zleceniem odsetkowym właściciel książeczki 
zgłasza się w dowolnej placówce, która na pocze­
kaniu dopisuje odsetki.

Powszechne Kasy Oszczędności zapraszają swoich 
klientów do podejmowania należnych odsetek za 1977 
rok. Właścicielom obiegowych książeczek oszczędno­
ściowych zgłaszającym się w Oddziale PKO, odsetki 
dopisywane są na poczekaniu, bez wypełniania zleceń 
odsetkowych.

574-K

N A U K A

K O R E P E T Y C J E , p rz y g o  
to w a n ia  d o  m a tu r y ,  p o i 
s k l ,  a n g ie ls k i,  r o s y js k i  
—  u d z ie la ją  n a u c z y c ie ­
le  z p r a k ty k ą ,  te l.  
427-50.

1994-0

M A T R Y M O N IA L N E

B IU R O  M a t r y m o n ia ln e  
„ W e s ta ”  z a w ia d a m ia  
k l ie n tó w ,  że d n ia  18 lu  
te g o  b r .  o r g a n iz u je  B a l 
S a m o tn y c h . In fo r m a c je ,  
t e l.  764-41.

20 -K

B IU R O  M a tr y m o n ia ln e  
„M a łż e ń s tw o ”  61-707 
P o z n a ń , L ib e l ta  29 —  k o  
j a r z y  s z c z ę ś liw e  m a ł­
ż e ń s tw a . In fo r m a c je  10 
z ł  z n a c z k a m i p o c z to w y  
m l.

480-K
B IU R O  M a tr y m o n ia ln e  
„ R o d z in a ”  u l .  R o se n ­
b e rg ó w  110, S z c z e c in , 
p o le c a  s w o je  u s łu g i.  
T e le fo n  765-70.

202-IC
S A M O T N A  p a n i  la t  55, 
p o z n a  k u l tu r a ln e g o  p a ­
n a . C e l m a t r y m o n ia ln y .  
O fe r t y  B iu r o  O g ło s z e ń  
S z c z e c in  1986.

K U P N O

H A R M O N IĘ  — k u p ię .  
K r .  J a d w ig i  39a/7.

1949-0

C Z Ę Ś C I d o  J u n a k a , 
w z g lę d n ie  c a łe g o  n a  czę 
ś c l —  k u p ię .  D u b o is  
35/65.

1963-0
B O N Y  P K O  —  k u p lę ,  
te l.  780-53.

1967-0
B O N Y  P K O  —  k u p ię ,  
te l.  22-89-73.

1973-G
B O N Y  P K O  —  k u p ię ,  
te l.  22-33-64. 1995-G

Pracownicy poszukiwani
STACJA

OBSŁUGI SAMOCHODÓW 
URZĘDU WOJEWÓDZKIEGO 

w  Szczecinie

zatrudni na dogodnych warunkach 
tokarza.

Zainteresowani w inn i się zgłaszać w  Sta­
c ji Obsługi Samochodów Urzędu Woje­
wódzkiego w  Szczecinie przy ul. Pocztowej 

31/33, tel. 429-43.
553-K

O D D Z IA Ł  M IE JS K I PTTK
w  Szczecinie

p rzy jm ie  do pracy 
na samodzielne stanowisko 

k ie row nika B iura  Oddziału Miejskiego 
P T TK  w  Szczecinie.

Pożądana znajomość zagadnień turystycz­
no-krajoznawczych.

Szczegółowych in fo rm ac ji można uzyskać 
w  B iurze Oddziału Miejskiego P TTK w  
Szczecinie, aL Jedności Narodowej 49a, 

tel. 434-81.
510-K

PRZEDSIĘBIORSTWO PAŃSTWOWE 
PO LM OZBYT

w  Szczecinie, ul. M ieszka I  65

zatrudni 5-osobową załogę do sklepu 
branży motoryzacyjnej.

In fo rm a c ji o warunkach pracy i  płac 
udziela Sekcja Spraw Osobowych, tel. 

82-10-81, wew. 59.
433-K

N IE R U C H O M O Ś C I

S P R Z E D A M  w  G n ie ź n ie
p ó ł  d o m u  c z y n s z o w e g o . 
P o  k u p n ie  w o ln e  p ię k ­
n e  m ie s z k a n ie  90 m  k w . 
O fe r t y  „ P r a s a "  P o z n a ń  
G ru n w a ld z k a  19 d la  
47389g.

481-G
W  P O Z N A N IU  s p rz e ­
d a m  d o m e k  b l iź n ia c z y  
z g a ra ż e m  l  te le fo n e m . 
D o b rz e  u s y tu o w a n y  i  
w y p o s a ż o n y , w o ln y .  O -  
f e r t y  „ P r a s a ”  P o z n a ń , 
G r u n w a ld z k a  19, d la  
47515g.

476-K
J A R O C IN  po d  P o z n a ­
n ie m  —  s p rz e d a m  d o m . 
W ło d a rc z y k ,  te l.  24-16 
w ie c z o re m , N o w o tk i  10
m . 3.

475-K
D O M E K  J e d n o ro d z in n y  
w o ln o  s to ją c y  p o d  p iw n i  
c z o n y , g a ra ż  s p rz e d a m  
lu b  z u m ie n ie  n a  m ie ­
s z k a n ie  3 -p o k o jo w e . W a 
r u n k i  d o  u z g o d n ie n ia . 
O fe r t y  B iu r o  O g ło sze ń  
S z c z e c in  2003.

R Ó Ż N E
T E L E W IZ Y J N E  p o g o to ­
w ie ,  te l.  459-59 — Ł a z a -  
r o n e k .

492-G
P O G O T O W IE  te le w iz y j ­
n e . S m ie c h o w s k i,  te L  
22-72-60.

1883-G
P O G O T O W IE  te le w iz y j ­
n e . te l.  365-49.

483-G
P O G O T O W IE  te le w iz y j ­
ne , te ł.  22-63-96.

1673-G
T A P E T O W A N IE ,  m a lo ­
w a n ie ,  te L  231-765.

1738-G
S T R O J E N IE  p ia n in ,  te l.  
22-47-29.

1797-G
B E Z P Y Ł O W E  c y k l in o w a  
n ie  p o d łó g  l  p a r k ie tó w ,  
te l.  384-68.

22443-G
G A R A Ż  n a  N le b u s z e w ie
z a m ie n ię  n a  Ś ró d m ie ­
ś c ie , te l.  343-35.

1950-G
G A R A Ż  m u r o w a n y  z 
P o m o rz a n  z a m ie n ię  na  
o k o l ic ę  B r a m y  P o r to ­
w e j.  T e l.  374-22, p o  15.

2005-G
P O S IA D A M  F ia ta ,  z a w o  
d o w e  p r a w o  ja z d y ,  te ­
le fo n ,  d u ż o  cz a s u , ocze­
k u ję  p r o p o z y c ji .  O fe r ty  
B iu r o  O g ło s z e ń  Szcze­
c in  2006.
P O S Z U K U J Ę  w ła ś c ic ie la  
p la c u  w  C z ę s to c h o w ie  
p r z y  u l .  O ło w ia n e j  n r  
18. W ia d o m o ś ć : C z ę s to ­
c h o w a  u l .  O ło w ia n a  16.

421-K
U N IE W A Ż N IA  s ię  z a g u ­

b io n ą  p ie c z ą tk ę  o  tre ś ­
c i :  M ie js k ie  P rz e d s ię ­
b io rs tw o  G o s p o d a rk i 
M ie s z k a n io w e j,  u l .  L .  
H e y k i  23, te l.  460-01, 
70-631 S z c z e c in  1.

460-K
G L A D IO L E  w ie lo k w ia ­
to w e  b ia łe ,  c z e rw o n e , 
ło s o s io w e  —  40 szt.
100 z ł. w y s y ła m . E d w a rd  
W ie k ie r a ,  30-212 K r a ­
k ó w , R o m e ra  7.

474-K
S P R Z E D A Ż

M E R C E D E S A  200 S t r a ­
p e r  — s p rz e d a m . O fe r ­
t y  B iu r o  O g ło s z e ń  
S z c z e c in  2004. 
V O L K S W A G E N A  1200 
s p rz e d a m . T e l.  821-369, 
p o  g o d z . 16.

2061-G
D O M  w o ln o  s to ją c y  
s p rz e d a m . W  ro z l ic z e ­
n iu  M -3 , I  p ię t r o .  T e l.  
22-95-18.

1981-G
M A S Z Y N Ę  d z ie w ia rs k ą  
łó d z k ą  ta n io  s p rz e d a m . 
M ie d z ia n a  15/3.

1961-G
Z Ł O T Ą  b ra n s o le tę  d o  
z e g a rk a  s p rz e d a m . T e L  
423-11.

1944-G
P R A L K O  W IR Ó W K Ę  „ A u  
r i k a ”  s p rz e d a m . M a ło ­
p o ls k a  5/8.

J959-G
M A G N E T O F O N  Z K  120
n a  g w a r a n c j i  — s p rz e ­
d a m . O fe r ty  B iu r o  O g ło  
sze ń  S z c z e c in  1966. 
J A C H T  tu r y s t y c z n y  k a ­
b in o w y  — sp rz e d a m . 
Ś w in o u jś c ie ,  te l.  40-26.

1978-0
S Ł U P K I  o g ro d z e n io w e , 
b e lk i  s tro p o w e  D z-3  i  
T -2 7  d o  s t r o p ó w  K le in a  
—  s p rz e d a m . T e l.
178-622.

1983-G
W Z M A C N IA C Z E : R e g e n  
t y ,  E c h o la n ę , g i ta r y ,  
g ło ś n ik i ,  p ły t y ,  m in ik a l  
k u la to r y ,  m ik r o fo n y  — 
s p rz e d a m . T e l.  38-200.

1985-G
Ł Ó Ż E C Z K O  w ik l in o w e  
i  k o je c  —  s p rz e d a m . O -  
f e r t y ,  u l .  W ło ś c ia ń s k a  
53/1.

2000-G
L O K A L E

S T A R G A R D  — s p ó ł­
d z ie lc z e  M -4  z a m ie n ię  
n a  p o d o b n e  w  S z c z e c i, 
n ie . S z c z e c in , te l.  22-78. 
-05. po  19. 1913-G
M IE S Z K A N IE  M -5  ( t r z y  
p o k o je )  Ś w in o u jś c ie ,  za­
m ie n ię  n a  m n ie js z e  w  
S z c z e c in ie . O fe r t y :  B iu ­
r o  O g ło s z e ń  S z c z e c in  
1914.
S Z C Z E C IN  — 2 p o k o je , 
k u c h n ia ,  s ta re  b u d ó w .

Z głębokim żalem zawiadamiamy, 
że 10 lutego 1978 r. po długie j 
i  ciężkiej cnorobie zmarła najuko­

chańsza Zona, M atka, Babcia 
i  Prababcia

śp.

Józefa Chmiel
la t  78

Pogrzeb odbędzie się 16 lutego b r. 
o godz. 13.30 z kap licy aa Cmentarz 

Centralny w  Szczecinie. 
Pogrążeni w  sm utku

M Ą Ż  Z  CÓRKĄ, 
Z IĘC IEM  I  RO DZIN Ą

Z głębokim  ta lem  zawiadamiamy, 
że 11 lutego 1978 r. zmarła nasza 

ukocLana M atka i  Babcia

śp.

Helena Krakowiak
Pogrzeb odbędzie się 16 lutego br. 
o godz. 11.30 na Cmentarzu Central­
nym  w  Szczecinie — o czym pow ia­

damia pogrążony w  sm utku

SYN Z  RO DZINĄ.

Kol.

Jadwidze Szachowskiej
w yrazy głębokiego współczucia 

s powodu śmierci

Ojca
składają:

rada, zarząd i  pracownicy 
Dziew iarskie j Spółdzielni 
Inw a lidów  „In o te x ” .

KOMBINAT PRZEMYSŁU 
NARZĘDZIOWEGO „V IS ’*

Szczecińska Fabryka Narzędzi 
uL Młyńska 9, 70-812 Szczecin

poszukuje
wykonawcy

jednostki gospodarki 
uspołecznionej — na

NIKLOWANIE 
I  CHROMOWANIE 

większych partii detali

w  roku bieżącym i latach 
następnych.

Bliższych informacji udziela 
Dział Przygotowania i Koordy­
nacji Produkcji — tel. 612-424 
Szczecin.

492-K

n ic tw o .  ' z a m ie n ię  n a  
p o d o b n e  ze w s z y s tk im i 
w y g o d a m i w  S z c z e c in ie  
lu b  in n y m  m ie ś c ie .  O - 
f e r t y :  B iu r o  O g ło sze ń  
S z c z e c in . 1915.
D W A  p o k o je  z k u c h n ią  
w  D ą b iu , d o  w y n a ję c ia ,  
n a jc h ę tn ie j  n a  u m o w ę  
z - p rz e d s ię b io rs tw e m . 
T e l.  612-048, g o d z . 15— 
— 1«. 1924-G

S A M O T N Y  p a n  p o szu ­
k u je  p o k o ju ,  te l.  72-700 
o d  16—20. 1930-G
K O S Z A L IN  —  m ie s z k a ­
n ie  M -5  z a m ie n ię  n a  
p o d o b n e  w  S z c z e c in ie . 
W ia d o m o ś ć : te l.  424-21, 
o d  10—18. 1935-0
P O S Z U K U J Ę  s a m o d z ie l­
n e g o  m ie s z k a n ia . T e l.

„ K U R IE R  S Z C Z E C IŃ S K I”  —  D Z IE N N IK  R O B O T N IC Z E J  S P Ó Ł D Z IE L N I W Y D A W N IC Z E J  „P R A S A  -  K S IĄ Ż K A  -  R U C H ”  W Y D A W C A : S z c z e c iń s k ie  W y d a w n ic tw o  P ra s o w e  
w  S z c z e c in ie . R E D A K C J A  I  A D M IN IS T R A C J A :  70-550 S z c z e c in , p L  H o łd u  P ru s k ie g o  8 s k r y t k a  p o c z to w a  70-952 R E D A G U J E  K O L E G IU M . T E L E F O N Y : c e n tra la  430-21, s e k re ­
t a r ia t  re d . n a c z e ln y  457r41, s e k r e ta r z  r e d a k c j i  467-21, s e k r e ta r ia t  te c h n ic z n y  430-21 ( w e w n .  83). d z ia i m ie js k i  462-35. d z ia ł m o r s k i  427-77 d z ia ł s p o r to w y  379-50. d z ia ł łą c z n o ś c i 
z c z y te ln ik a m i 450-21. B iu r o  O g ło sze ń  394-34, re d . p o ra n n a  (p o  go dz . 6) 224-028. 224-250, d a le k o p is y  224-018. P re n u m e ra tę  na  k r a j  p r z y jm u ją  O d d z ia ły  R SW  „P ra s a  — K s ią ż k ą  — 
R u c h ’ o ra z  U rz ę d y  P o c z to w e  t d o rę c z y c ie le  w  te rm in a c h  d o  25 l is to p a d a  na  s ty c z e ń  i  k w a r ta ł  1 p ó łro c z e  r o k u  n a s te o n e g c  na  c a ły  r o k  n a s tę o n y  d o  10 ka ż d e g o  m ie s ią c a  
p o p rz e d z a ją c e g o  o k re s  p r e n u m e ra ty  n a  p o z o s ta łe  o k r e s y  r o k u  b ie żą ce g o . C en a  o r e n u m e r a ty  ro c z n e j — 312 z ł.  Z a k ła d y  o ra c y  in s t y t u c je  i o rg a n iz a c je  s k ła d a ją  z a m ó w ie n ia  
n a  p r e n u m e ra tę  w  m ie js c o w y m  O d d z ia le  R SW , a w  m le js c o w o ś c ic h  w  k tó r y c h  n ie  m a  te g o  O d d z ia łu  w  U rz ę d a c h  P o c z to w y c h  b ą d ź  u  d o rę c z y c ie l i .  N a to m ia s t p re n u m e ­
r a to r z y  in d y w id u a ln i  w y łą c z n ie  w  U rz ę d a c h  P o c z to w y c h  b ą d ź  u  d o r ę c z y c ie l i .  P r e n u m e ra tę  ze z le c e n ie m  w y s y łk i  za g ra n ic ę  k tó ra  le s t  o  50 p ro c . d ro ższa  p r z y jm u je  R S W  
„P ra s a  — K s ią ż k a  — R u c h ”  C e n tr a la  K o lp o r ta ż u  P ra s y  ł  W y d a w n ic tw .  u L  T o w a ro w a  28. 00-958 W a rsza w a , k o n to  P K O  n r  1531-71. N r  In d e k s u  35034. D r u k :  S z c z e c iń s k ie  Z a ­
k ła d y  G ra f ic z n e . A - f l
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PRZERWA W RUCHU

DZIŚ rono, krótko przed godz. 
7, mieszkańcy Pomorzon nadarem­
nie wyczekiwali na tramwaje linii 
nr 4 M l  jadące w kierunku mia­
sta. Jak nas poinformował dyżur­
ny dyspozytor Centrali Ruchu 
WPKM pętle tramwajową na Po- 
morzonach musiały opuścić dwa 
uszkodzone zestawy. Spowodowa­
ło  to trwającą ok. 15 minut przer­
wę w ruchu. Jednak już po 7 wo­
zy zaczęły kursować normalnie.

DOSTAWY NA CZAS

GDY o godz. 6.30 załoga skle­
pu „Dorotka" przy al. Jedn. Na­
rodowej stawiła się do pracy, pierw 
sza partia porannych dostaw tra­
fiła już pod sklep. Wg Informacji 
zastępcy kierownika przed skle­
pem stały ustawione transportery 
z mlekiem I śmietaną. Także świe­
że pieczywo oczekiwało już na 
pierwszych klientów.

MNIEJ BUŁEK

SZCZECIŃSKIE piekarnie me­
chaniczne WSS „Społem" wypie­
kły przez minioną noc, a następ­
nie wyekspediowały do sklepów, 
56 ton chleba oraz ponad 100 tys. 
bułek. Podczas nocnej zmiany w 
Piekarni Mechanicznej nr 2 przy 
ul. Robotniczej nastąpiła awaria 
linii wypieku bułek. Spowodowało 
to długą przerwę w produkcji. W 
efekcie, do szczecińskich sklepów 
wystano o 100 tys. bułek mniej 
niż wynosi dzienne zapotrzebo­
wanie.

SPOKOJNY „TURZYN”

JUZ od wczesnych godzin ran­
nych przechodząc obok targowi­
ska „Turzyn" można było w jego 
okolicach spotkać podejrzanych 
osobników oferujących piwo. Jed­
nak specjalna opieka jaką od po­
czątku tego roku roztoczyli nad 
targowiskiem funkcjonariusze MO 
spowodowała, że również niele­
galni handlarze „browarku" opuś­
cili ten teren jako zbyt niebez­
pieczny.

MRÓZ SPRZYJA LOTOM

DZIŚ rono samolot udający się 
w rejs ze Szczecina do Warsza­
wy odleciał z 40 pasażerami na 
pokładzie. Okazuje się, że mroź­
na pogoda sprzyja naszemu pod­
niebnemu przewoźnikowi. Nie ma 
mgieł i niskich pułapów chmur. 
Dlatego też w ciągu ostatnich dni 
ani razu nie odwołano lotu.

(Macz)

W Galerii „Factum”

Wystawa aktów
W  G A LE R II „Factum ”  (pa­

w ilo n  przy ul. Krzywoustego) 
czynna jest interesująca wysta­
wa fotograficzna pn. „N e tto ” . 
Do końca lutego i przez cały 
marzec można tam obejrzeć 300 
aktów, wykonanych przez czo­
łowych fotografików . M. in. D. 
H am iltona (Francja), W. M ary- 
nowicza (W. B rytania ), O. Gan- 
gle (Japonia) i J. Garzteckiego 
(Polska). Ekspozycja ta uważa­
na jest za konkurencję k ra ­
kow skie j „Venus” . Czynna jest 
w  godz. 12—18, codziennie 
prócz niedziel. (jas)

Budowlani przyrzekają

PIEKARNIA RUSZY WCZEŚNIEJ
N A  budowle przy ul. Łukasińskiego m im o mrozu i  śniegu 

panuje gorączkowa krzątanina. Powstaje tu  w ie lka  mechanicz­
na piekarn ia i w ytw ó rn ia  słodkiego pieczywa. Inwestorem 
tego przedsięwzięcia wartości pół m ilia rda  złotych jest WSS 
„Społem ” , a głównym  realizatorem  — Szczecińskie Przedsię­
biorstwo Budownictwa Przemysłowego. P lany techniczno-eko 
nomiczne zakładają, że rozruch technologiczny obiektu nastą­
pić ma pod koniec I  kw a rta łu  1980 r.

Z handlowego 
notatnika
T E R A Z  R O Z U M IE M Y ...

...d la c z e g o  w  s k le p ie  . .F o l ia ”  p r z y  
u l .  W ie lk ie j  n ie  z a b ra k ło  k le ju  d o  
ta p e t.  P o in fo r m o w a ł na s  o  ty m  
k ie r o w n ik  s k le p u , w  o d p o w ie d z i na  
n o ta tk ę ,  że w  S z c z e c in ie  b r a k u je  
k le ju .  G d y  w  p o n ie d z ia łe k  c h c ie ­
l iś m y  o d w ie d z ić  tą  p la c ó w k ę ,  za ­
s ta liś m y  n a  d r z w ia c h  k a r t k ę  z n a ­
p is e m . że je s t  n ie c z y n n a .

T a k ż e  be z  ż a d n e j I n fo r m a c j i  o  
p r z y c z y n ie ,  z a m k n ię ty  b v ł  w  p o ­
n ie d z ia łe k  s k le p  w ik l i n ia r s k l  z n a j­
d u ją c y  s ią  p r z y  t e j  s a m e j u l ic y .

C H C E S Z  B Y C  
P U N K T U A L N Y ?

W y b ie r z  s ie  d o  z e g a rm is trz o w s k ie  
g o  p u n k t u  u s łu g o w e g o  p r z y  p l.  Ż o ł­
n ie rz a . Z a k ła d  te n  ś w ia d c z y  b o ­
w ie m  u s łu g i w  z a k re s ie  p r a w id ło ­
w e g o  u s ta w ia n ia  m e c h a n iz m ó w  ze ­
g a r o w y c h .  S p e c ja ln a  e le k t r o n o w a  
m a s z y n a  w y c h w y tu je  w s z e lk ie  m a n ­
k a m e n ty  c z a s o m ie rz y  i  k o r y g u je  je  
z d o k ła d n o ś c ią  c o  d o  s e k u n d y .  O p ła ­
ta  za tą  c z y n n o ś ć  w y n o s i 10 z ł.

E L E G A N C C Y
M IL U S IŃ S C Y ...

...m o g ą  s ią  s ta ć  n a p ra w d ą  e le ­
g a n c c y . g d y  o d w ie d z a  (o c z y w iś c ie  
w e s p ó ł z r o d z ic a m i!  . .Ś w ia t  D z ie c ­
k a ” . P o ja w i ły  s ią  ta m  b a rd z o  ła d ­
n e . o c ie p la n e  k u r t k i  o r ta l io n o w e  w  
r ó ż n y c h  k o lo ra c h ,  a ta k ż e  d łu g ie , 
m o d n e  k o ż u s z k i.  C en a  t y c h  o s ta t­
n ic h  n ie  je s t  n ie s te ty  n is k a :  t a k i  
s t r ó j  na  6—1 0 - la tk a  k o s z tu je  a ż  9 
ty s .  z ł. (M a c z )

Kronika wypadków
W  J E D N Y M  z m ie s z k a ń  p r z y  a l.  

B o h a te ró w  W a rs z a w y , p o d cza s  k ą ­
p ie l i  w  w a n n ie  u le g ł  z a t r u c iu  g a . 
ze m  w y d o b y w a ją c y m  s ię  z n le sze ze l 
n e g o  b o j le r a  3 1 - le tn i E u g e n iu s z  K .  
W e z w a n y  le k a r z  p o g o to w ia  s tw ie r ­
d z i ł  zgo n .

OBECNIE na placu budowy 
pracują ekipy: Szczecińskiego 
Przedsiębiorstwa Budownictwa 
Przemysłowego oraz P IP  „ In -  
stal” . Brygady SPBP koncen­
tru ją  się na k ilk u  frontach ro­
bót. W ykonują prace przy ko­
t ło w n i — niezwykle ważnej 
części składowej p iekarn i — 
oraz m ontu ją i  zagospodarowu­
ją  antresolę głównej ha li pro­
dukcyjnej. Na n ie j zlokalizo­
wane zostaną pomieszczenia 
magazynowe i biurowe. T rw a 
także budowa ram p otaczają­
cych g łów ny budynek produk­
cyjny.

M R Ó Z  n ie  p rz e s z k o d z ił  b ry g a d o m , 
k tó r e  p r a c u ją  n a  n a jw y ż s z y c h  w y ­
s o k o ś c ia c h . T r w a  ta m  k o m p le k s o w e  
s z k le n ie  o k ie n  s u f i t o w y c h  c z y l i  tz w .  
ś w ie t l ik ó w .  Z n a c z n a  cześć s ta lo w y c h  
k r a to w n ic ,  s ta n o w ią c y c h  ic h  k o n ­
s t r u k c je  no śn e , zo s ta ła  ju ż  u z b r o ­
jo n a  w  s z k la n e  p ły t y .

N a to m ia s t w e w n ą t r z  s re b rz y s te j 
h a l i  p r a c u je  17 -oso bo w a b ry g a d a  
„ I n s t a lu ” . R o b i s ie  t u  w y k o p y  pod 
s y s te m  k a n a liz a c y jn o - s p u s to w y .  L u ­
d z io m  p o m a g a  b a rd z o  p o rę c z n a , 
p rz y s to s o w a n a  d o  p r a c y  w  p o m ie s z ­
c z e n ia c h  z a m k n ię ty c h  k o p a r k a .  T e ­
ra z . g d y  cześć w y k o p ó w  je s t  ju ż  
g o to w a  i  p o ja w i ły  s ie  s z a lu n k i — 
p rz y s tą p io n o  d o  u m ie s z c z a n ia  w  
n ic h  p a ję c z y n y  ż e l iw n y c h  r u r  o d ­
p ły w o w y c h .  W s z y s c y  b a rd z o  p o z y ­
t y w n ie  o c e n ia ją  p o s tę p  p ra c  na 
ty m  o d c in k u .

P ie rw s z y  m ie s ią c  n o w e g o  r o k u  na  
t e j  b u d o w ie  p r z y n ió s ł zad o w a la .ia ce  
w y n ik i .  W y k o n a n o  w s z y s tk ie  z a d a ­
n ia  o k re ś lo n e  h a rm o n o g ra m e m  c za ­
s o w y m  i  t y l k o  500 ty s . z ł  z a b ra k ło  
d o  u z y s k a n ia  z a p la n o w a n y c h  w  
ty m  o k re s ie  w a r to ś c i r o b ó t  b u d o w ­
la n y c h .  J e s t to  je d n a k  m in im a ln y  
n ie d o b ó r ,  p r a k ty c z n ie  n ie  m a ja c y  
w p ły w u  n a  p o s tę p  ro b ó t .

IN ŻY N IE R  M arian Grzebal- 
sk i — dyrektor F ab ryk i Pie­
czywa w  budowie — podczas 
wczorajszej rozmowy z repor­
terem m ia ł bardzo tajemniczą 
minę. Na zakończenie obwieś­
c ił nam dobrą nowinę: 
-------------------------------------------------\

—- Przeprowadziliśm y szereg 
konsu ltac ji ze Szczecińskim 
Przedsiębiorstwem Budowni­
ctwa Przemysłowego. Ubiegło­
roczne kłopoty z dostawami 
n iektórych m ateria łów  udało się 
pokonać. M ieścimy się w  mie­
sięcznych wskaźnikach przero­
bu, a w  najbliższym  okresie 
(dzięki dotychczasowemu za­
awansowaniu robót) wyprzedzi­
m y g ra fik i. Podjęliśm y więc, 
wspólnie z budowlanym i, decy­
zje o skróceniu cyklu  budowy. 
P ierwotn ie m ia ł on trw ać 42 
miesiące. Postanowiliśmy, że 
rozruch tej, tak bardzo potrzeb­
nej Szczecinowi p iekarn i, na­
stąpi już pod koniec IV  kw a r­
ta łu  1979 roku Oznacza to o- 
siągnięcie przez nas pełnej 
sprawności produkcyjne j o 4— 
5 miesięcy wcześniej.

(Macz)

Cudze lepsze?
M IE S Z K A Ń C Y  O s ie d la  p r z y  u l .  1 

M a ja  s k a rż ą  s ię , że ic h  d z ie c i n ie  m a  
ją  s ią  g d z ie  b a w ić . Ż a le  te  w y d a w a ­
ły b y  s ią  b e z p o d s ta w n e . P la c  za b a w  
p rz e c ie ż  cze ka  n a  n a jm ło d s z y c h  lo ­
k a to r ó w  te g o  k o m p le k s u  b u d y n k ó w . 
N ie s te ty ,  p o  p o łu d n iu ,  k ie d y  d z ie ­
c i  w ra c a ją  ze s z k ó ł i  p rz e d s z k o li 
d o r o ś l i  k o ń c z ą c y  p ra c e  p r z y je ż d ż a ją  
d o  d o m ó w  i  b e z tro s k o  p a r k u ją  sa ­
m o c h o d y  n a  p la c u  z a b a w  d la  n a j ­
m ło d s z y c h . T r u d n o  w y t łu m a c z y ć  ta ­
k ie  p o s tę p o w a n ie , t y m  b a r d z ie j,  że 
n a  ty m  o s ie d lu  p a m ię ta n o  o  k ie ­
ro w c a c h . I s tn ie ją c y  t u  p a r k in g  m o ­
że bez t r u d u  p o m ie ś c ić  k i lk a d z ie ­
s ią t  p o ja z d ó w . N ie s te ty ,  p rz e w a ż n ie  
ś w ie c i p u s tk a  — w ła ś c ic ie lo m  c z te ­
re c h  k ó łe k  b a r d z ie j o d p o w ia d a  te ­
re n  p rz e z n a c z o n y  d la  d z ie c i.  (su)

W PIERW SZYM  — u ru ­
chomionym kompleksie 
przedsięwzięć żywnościo­
wych — w  Szczecińskiej 
Rzeźni Drobiu, rozruch 
technologiczny trw a  „ pełną 
parą” . Na zdjęciu: pakowa­
nie kurcząt.

(Foto: Z. Jodkowski)

Z najlepszymi życzeniami

Złote gody 4 par
W C Z O R A J  w  U rz ę d z ie  M ie js k im  

o d b y ła  s ie  m ila  u ro c z y s to ś ć . C z te ­
r y  p a r y  s z c z e c in ia n  ś w ie c i ły  50 ro c z ­
n ic ę  p o ż y c ia  m a łż e ń s k ie g o . P a ń s tw o  
J a d w ig a  i  S ta n is ła w  B o g u s z k o , S te ­
fa n ia  i  T a d e u sz  '  G in d o w ie . S ta n i­
s ła w a  i  J ó z e f M ro c z k o w s c y  o r a *  
E m i l ia  i  D e m e tr iu s z  W ie s c y  p ó l  
w ie k u  te m u  s ta n ę li  n a  ś lu b n y m  k o ­
b ie rc u .  Z ło ż o n e j s o b ie  w ó w c z a s  
p rz y s ię d z e  w s p ó ln e g o  ż y c ia  n a  d o b ­
re  i z łe  z o s ta l i  w ie r n i  d o  d z is ia j.

P o  p o w ita n iu  s z a n o w n y c h  j u b i ­
la tó w  w ic e p re z y d e n t  K r z y s z to f  Ż 6 -  
r a w s k i  u d e k o r o w a ł ic h  m e d a la m i 
„Z a  d łu g o le tn ie  p o ż y c ie  m a łż e ń s k ie ”  
p r z y z n a n y m i p rze z  R a d e  P a ń s tw a . 
N a js e rd e c z n ie js z e  ż y c z e n ia , w ra z  z 
p a m ią tk o w y m i d y p lo m a m i,  o t r z y m a ­
l i  ta k ż e  od  w o je w o d y  s z c z e c iń s k ie ­
go.

U ro c z y s ty  to a s t  za p o m y ś ln o ś ć  
ju b i la tó w  1 w ią z a n k i  k w ia tó w  od  
p r z y ja c ió ł  w y w o ła ły  łz y  w z ru s z e ­
n ia .  J e s te ś m y  p rz e k o n a n i,  że za 25 
l a t  s p o tk a m y  s ie  p o n o w n ie . t v m  
ra z e m  n a  d ia m e n to w y c h  g o d a c h !

(su)

Recital absolwenta
J U T R O , w  c z w a r te k  o g o d z . 18 

w  a u l i  P a ń s tw o w e j S z k o ły  M u z y c z ­
n e j I  s t. im .  T . S z e lig o w s k ie g o  
p r z y  a l .  W o js k a  P o ls k ie g o  115. o d ­
b ę d z ie  s ię  r e c i ta l  a b s o lw e n ta  szcze­
c iń s k ic h  s z k ó ł m u z y c z n y c h  R y s z a r ­
d a  Z im n ic k ie g o .  W  p r o g r a m ie  u tw o  
r y  J . S. B a c h a  1 M u s o rg s k ie g o . 
W s tę p  w o ln y .

Notatnik szczeciński
♦  D Z IŚ  w  go dz . od  17 d o  19 c z y n ­

na  je s t  p o ra d n ia  te le fo n ic z n a  T o ­
w a rz y s tw a  P la n o w a n ia  R o d z in y . P o d  
n u m e re m  te l.  469-37 d y ż u r  p e łn ia  
le k a rz e  g in e k o lo g  i  s e ksu o lo g .

♦  Z W IĄ Z E K  P o ls k ic h  A r t y s tó w  
F o to g ra f ik ó w .  W D I<  o ra z  S zc z e c iń ­
s k ie  T o w a rz y s tw o  F o to g ra f ic z n e  za­
p ra s z a ją  na  s p o tk a n ie  z o k a z j i  w y ­
s ta w y  fo to g r a f ic z n e j  s łu c h a c z y  S p o­
łe c z n e g o  S tu d iu m  F o to g r a f i i  —  ju t r o  
o  go dz . 16 d o  S a li  E lż b ie ta ń s k ie j 
Z a m k u .

♦  K L U B  A m a to r ó w  F a n ta s ty k i  
N a u k o w e j p r z y  „ K o n t r a s t a c h ” , u l .  
W a w rz y n ia k a  7a. p r z y g o to w a ł na  
c z w a r te k  d w ie  a t r a k c y jn e  p ro p o ­
z y c je .  O  g o d z . 17.30 o d b ę d z ie  s ię  
g ie łd a  k s ią ż e k  fa n ta s ty c z n o - n a u k o ­
w y c h  i p o p u la r n o - n a u k o w y c h  (k s ią ­
ż k i  p rz e z n a c z o n e  d o  u d z ia łu  w  g ie ł­
d z ie  n a le ż y  z g ło s ić  p ro w a d z ą c y m  od  
go dz . 17), zaś o  go dz . 19 w y ś w ie t ­
lo n y  z o s ta n ie  f i l m  z g a tu n k u  s c ie n -  
c e - f ic t io n  p t .  ..W  g w ie z d n y m  p y ­
le ”  p ro d . N R D  (b e z p ła tn e  k a r t y  
w s tę p u  m o ż n a  o t r z y m a ć  p rz e d  p r o ­
je k c ją  o d  g o d z . 18.30).

♦  D Z IŚ  o go dz . 17.30 w  s a l i  p ro ­
je k c y jn e j  Z a m k u  o d b ę d z ie  s ie  w y ­
k ła d  o  sz tu c e  p o ls k ie j  o t .  . .K o lo -  
r y z m ” , k t ó r y  w y g ło s i k u s to s z  M u ­
z e u m  N a ro d o w e g o  w  S z c z e c in ie  
J a d w ig a  N a jd o w a .

D O  D Y Ż U R N E J  k l i n i k i  c h i r u r g ic z  
n e j  P A M  p r z y w ie z io n o  w c z o r a j,  ze 
z ła m a n ie m  s z y jk i  k o ś c i u d o w e j,  
8 9 - le tn ią  M a r ię  T . S ta ru s z k a  w y ­
w r ó c i ła  s ię  w  m ie s z k a n iu , podcza s  
k r z ą ta n in y  d o m o w e j.

M IN IO N E J  n o c y  w y b u c h ł  g ro ź n y  
p o ż a r  w e  w s i J e s io n o w o  k o ło  P y ­
rz y c .  S p ło n ę ły  z a b u d o w a n ia  g o sp o ­
d a rc z e  — s to d o ła  i  o b o ra  (p o d  je d ­
n y m  d a c h e m ) n a le ż ą c e  d o  m ie js c o ­
w e g o  r o ln ik a .  S p łc ń ią ł ż y w c e m  in .  
w e n ta r z ,  s p a l i ły  . s ię  r ó w n ie ż  p ło d y  
ro ln e .  S t r a ty  w y n o s z ą  o k .  p ó ł m i­
l io n a  z ło ty c h .  P r z y c z y n ą  p o ż a ru  
b y ło  z w a rc ie  w  in s ta la c j i  e le k t r y c z  
n e j  b u d y n k u .

W  K O R Y T O W IE  g m . M a sze w o  
w p a d ła  w  p o ś liz g , m ija ją c  p r z y s ta ­
n e k  a u to b u s o w y , c ię ż a ró w k a  p ro w a  
d zo n a  p rz e z  C ze s ła w a  K .  W ó z  s k r ę .  
c i ł  r a p to w n ie  n a  p o b o c z e , u d e r z y ł 
w  s lu p  i  p o t r ą c i ł  o c z e k u ją c e g o  na 
a u to b u s  S ta n is ła w a  K .  K ie ro w c a  i 
S ta n is ła w  K .  z o s ta li o d w ie z ie n i do  
s z p ita la  w  N o w o g a rd z ie .  (ap )

W centrum -  „krawieckie zagłębie“ a na peryferiach - pustynia
NIETRUDNO  dostrzec, że w  

naszym mieście rzemieślnicy u- 
podobali sobie pewne ulice. 
Kraw cy np. pre feru ją  ul. ul. 
Jagiellońską, Bogusława i K rzy 
woustego. Co parę m etrów  na­
tykam y się tu  na szyld oznaj­
m iający nam, że w  pracowni w  
podwórzu (na I I  piętrze, czy 
„po schodkach w  dół’” ) eks­
presowo, super modnie szyje się 
g a rn itu ry  (płaszcze, sukienki 
czy spodnie). Mnogość tych 
reklam  jest oszałamiająca.

S K U P IE N IE  z n a c z n e j l ic z b y  w a r ­
s z ta tó w  k r a w ie c k ic h  n a  n ie w ie lk ie j  
p rz e s trz e n i z r o d z iło  w ą tp l iw o ś c i ,  
k t ó r e  n u r t u ją  c h v b a  w ie lu  m ie s z ­
k a ń c ó w  n a szeg o  m ia s ta , s k o ro  d a ­
w a n o  im  w y r a z  n a w e t  n a  s o o tk a -  
n ia c h  p rz e d w y b o rc z y c h . C z v  o o -  
w s ta n ie  - .k r a w ie c k ie g o  z a g łę b ia ”

z a w d z ię c z a ć  n a le ż y  p r z y p a d k o w i,  
c z y  te ż  p la n o w e j a k c j i?

O  w y ja ś n ie n ie  z w r ó c i l iś m y  s ie  do  
W y d z ia łu  H a n d lu  i  U s łu g  U rz ę d u  
M ie js k ie g o . S ta rs z y  in s p e k to r  d/s  
u s łu g  M a r ta  D ro z d o w s k a  p o in fo r ­
m o w a ła  na s . iż  o d b y ło  s ie  to  n ie ­
ja k o  n ie z a le ż n ie  o d  w y d z ia łu  i  w

£> e w n ym  sen s ie  D oza le g o  k o n t r o -  
ą. P o  p r o s tu  s a m i r z e m ie ś ln ic y  

p r e fe r u ją  lo k a l iz a c ję  s w y c h  p r a ­
c o w n i p r z y  d u ż y c h  c ia g a c h  h a n ­
d lo w y c h  i  tra s a c h  n a jb a rd z ie j  u czę ­
s z cza n ych  p rz e z  s z c z e c in ia n . W  
o s ta tn im  o k re s ie  ż a d e n  k r a w ie c  n ie  
o t r z y m a ł lo k a lu  na  p ra c o w n ie  w  
re jo n ie  u l .  u l .  J a g ie l lo ń s k ie j  B o ­
g u s ła w a  i  K r z y w o u s te g o . P o w s ta ła  
o n e  w  p r y w a t n y c h  m ie s z k a n ia c h , 
l u b  w y k u p io n y c h  i  z a a d a p to w a n y c h  
d o  te g o  c e lu  p iw n ic a c h .  J e ś l i  na 
ta k ie  ro z w ią z a n ie  w y ra ż a  zgo d ę  W y ­
d z ia ł  L o k a lo w y  U rz ę d u  M ie js k ie g o ,  
p r z e d s ta w ic ie le  W y d z ia łu  H a n d lu  ł 
U s łu g  d a la  p la c e t n a  o tw a r c ie  w a r ­
s z ta tu  na  p o d s ta w ie  p o s ia d a n y c h  
p rz e z  r z e m ie ś ln ik a  d y p lo m ó w  c e ­

c h o w y c h  (c z e la d n ic z e g o  lu b  m i­
s tr z o w s k ie g o ) .  W  p r z y p a d k u  tz w . 
k r a w ie c tw a  le k k ie g o  n a w e t  i  ta k ie  
d o k u m e n ty  n ie  są w y m a g a n e .

M o ż n a  z a te m  p o w ie d z ie ć , że za­
g łę b ię  m is t r z ó w  ig ł y  p o w s ta ło  n ie ­
ja k o  w b r e w  c h ę c io m  W y d z ia łu  
H a n d lu  i  U s łu g  U M . la k o  w y p a d ­
k o w a  in i c ja t y w  s a m y c h  rz e m ie ś ln i­
k ó w  i  d z ia ła ń  W y d z ia łu  L o k a lo w e ­
go . J a k i  je s t  je d n a k  w  te j  s p ra w ie  
p u n k t  w id z e n ia  k l ie n tó w ?

C h y b a  n e g a ty w n y ,  s k o ro  p ro b le m  
s ta ł s ie  n a  t y le  p a la c y . b y  o m a ­
w ia ć  go  z k a n d y d a ta m i n a  ra d n y c h . 
I  t r u d n o  s ie  te m u  d z iw ić ,  bo  ta ­
k ie  p o s ta w ie n ie  s p r a w y  zm usza  nas 
d o  u c ią ż l iw y c h  w ę d ró w e k  po  ca ­
ły m  m ie ś c ie .  A b y  u s z y ć  u b ra n ie  
tr z e b a  k i lk a k r o tn ie  je ź d z ić  z o d le g ­
ł y c h  o s ie d l i  m ie s z k a n io w y c h  d o  
c e n tr u m . A  n ie  k a ż d y  m a  n a  to  
czas i  o c h o tę .

N a jb a r d z ie j  p o s z k o d o w a n i są lo ­
k a to r z y  n o w y c h ,  o d le g ły c h  r e jo n ó w , 
g d z ie  c a ła  s ie ć  u s łu g  p o z o s ta w ia  
b a rd z o  w ie le  d o  ż y c z e n ia . Z  k a ż ­

d y m  d ro b ia z g ie m  —  n a p ra w a , p rz e ­
ró b k ą , w y k o n a n ie m  n a jm n ie js z e j  
u s łu g i m u szą  zd ą ża ć  d o  le p ie j  za­
g o s p o d a ro w a n y c h . s ta rs z y c h  czę śc i 
m ia s ta  lu b  d o  ś ró d m ie ś c ia .  A  p rz e ­
c ie ż  ic h  in te re s  p rz e d e  w s z y s tk im  
w in n i  m ie ć  n a  u w a d z e  lu d z ie  o d p o ­
w ie d z ia ln i  za r o z w ó j u s łu g  w  n a ­
s z y m  m ie ś c ie . T o te ż  n a iw n o ś c ią  je s t  
c h y b a  t łu m a c z e n ie  że je d e n  w y ­
d z ia ł  U rz ę d u  M ie js k ie g o  n ie  m oże  
d o g a d a ć  s ie  z d r u g im ,  b y  s tw o r z y ć  
w s p ó ln a  p o l i t y k ę  d z ia ła n ia .  N a iw ­
n o ś c ią  je s t  ró w n ie ż  w y ja ś n ia n ie ,  iż  
r o b i s ie  ta k .  j a k  ch cą  k r a w c y .  
S tw o rz e n ie  w y ra ź n y c h  p r e fe r e n c j i  
d la  w a r s z ta tó w  b a r d z ie j o d d a lo n y c h  
o d  c e n tr u m  ł  p o ło ż o n y c h  n a  o s ie d lo  
w y c h  p u s ty n ia c h  u s łu g o w y c h , z p e w  
n o ś c lą  z a c h ę c i m is t r z ó w  ig ł y  d o  
w ię k s z e g o  l ic z e n ia  s ię  z p o tr z e b a m i 
m ie s z k a ń c ó w .

N ie  J e s t to .  o c z y w iś c ie ,  z a d a n ie  
a n i ła tw e ,  a n i w d z ię c z n e . T rz e b a  
je  je d n a k  k o n ie c z n ie  c z y m  p re d z e j 
z re a liz o w a ć  w  in te r e s ie  s z c z e c in ia n .

(su)


